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PORAŻKA LABOUR PARTY 
wyborach uzupełniających w okręgach 
lysłowych wywołała wielką konsternację. 

Liberałowie wycofują swoich kandydatów. 

przy 
przei 

Londyn, 10 maja. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

Po wyborach uzupełniających w ok­
ręgu londyńskim Fulham, które przynio­
sły porażkę Labour Party i zwróciły ok­
ręg ten konserwatystom, ogólna uwaga 
przenosi się obecnie na wybory uzupeł­
niające w okręgu Nottingham, gdzie do­
tychczasowy poseł konserwatywny, sir 
Albert Bennctt, zmuszony jest z powodu 
długotrwałej choroby, złożyć mandat. 

Stosunek głosów .w okręgu Notting­
ham przedstawiał s ię w roku zeszłym 
przy wyborach do Izby Gmin w sposób 
następujący; konserwatyści 14.571, la-
bourzyści 11.575, liberałowie 8.738. Więk 
szość konserwatywna wyniosła 2.998-
Przy zbliżających s i ę obecnie wyborach 
uzupełniających sytuacja zmieniona jest 
o tyle, źe przedstawiciel liberałów nie 
będzie kandydował, wobec czego walka 
rozegra się pomiędzy konserwatysta a 
labourzystą; ale dlatego właśnie liberało­
wie, zwłaszcza po doświadczeniach w 
Fulham, w znaczniejszym jeszcze stopniu 
stanowić będą języczek u wagi 

zawodnie przedmiotem szczegółowych 
rozważań Labour Party. Możliwe, że La­
bour Party postawi pewne określone wa 
runki Lloyd Georgeowi, w obecnej bo­
wiem sytuacji fakt wycofywania kandy­

datów liberalnych, jako wynik sojuszu 
Snowdena z Lloyd Georgem, jest raczej 
na rękę konserwatystom. 

Walka wyborcza w Nottingham pro­
wadzona będzie przez konserwatystów 

z Lloyd Georgem, w wyniku którego w 
Fulham liberałowie glosowali na konser­
watystę, bądź też powstrzymali się od 
głosowania, w każdym jednak razie nie 
glosowali na Labour Party, będzie nie 

Prezes P.K.O. Gruber 
n i e pr*ąjf»«>«l3sne dstiś 

do JEodxi. 
Warszawski korespondent ,,Republi­

ki" (B) telefonuje: 
Prezes PKu. p. Henryk Gruber z po­

wodu pilnych zajęć w związku z wypusz­
czeniem nowej pożyczki budowlanej nie 
będzie mógł przybyć na otwarcie od­
działu PKO. 

Zastępować go będzie wiceprezes P. 
K.O. oni. Mokrzyński. 

Wielka akcja budowlana rządu 
W r. b. rząd asy^nuie na cele 
budowlane 132 miliomcj zł. 

Co do kredytów dodatkowych na no­
we budowle to ponadto przeznaczonych 
będzie w ciągu 5 lat około 125 mil. zl. 
z funduszów udzielonych przez instytuc­
je ubezpieczeniowe społeczne. 

Ten 5-letni plan budowlany pomy­
ślany przez min. Prystora rozpoczęty bę­
dzie w roku bieżącym i w roku bieżą­
cym z sum. powyższych wyasygnowa­
nych zostanie 16.5 miL zł. na cele budo­
wlane. 

W ten sposób ogółem na cele budow­
lane w roku bieżącym poświeconych bę­
dzie 82 miL zl. Do sumy tej dochodzą je­
szcze 50 milj. zł., które wpłyną z emito­
wanej świeżo pożyczki premjowej, o któ 
rej donosiliśmy w dniu wczorajszym. 

Warszawski korespondent „Republi­
ki" (B) telefonuje; 

Ajencja „Iskra" publikuje wywiad z 
prezesem Banku Gospodarstwa Krajowe 
go dr, Romanem Góreckim na temat te­
gorocznej akcji budowlanej. 

Dr. Górecki stwierdza, iż w roku bie­
żącym na cele akcji budowlanej będzie 
udzielonych z pozostałości z poprzednie­
go roku 4 mil. zł., na wykonanie budżetu 
bieżącego około 24 miL zł., na nowe bu­
dowle przeszło 20 miL zł. t funduszu u-
bezpieczeń społecznych przeszło 12 milj. 

Gospodar zł. oraz z funduszów Banku 
Wątpliwa wartość sojuszu°Snowdena ' siwą.Krajowego 55 mil. zł Razem więc 

1 udzielone będą kredyty budowlane w wy 
sokości 65,757.000 zl. 

'Bankructwo Białegostoku. 
Łlefsteownia wstzumaia dopłum prądu. 

Białystok, 10 maja. 
W dniu wczorajszym elektrownia tu­

tejsza, wykonując swą groźbę co do od­
cięcia miasta od prądu wobec nieopła-

W dalszym ciągu, kolejno ma nastą 
pić wstrzymanie prądu dla innych insty 
tycyj miejskich. W razie, gdy demonstra 

| cja powyższa nie pomoże, t. zn., że ma 
cenią przez magistrat zaległości w sumie gistrat nie wpłaci chociaż połowy zale-
110 tysięcy zł., jako demonstrację — głości, wstrzymany będzie prąd świetl 
wstrzymała prąd dla biur magistrackich, ny na ulicach. 

niewątpliwie znowu pod ;kierunkiem Lor 
da Beaverbrooka, którego umiejętna pro 
paganda imperjalna doprowadziła do zdo 
bycia z powrotem okręgu Fulham. W o-
kręgu Nottingham akcja Beaverbrooka 
będzie niezawodnie łatwiejsza i bardziej 
popularna, niż w Fulham. Nottingham 
jest centrum przemysłu koronkarskiego. 
Sytuacja tego przemysłu ostatnio poważ­
nie zachwiała się w związku ze zniesie­
niem przez Snowdena w nowym budże­
cie ceł protekcyjnych na wyroby koron­
karskie. 

Śmierć senatora 
Stanisława Posnera 

STANISŁAW POSNER, 
wicemarszałek senatu, jeden z założy­
cieli 1 leaderów P . P . S., zmarł 8-go b. 

m. w 61-ym roku życia. 

Nadwyżka dochodów 
wv budżecie p o ń s l t r o . 

Warszawski korespondent „Republi­
ki" (B) telefonuje: 

Budżet państwa w kwietniu r. bieżą­
cego przyniósł nadwyżkę dbchodów nad 
wydatkami w sumie 1,269.000 zł. 

Dochody państwowe wyniosły w tym 
okresie 234.7 mil. zł, a wydatki wyniosły 
233,5 miL zł. 

Stosunki w Studzleńcu 
* 6 a d a s p e c j a l n a n o m i s f a . 

Warszawski korespondent „Republi­
ki" (B) telefonuje: 

Wobec powtarzania się stale buntów 
i ucieczek młodocianych wychowanków 
* zakładu wychowawczego w Studzieńcu 
pod Warszawą, minister sprawiedliwości 
P. Car wydelegował wczoraj do Studzien 

â speq'alną komisję, która ma na miej 
sCu zbadać istotne przyczyny tych bun 
tów i ucieczek. 

Komisji przewodniczy prokurator są 
du apelacyjnego w Warszawie p. Kazi 
J&ierz. Rudnicki. 

Rozwarta otchłań ziemi 
wciąga do swego wnętrza ludzi, lasy i domy.— 

Dantejskie sceny nad zapadniętą kopalnią. 
Straszna Katastrofa u podnóża Marcu. 

Berlin, 10 maja. 
Katastrofa rozgrywająca się u podnó­

ża Harcu w osadzie górniczej Vienen-
burg pochłonęła ubiegłej nocy pierwszą 
ofiarę. 

Zupełnie niespodziewanie otworzyła 
się ziemia na łące, na której pod golem 
niebem obozowała rodzina górnika* Raua 
ewakuowana ze swej siedziby w obrębie 
kopalni. Wóz drabiniasty, na którym spa 
la żona górnika wraz z dzieckiempoczął 
powoli znikać w otwierającej się czelu­
ści. 

Rau pomógł najpierw żonie do wydo­
stania się z niebezpieczeństwa, następ­
nie stojąc na pogrążającym się coraz głę­
biej w o z i e p o d a ł je jdziecko i w tej samej 
chwili w r a z z wozem znikł w przepaści. 
P r ó b y r a t u n k u prowadzone ptmy świetle 

1 latarń nie d a ł y wyniku. 
Około północy w przepaści, jaka otwo 

rzyła się u stóp wzgórza, na którem znaj 
duje się kopalnia, znikł domek dróżnika 
kolejowego, wczoraj jeszcze oddalony o 
25 metrów od czeluści. Ze zbocza góry 
obsunęło się około 20.000 ton ziemi. 

Władze stanęły przed problemem, 
jak w przyszłości przeprowadzić arterje 
komunikacyjne, biegnące przez Vienen-
burg. Miasteczko położone jest w idylicz 
nej dolinie, ściśniętej od południa i pół­
nocy wzgórzami. Doliną biegnie linja ko 
lejowa, gościniec i łożysko rzeki Oker. 

Obecnie tor kolejowy j gościniec w 
pewnym punkcie przerywają się nad 
przeszło 100 metrów głęboką przepaścią 
do której obsuwają się coraz to nowe 
tereny górskie, wraz z rosnącym na nich 
lasem. 

Kopalnia potasu jest stracona. Z ot­
worów trzech szybów unosi się ustawicz­
nie mdła woń gazów. Woda w szybach 

sięga głębokości 50 metrów od najnlt-
szej sztolni. Dyrekcja kopalń zamierza 
sprowadzić nurka, który ma zbadać, cxy 
poziom wody podnosi się dalej, czy też 
ustał. 

Katastrofę tłómaczą tem, że prawdo­
podobnie woda rzeczna dostała się do po 
kładów gipsu leżących pod kopalnią l 
przebiła się przez inne złoża do kopalni. 
Drugie przypuszczenie mówi o pęknięciu 
jakiejś podziemnej arterji wodnej i wów­
czas o wypompowaniu wody nie mogło­
by być mowy. 

W szerokim promieniu zamknięty zo­
stał wszelki przejazd, posterunki żan­
darmerii zatrzymują samochody. 
Mieszkańcy z trwogą oczekują dalszego 

rozwoju wypadków. 
Z istnieniem kopalni związana była od 
150 lat egzystencja nietylko samego mia 
steczka ale i części okolicy. 
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Wybory do sejmu śląskiego 
o d b ę d ą s i e w d n i u d z i $ i e i » z u n i . 

I KL, 21 LOT PAŃSTW. 
sq Jeszcze u nas do nabycia. 

Niebywała okazja do wzbogacenia sie-
G ł ó w n a w y g r a n a zt. 7 S O . 0 0 0 . 

Ogólna suma wygranych 
3 2 . 0 0 0 . 0 0 0 . 

Szanse kolosalne, bo co drujr.1 los wy­
grywa I dwie premie. 

Ryzyko minimalne, cena niezmieniona: 
Vi «t 10. — Vi rf- 20. 
% li 30. - •/< ti. 40. 

C i ą g n i e n i e J u ż 17 I 1 9 m a j a . 
Uszczęśliwiliśmy luz tysiące rodzin, 

zt. 4 0 0 . 0 0 0 
premia 19-eJ Loterji Państwowej padta 

u nas 
zt. 8 6 0 . 0 0 0 . 

główna wygrana 20 Lot. Państwowej 
również padła u nas. 

Z kupnem u nas losu radzimy nie zwie 
kać, gdyż w kolekturze nasze] pozo­

stała już niewielka Ilość losów. 
Jedyna największa, najstarsza I praw­
dziwie najszczęśliwsza kolektura w 

Polsce 

E. Lichtenstein 
F.ńrfifr P i o t r k o w s k a 7 2 
J l U U A , P i o t r k o w s k a 11 

Konto P. K. O. 64209. 
Firma egz. od 1835 r. 

Łaskawe listowne zamówienia zała-
twlann odwrotną pocztą, wysyłając 
losy i czeki na P.K.O. dla opłacenia 

przypadającej należności. 

Wołki w cyrku sportowym 
Widownia cyrku znów przepełniona, 

a na galerii zaś takie przeludnienie, że 
trudno bodaj ulokować przysłowiową 
szpilkę. 

Jaago (Estonja) — Motyka (Czecliy). 
Nadludzko silny Jaago w 6 min. rzuca 
Motykę na łopatki. 

Grikłs (olbrzym) — Fischer (Brno). 
O 30 klg. cięższy Grikis, o fenomenalnej 
sile, swym bezlitosnym nelsonem zmusza 
osłabionego Fischera do kapitulacji. 

Deble (Berlin) — Le Fawre (Paryż). 
Silny i brutalnie walczący Dębie nic nie 
mógł w ciągu 20 min. wskórać z świet­
nym technicznie francuzem Le Fawre'm. 
Wynik remisowy. 

Pooschoff (Frankfurt)—Myrna (Cze­
chy). Tragiczna walka. Emocji starczy­
ło na cały tydzień. Na widowni huczało 
niby w kotle. Mimo dyskwalifikacji Myr-
ny, Poschoff walczy dalej. 

W 58 min. rzuca niezwykle ambitne­
go Myrne na obie łopatki. EntuElazm 
ogarnął widzów. Pooschoffa kilkakrotnie 
wywoływano-

Dziś do sensacyjnego meczu bokser­
skiego staje dwóch .jnordotluków" — 
Kraus z Motyką. Bez ograniczenia rund, 
aż do knockautu. Pozatem Jaago—Kley, 
Buchheim — Pooschoff i Orlow — Gri­
kis. A wiec dzień emocji. 

WarszawgW korespondent „Republi­
ki" (B) telefonuje: 

pziś, w niedzielę t.j. 11 b.m. odbędą 
się pa £'ąsku wybory do sejmu śląskiego, 
Ś l ą s k podzj§Iony jest na frzy pkręgi wy­
borcze, a mianowicie Cieszyn, Katowice 
i Hutę Królewską. 

W poszczególnych o k r ę g a c h główne-
mi Ustami wyborczer**' są lista posła Kor 
fantego, listy obu obozów PPS,, lista pro 
rnądowa, nosząca pr. 8, dwie listy niernie 
pkie , a mianowicie jedna mieszczańska i 

druga socjątfsfyczna, stronnictwo naro­
dowe i komuniści. 

Śląsk wybiera ogóferj 48 posłów do 
swego sejm«, Zaintere*Qv,anie wyboram1 

ttąskiemi jest w x>hch r/ontycznych ęą. 
lego państwa olbrzym^, gdyż od czasu 
wyborów do sejmu w roku 1928 jest to 
pierwsza próba sił obozów politycznych 
na terenie Polski. Ostateczne obliczenia 
wyborów będą " 'epeałor.-; vr dniu ju­
trzejszym. 

Gwałtowne rozruchy w Ameryce 
przeciw ludności murzunsRlef. 

Nowy Jork, 10 maja. 
(Polska Agencja lelcuraficzna) 

Według doniesień z Sherman wybu­
chły tam gwałtowne rozruchy, zwróco­
ne przeciwko ludności murzyńskiej. Cia­
ło jednego z zabitych murzynów zostało 
w ciągu nocy porwane przez rozwście­
czony tłum, który wśród okrzyków ra­
dości I oklasków wyrzucił je z okna dru­
giego piotra gmachu sądu, poczem trup 
został przywiązany łańcuchami do auto­
mobilu i włóczony po mieście. W tłu­

mie znajdowała sie znaczna liczba ko­
biet. 

Gubernator zarządził wysłanie do 
Sherman jeszcze jednego oddziału gwar-
dji narodowej w liczbie 225 ludzi z kara­
binami maszynowemi i gazami łzawią-
cemł. Wobec uzasadnionej obawy dal­
szych gwałtownych wystąpień tłumu 
przeciwko murzynom, oddziały wojska 
trzymane są w pogotowiu i beda w razie 
potrzeby natychmiast wysłane do Sher­
man. 

Działalność straży ogniowej 
w roku uniestttBnn.-Dr. Grohman po­
nowni® wunranąi Komendantem. 
W dniu wczorajszym o godz. 6 wiecz. 

odbyło się w lokalu 3 oddziału walne 
zgromadzenie łódzkiej straży ogniowej. 

Zebranie zagaił prezes zarządu p. Ja­
rzębowski, powołując na przewodniczą­
cego p. starostę Dychdalewicza. na ase­
sorów zaś ławnika Harasza oraz dyr. 
Woiczyńskiego, poczem przystapipno do 
odczytania . sprawozdania z działalności 
łódzkiej straży ochotniczej za rok ubie-
£łyV,. _ . : - . . , . . / 

Sprawozdanie to zawierało bardzo 
ciekawe dane statystyczne, z których do 
wiadujemy się, że w roku sprawozdaw­
czym straż ogniowa wyjeżdżała do po­
żarów 578 razy, przyczem znaidowała 
się w akcji 433 razy. W 8 wypadkach 
straż ogniowa była alarmowana fałszy­
wie, zaś w 137 wypadkach stłumiono po- [ wał tajne głosowanie 

strażaków ochotniczych. 341 stałych 0-
raz 412 członków popierających. 

Ze sprawozdania wynika, że bilans 
w roku ubiegłym wynosił 1.333.739.04 zł. 

Po odczytaniu sprawozdania Drzystą 
oiono do tajnego głosowania celem wy­
boru nowego zarządu, do którego weszli 
p.p.: dr. Maks, Inż. Lubotynowicz, Do­
brane, Fabiszewski, Dressler, Emil Goł-
kont, zastępca Lange Rudolf. 

Do komisji rewizyjnej przez aklama­
cję weszli p.p. Fiedler, Tempelhof i Hauk, 
zastępcy p.p.: Miks, Grosser i Mejlo. 

Pan starosta Dychdalewicz zapropo­
nował zebranym, by przez aklamację wy 
brano komendanta strai,y ogniowej i za­
pytał czy nie ma sprzeciwów. W odpo­
wiedzi komendant Grohman zapropono-

żar przed przybyciem straży. 
Łódź posiada ogółem 17 oddziałów 

straży ogniowej, z których stałe pogoto­
wie pełnią oddziały I, I-a, II. III i IV, w 
ogólnej liczbie 74 toporników i sikawko-
wych, 41 szoferów, 7 woźniców. 3 tele­
fonistów 

Oddziały fabryczne liczą 205 topor­
ników, 11 szoferów, 23 woźniców. 

Łódzka straż ogniowa posiada 34 sa­
mochody i 77 wozów konnych różnego 
rodzaju. 

Członków w roku ubiegłym było łącz 
nie 1340, z czego 10 honorowych,, 3 do­
żywotnich naczelników, 18 członków za 
rządu, 6 rady przybocznej, 6 członków 
komisji rewizyjnej, U sztabowych, 543 

Mimo to przez aklamacje został wy­
brany komendantem dr. Grohman Alfred. 

Po wyborach prezes Jarzębowski 
pizedłożył zebranym preliminarz budże­
towy na rok 1930, który został uchwalo­
ny z pewnemi zmianami. 

Ang9«a «• Niemcy 
3:3 (2|1). 

Sensacyjny mecz piłkarski 
w Berlinie. 

Największe spotkanie piłkarskie Euro 
py odbyło się wczoraj w Berlinie mię­
dzy reprezentacją Anglji i Niemiec. 

Bardzo zaciętej walce przyglądało 
się przeszło 50-tys. widzów. 

Mecz zakończył się zaszczytnym wy 
niklem dla Niemiec 3:3. Do przerwy 2:1 
dla Anglji. 

Najlepszym graczem na boisku był 
Hoffman, fenomen piłkarski Niemiec, 
który zdobył wszystkie 3 bramki dla 
swoich barw. 

Dalsze rozgrywki 
o puhar Davisa. 

W pierwszym dniu turnieju tcnnlso-
wego o puhar Davisa Polska — Anglja, 
Tłoczyński przegrał do Scharpa 6:1, 6:4, 
6:3. — 

Gra Maksa Stolarowa z Lec'em prze­
sunięta została na dzień następny. 

Warszawa-Lipsk 1:3. 
Lipsk, 10 maja. 

(Polska Agenda Telegraficzna) 
Na tutejszym placu sportowym od­

był się dzisiaj mecz piłki nożnej między 
reprezentacyjną drużyną Warszawy a 
drużyną Lipska. Drużyna niemiecka wy­
grała w stosunku 3:1 (2:1). 

Honorową bramkę dla drużyny war­
szawskiej zdobył Pazurek. 

Rząd rumuński 
odkupuje 

to. tJPsem&eft oroefraoseij f n 3fś 
Bukareszt, 10 maja. 

Rząd rumuński zamówił u jednego z 
jubilerów w Bukareszcie naszyjnik po­
dobny do zrabowanego u małżonki posła 
polskiego hr. Szembekowej. Naszyjnik 

- będzie wręczony p. Szembekowej. 
Wyznaczono 100 tys. lei nagrody za 

f schwytanie sprawców napadu. 

A % Pamiętaj że kryształ 

7 " ^ Z Ł O T Y P U N K T 
r U N I M Żądać we wszystkich zakładach 

GWARANTOWANY R a d j o w y c h 

Zarząd Tow. Przyjaciół m. Rudy PabjanlckleJ 
podaje do wiadomości, że z dn. II-go maja r . b. zostanie uruchomiona 

normalna komunikacja autobusowa 
na przestrzeni Łódź (Plac Reymonta) —- Ruda Pabjanlcka. 

Odjazd autobusów co 20 minut. 
Autobusy zaopatrzone będą w napisy: „Ruda Pabjanlcka" komuni­

kacja autobusowa. 

Łódź 

SPIŁEM PLI I • « HISM 
w Łodzi, POMORSKA 105, tel. 132-18. 

TARYFA DZIENNA 
- Rokicie . . . , 
- Marysin . . . , 

„ — m. Ruda Pab. . . 
Rokicie — Marysin . . , 
Marysin — Ruda Pab. . , 

Zapisy na rok szkolny 1 "30/31 przyjmuje kancelarja gimnazjum 
codziennie od godz. U — 1 . 

Od początku roku szkolnego czynna będzie ki. „A" dla 
nieistniejących czytać. 

TARYFA NOCNA: 
15 gr.'Łódź — Rokicie . . . . 25 gr. 
25 „ i „ — Marysin . . .' 40 „ 
40 „ „ — Ruda Pab. . . . 60 „ 
10 „ Rokicie — Marysin . . . 15 „ 
15 „ Marysin — Ruda Pab. . . 25 „ 

Tow. Przyjaciół m. Rudy Pabjanlcklej zwraca się do mieszkańców 
miasta z prośbą o usilne popieranie komunikacji autobusowej, nadmie­
niając, że wszystkie uchwały, dotyczące bojkotu Ł.E.K-l)., powzięte na 
wiecach obywatelskich w dniach 23 marca i 27 kwietnia r. b. obowiązują 
w całe] rozciągłości z dniem uruchomienia autobusów. 

Uroczyste otwarcie komunikacji autobusowej nastąpi dziś, w nie­
dzielę, dnia 11 b, m., o godz. 12 w południe w Rudzie przy ul. Zagłoby 
(przed szkołą miejską), na które uprzejmie zapraszamy mieszkańców 

I przyjaciół naszego miasta. . 
Zarząd Tow. Przyjaciół m- Rudy Pabianickiej 

Sekretarz: (—) Wacław KLUSKA. Prezes: (—) L KU ROWER 
dr. med. 
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Na krótko przed rozpoczęciem swej 

akcji przeciwko Anglikom — udał się 
Mahatma Ghandi, z kilku, podobnie jak 
on ascetycznemi Hindusami — do pała­
cu Wicekróla Indyj do Delhi. 

Wotwartej i publicznej dyskusji mia 
}y być jeszcze raz rozpatrzone możliwo­
ści porozumienia — przerzucony pomost 
ugody między Wielką Brytanją i budzą, 
cym się Wschodem. 

Lord Irwin, w otoczeniu swej wspa­
niałej świty, w pełnych przepychu 
wschodniego salach audjencjonalnych — 
przyjął garstkę wychudłych, raczej do 
mumji wyschniętych, niżli do żywych 
ludzi podobnych Hindusów. 

Na pytanie — jakie są minimalne żą­
dania kongresu hinduskiego — żądania, 
któreby rząd Labour Party mógł jednak 
jakoś uwzględnić — odpowiedział Ma­
hatma Ghandi: że pierwszym źądan ;em 
Hindusów — jest „odmiana serc1' (Clan 
ge ol Heart) w Anglikach, drugim zaś 
dopiero — statut dominjalny dla Indji. 

I jakby chcąc wyrazi:ej podkreślić 
sens pierwszego żądania — oświadczy! 
wielki Mahatma, że jeśli rząd an ie l sk i 
chce mu dać poufne, godne wiary, przy­
rzeczenia, których tz względu na pre­
stiż Wielkiej Brytan)! nie może publicz­
nie ogłosić — to on, Mahatma gotów 
jest takie przyrzeczeń i przyjąć do wia-
dom .ści..., 

A cf>i na to pow j kongres?" — za­
pytali Anglicy. 

, Stanę przed aini i powiem, że 
tmysiko jest w pwrz-łdka — i uwierzą 
mii" — tak brzmiała, pewna siebie, od­
powiedź! 

Wzdłuż transoceanicznych kabli pod 
morskich, za pośrednictwem potężnych 
stacji radjowych, odbywa się komunika­
cja Wice-króla Indji z rządem angiel­
skim. Przy pomocy tych imponujących 
instalacyj elektrycznych z całą pewno­
ścią też zakomunikowano do Londynu 
— że ascetyczny Hindus domaga się od | 
Rządu Jego Królewskiej Mości... „od­
miany serc" angielskich. 

Jak brzmiała odpowiedź rządu La­
bour Party — niewiadomo; snać niezbyt 
przychylnie, gdyż Ghandi i jego zwolen­
nicy poszli nad brzeg morza — sól wa­
rzyć, a kobietom i mężczyznom hindu­
skim polecili prząść bawełnę indyjską 
na starożytnych — kołowrotkach! 

Szczególnie umiłował sobie Ghandi 
ten prastary, historyczny pierwowzór 
maszyny przędzalniczej; Ghandi twier­
dzi, że kołowrotek — czyniący zbylecz 

korpus ekspedycyjny wzmocniony, a 
Ghandi aresztowany! 

Na to się zdecydował rząd Labour 
Party, rząd wyborców z Lancashiru... 

„Odmiana serc". 

W tym samym nieomal momencie, 
gdy z Londynu wysłano polecenie aresz 
towania Ghandiego — w Foreign Office 
odbywał się uroczysty bankiet na cześć 
kanclerza Austrji — Schobera. 

Zarówno cały świat dyplomatyczny, 
jak i najbardziej wysoko postawione 
osoby ze sfer artystokraq'i i dworu an­
gielskiego były obecne na tem przyjęciu 
premjera malej Austrji. 

W rozmowach prowadzonych z mi­
nistrem Hendersonem Schoberowi udało 
się przekonać socjalistę angielskiego, 
nietylko o pożyteczności reformy kon­
stytucji austrjackiej, ale nawet o konie­
czności tradycyjnego uzbrojenia Tyrola 
ków! Działo się to wszystko mniej wię-

wiedeóskie przeciągają ze sztandarami 
czerwonemi setki tysięcy soqal-demo-
kratów wiedeńskich... 

W dniu tym umieścił dr. Otto Bauer 
w czasopiśmie „Walka" (,,Der Kampf"), 
niezwykle melancholijny artykuł, na fe-
mat rozwoju wewnętrznych stosunków 
w Austrji. 

Dr. Bauer należy do najbardziej le­
wicowych przewódców socjal-demokra-
cji austrjackiej: partji, która — nota be-
ne — stanowi lewe skrzydło II Między­
narodówki. 

Dr. Bauer stwierdza w swoim arty­
kule, że socjaldemokracja została w 
Austrji zepchnięta na plan drugi, gdyż 
niema dostatecznie silnego oparcia w 
społeczeństwie. „Burżuazja austrjacka" 
— wedle jego słów — „przestała się 
bać zbrojnej rozprawy", gdyż ma za so­
bą dobrze zorganizowaną „Heimatweh-
rę" w Tyrolu — a z tą chwilą, gdy 
układ sił społecznych się zmienił, nie 
pozostaje socjal-demokracji żadna inna 
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Konhurs Firmę* FASON/tYA. 
Objaśnienia. W jasne płatki 

kwiatu wpisać pionowo 9 wy­
razów o podanem znaczeniu. 
Litera A w środku wspólna 
jest dla wszystkich wyrazów. 
Litery w kółkach dadzą roz­
wiązanie. 

1) Imię żeńskie 
2) Miasto w Czechach 
3) Rzeka w Polsce 
4) Inaczej słuszność 
5) Inaczej orszak 
6) Ściek na wodo 
7) Inaczej kolonja 
8) Część śruby 
9) Inaczej chorągiew. 
Między osobami nadsyłają-

cemi prawidłowe rozwiązanie 
zostaną rozlosowane następują 
ce prcrnje: 1) Patefon szwaj­
carski, 2) Aparat fotograficzny 
3) Manicure. 4) Kasetka luk­
sus, i przyborami toaletowy* 
ml, 5) Złote pióro w kasetce 
firmy Montblanc i ponadto 50 
dalszych premii (pięknych ka­
set.), zawierających przybory 
kosmetyczne FASCINATA Roz 
wiązania nadsyłać należy 
wraz z próżnem pudełeczkiem 
(opakowanie) z po'edyńczcj tu 
by kremu ..FASCINATA". do 

? 1

y A C ^ ^ A

l

S C , N A T , A ^ KRAKÓW, u! Gertrudy 6 R. P. Ka*dy n d s ^ a j ą U T z y S 
w J • względu na wynik losowania jeden komplet próbek wyrobu FASCINATA 
W dniu 24 maja odbędzie się w obecności reienta losowanie, premji, wyniki, którego zostaną 

nego „moralnego prestiżu w parlamen­
cie". 

Jak powtarzamy — Dr. Bauer jest i 
był bodaj najbardziej lewicowym z socja 
listów austrjackich; cóż więc go skłoni­
ło do szukania tak „nowych" dróg dla 
uzyskania wpływów w społeczeństwie 
austrjackim. 

Henderson był ponoć pełen zrozu­
mienia dla poglądów Schobera w spra­
wach wewnętrznej polityki austrjackiej: 
czyżby to on dał „znak" określony to­
warzyszom wiedeńskim? 

Czy też i tu mamy do czynienia z t*. 
„odmianą serc" — naskutek zmiany na­
strojów społecznych? 

Socjal-demokracja niemiecka, (jako­
by) sama usunęła się z pola walki. 

Teraz konsekwencje... 
Pod auspicjami starego Hindenburga 

ma pcwstać newy b h k stronnictw pod 
ciekawą nazwą — „ewangielickiego cen 
trum". 

Blok ten ma obejmować wszystkie 
partje mieszczańskie, poczynając od 
„wolno - konserwatywnych" — kończąc 
na „demokratach". 

Ponieważ dotychczasowe „centrum'*, 
znane powszechnie jako partja katolic­
ka, nie przeciwstawia się bynajmniej no 
wej konstelacji, stanowiącej dla niej nie 
jako vis-a-vis, — ponieważ pomiędzy 
obydwoma „centrami" ma się z czasem 
wytworzyć pewna harmonijna koopera-
q'a" — sądzić przeto należy, że jesteś­
my w przededniu utworzenia się w 
Niemczech jednego wielkiego bloku mle 
szczańskiego centrum, — poza nawia­
sem którego znalazłyby się tylko partje: 
komunistyczna, socjal-demokracji i... hit 
lerowcówl 

Czy koncepcja Hindenburga zostanie 
' zrealizowana? 

Bronią się jeszcze twierdze „demo­
kratycznej" partji, pojawiają się objek-
cje natury „taktycznej" — ale proces 
krystalizacji w obozie mieszczańskich 
stronnictw trwa nieustannie. 

Wśród skłóconych i zacietrzewio­
nych do niedawna partji, coś — jak gdy 
by... „odmiana serc'*. X. X. 

Londyn, 10 maja. 
Specjalny korespondent „Daily Tele 

graph" opisuje zajęcie miasta Sholapur 
przez wojska angielskie oraz przebieg 

nerni i selfaktory i samoprząśnice obrą- j krwawych zaburzeń, które miały miejsce 
czkowe — że ten kołowrotek w każdej. we wtorek i środę. 

ftan wafenmy w Ifihotapm. 
JSliasto robi wrażenie wymarłego. 

Patel wezwał ludność hinduską do po 
pierania jego planów przez werbowanie 
zwolenników i dostarczanie funduszów. 

izbie ubogiego Hindusa wraz z warszta­
tem ręcznym do tkania — jest jego idea 
łem — jest niejako symbolem jego ruchu 
wyzwoleńczego w Indjach... 

Sholapur robi wrażenie martwego mia­
sta. W czasie rozruchów zginęło 7 polic­
jantów - mahometan. W mieście panuje 
nastrój niezwykle naprężony. 

Sytuacja komplikuje się przez to, że 
W Lancashirze jest 57 miljonów wrze'rozpoczęły się niezwykle uroczyste świę-

cfon bawełnianych i... setki tysięcy bez­
robotnych .włókniarzy angielskich. 

By produkcję zracjonalizować i do­
stosować do wielkości zbytu, w szcze­
gólności do kurczącego się stale zbytu 
tkanin bawełnianych na Wschodzie — 
setki tysięcy wrzecion wyrzuca się z sal 
fabrycznych, i poprostu miotami rozbija 
się te maszyny na łom, na szmelc — jako 
już zanadto... przestarzałe! 

Miał że przyjść Mac Donald, ze Snow 
denem i Hendersonem, do swoich wybór 
ców, do włókniarzy Lancashiru, i zapro­
ponować im... „odmianę serc" dla koło­
wrotków" hinduskich? Ta koncepcja nie 
wchodziła snać zupełnie w rachubę rzą­
du Labour Party, gdyż eskadra śródzie­
mnomorska wysłana została do Indji, 

ta muzułmańskie, t. zw. bajrara. W tym 
czasie odbywają się religijne procesje 
muzułmańskie. 

Władze nie chcą wydawać zakazu od 
bycia procesyj, ponieważ ludność muzuł 
mańska zajmuje niezwykle przychylne 
stanowisko wobec Anglji w Indiach. Z 
drugiej zaś strony zachodzi obawa, że 
podczas procesyj dojdzie do ostrych starć 
pomiędzy muzułmanami a hindusami. 

W mieście został ogłoszony stan wo­
jenny. 

Londyn, 10 maja. 
(Polska Agencja TclezrafUzna) 

Donoszą z Surat: B. przywódca zgro­
madzenia ustawodawczego Patel oświad 

Minister węgierski 
zwiedził Mino. 

Wilno. 10 maja, 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

Bawiący tu węgierski minister oświa 
ty dr. Kuno Klebersberg zwiedzał dzisiaj 
w godzinach przedpołudniowych miasto 
w towarzystwie prof. Marjana Zdzie-
chowskiego. 

O godz. 12-ej w poł. odbyło się w sa-
i li kolumnowej Uniwersytetu Stefana Ba-

Tłum uczestników w owacyjnym po­
chodzie oprowadzaj Patela przez ulice 
miasta. Następca Gandhiego Abbas — 
Tyabji zapowiedział, iż w poniedziałek 
opuści wraz z wolontariuszami Karachi.' torego uroczyste powitanie węgierskie-

W środę zamierza przybyć do DhaTa-
sana. Nazajutrz - o przybyciu nastąpić ma 
atak na monopol solny. 

— W dniu 9 b. m. została podpisana w mi­
nisterstwie spraw zagranicznych umowa o regu­
larnej komunikacji miedzy Polską a Riununją. 

go gościa, w obecności wojewody Racz-
kiewicza, biskupa Bandurskiego, kurato­
ra Pogorzelskiego, przedstawicieli mia­
sta, wielu profesorów Uniwersytetu 1 
licznie zebranej młodzieży akademickiej. 

Wystawa sztuki austriackiej 
otwarta zostaia w Warszawie 

z prezesem St. Brzezińskim na Warszawa. 10 maja. 
(Polska Agencia 1 elegralltjna) 

W sobotę, dnia 10 b. m. odbyło sie w 
„Zachęcie" uroczyste otwarcie wystawy 
współczesnej sztuki austrjackiej. Otwar 
cia dokonał p. Prezydent Rzplitej, który 
przybył w otoczeniu świty, przedstawi-

1 cieli protokułu dyplomatycznego oraz 
kancelarji cywilnej i wojskowej. 

chęty" 
czele. 

Z Wiednia przybył specjalnie na ot­
warcie wystawy austrjacki minister oś­
wiaty H. Srbik z radcą PrUgerem. 

Pośród wielu osób ze sfer rządowych 
dyplomacji, świata artystycznego, lite­
rackiego i kół towarzyskich stolicy, obec 
ni na wernisażu byli p. minister W. R. 1 

P. Prezydenta i zaproszonych gości, O. P. Czerwiński, nuncjusz aoostolski 
czy, na zebraniu wolontariuszy Gandbie- k t ó r z y z j a w i n s i Q n a u e r n i s a z u w ogrom.Marmaggi, ambasador Francji Laroche, 
go, iż celem, do którego dąży jest wyzwoj n e j liczbie witał przy wejściu minister ambasador Włoch Marzin-Franklin, po» 
lenie IndjŁ pełnomocny Austrji Post i komitet „Za- • słowie zagraniczni i t. d. 
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Tygrysy, Iwy, gąsi i świnie. 
Czy można szczepić kulturę drogą dekretów i przymusu policyjnego. 

Ulica miasta współczesnego—to nie muzeum. 
'Jeden z naszvch czytelników nade- k a t ó w i n a w e t n ie rw«!7vch r a c r a t k ó w D O ' reklamowania się znikną, przez się. g d y wosć naszych wtadz, tendencja trzyma-
j e a c n z naszycn czyieiniKOW naae Katów i nawet pierwszycli zaczątków po w a r « i ' w v or /vzwvczaia sie ma się i ery prawa, nasuwa uzasadnioną 

siał nam poniższe uwagi: ważnie sze kul ury „ sk l epowe ' . z cza- . najszersze wars .wy przyzwyczają &iv v 3 \ d = b 

W Nr 125 U Rcoubliki" z dnia 9/V U e m c a ł k o w i c i r n i k n i e odwracać od tandety, pstrokacizny, ta- ooawę, ze zalecone rozporzncizcnie uę 
w n r . ico „u. K C P U D H K I z oma y/v, serai całkowicie zniknie. J n i p o - n wszelakich oretensional- dzie t y ko jednym środkiem więcej do 

p. (—s—) brom słuszne sprawy podmę- Zastanawiałem się wielokrotnie nad , n i e K ° szyciiu. wszeiaKiui nreiensjonai y J
 j udręczonemu ku-

sienia estetycznego wyglądu miasta i tern, w jaki sposób możnaby rozwiązać nych potworności A tego sie z dziś na następowania na pięty udręczonemu ku 
rzuca gromy na „nędzne karykatury" t y , w Łodzi „kwestję szyldowa", mającą dla ! środkiem było-
grysów i gęsi, „rażące ludzi nawe o bar wyglądu miasta istotnie pierwszorzędne, W ™ * ™ ™ 1 ^ mogła^przynieść na- b y oczywiście zupełne skasowanie zew 
dzo mało wyrobionym smaku c s t e tycz - j znaczenie. Wydawało mi sie jednakże,! P r z e z P- s — akcja n 
nyrrT". j z e znalezienie radykalnego środka jest 

Odnosi się jednak wrażenie, że za- niemożliwością i że rzecz będzie musia-
równo oświetlenie sprawy jak i propo-. } a „reformować" się przez bardzo dłu-
nowany środek zaradczy grzeszą zbyt 
nio jednostronnością. Pragnąłbym ująć 
się za tak bezapelacyjnie potępionemi 
„malowankami". 

Otóż, przedewszystkiem należy za­
protestować przeciwko odarciu tvch ma­
lowanek z wszelkich wartości kultural­
nych i estetycznych. Sztuka „malowa­
nek" szyldowych bynajmniej nie jest ta-
kiem partactwem, jak to wielu sadzi, na­
tomiast jednym z przejawów twórczo­
ści ludowej, umiejętnością, pielęgnowa­
ną w niektórych rodzinach od pokoleń. 
Wymaga ona sporego wyczucia umia­
ru i proporcyj oraz zdolności kompozy­
cyjnych. Dobry, ceniony i znający swą 
wartość „szyldziarz" nie „konstruuje" 
swych szyldów „od ręki", byle jak. Pra­
ca jego opiera się na wieloletniej trady­
cji, ujęta jest w surowe kanony, z regu­
ły po ojcach i dziadach przejęta, operuje 
uświęconemi symbolami. 

Oczywiście, że szyldy w śródmie­
ściu wykonywane masowo, szablonami, 
pół-fabrycznie, utraciły urok tej swoi­
stej sztuki miejskiego proletariatu, nie-
pozbawionej specyficznego „charme'u" 
prymitywnoścł. Lecz na bocznych ulicz 
kach, na przedmieściach, sztuka ta jesz­
cze kwitnie i, wbrew twierdzeniu auto­
ra artykułu, może zaciekawić nawet wy 
brędnego „smakosza". 

Przed kilkoma miesiącami bawi? w 
naszem mieście znany krytyk paryski i 
teoretyk sztuki, p. Waldemar George. 
Żałował on szczerze, że oryginalna sztu 
ka „malowanek" szyldowych pod wpły­
wem „poprawiaczy-fabrykantów" ule­
ga zanikowi i zwyrodnieniu. Kazał się o-
prowadzać w pogoni za szyldem po naj­
bardziej zapadłych katach miasta, pro­
sił o fotografię, zamierzał napisać na ten 
tematrozsprawę.Ztrudem udało gosię po 
wstrzymać od zamiaru zakupienia (za 
grosze zresztą) jakiejś wyrzuconej na 
„szmelc", ogromnych rozmiarów za­
malowanej blachy, którą, jako dzieło 
sztuki, miejski prymityw ludowy, chciał 
zawieźć do Paryża, celem wcielenia do 
swej kolekcji. 

Tyle w obronie uciśnionych „gęsi i 
tygrysów", (świń, przyznaje, nie zauwa­
żyłem. Może p. — s — miał szrsze pole 
obserwacji). Oczywiście, że cała ta, nie 
pozbawiona uroku pierwotność. już dziś 
ustępująca pod naporem lichych labry-

gie lata, może-przez lat dziesiątki. Spra 
wa szyldów, związana organicznie z 
kwestją okien wystawowych, jest tak 
głęboko zawisła od poziomu kulturalne­
go, potrzeb intelektualnych i duchowych 

nętrznych szyldów malowanych. W tym 
' wypadku pozostałyby jedynie bądź na­

leżyte owoce. Musiałby się podnieść u 
przednio ogólny dobrobyt, utrwalić aku 
mulacja kapitałów. By w dzisiejszym pisy na specjalnych pudłach, wpuszcza-
stanie rzeczy faktycznie i gruntownie nych w mur, a dostosowanych do archi-
zreformować „twarz" sklepu czy biura, tektury domu wzgl. litery umieszczone 
do tego nie starczyłyby złączone kapita- bezpośrednio na murze. Badź napisy na 
ły obrotowe całego kupiectwa. | płytach szklanych lub podobnych, umie-

Zalecony przez autora artykułu rady- szczanych wewnątrz okna wystawowc-
zarówno sprzedających jak i kupujących, kalny środek na usunięcie wszelakich, ra go, u góry lub u dołu. 
że propaganda estetyki okna wystawo- \ żących podniebienie i oko dolegliwości,! P rzy istniejących tendencjach do o-

i wego i szyldu wśród szerokich rzesz, nie na przeprowadzenie natychmiastowej i graniczenia praw korzystania z własno-
mających najmuiejszego w tym kierun- skutecznej reformy, mianowicie policyj- ści prywatnej, realizacja takiego projek-

! ku zrozumienia, musi w dzisiejszych wa- ne „byt* po siemu" (?) może przynieść tu nie powinna napotykać na trudności. 
, runkach być skazaną na kompletne nie-, w naszych warunkach więcej szkody niż Ujemną jednak jego strona byłaby 
.powodzenie. i pożytku. Kanony estetyczne, prawidła • 
| Kultury estetycznej nie wszczepi się kolorystyczne, harmonje wymiarów, u-
i ministerjalnym dekretem, a poczucia jęte w ministerialną receptę? Sad ar ty 
szpetoty nie wytępi policyjnym rożka- ' styczny, uzależniony od paragrafów, in-
zem. Pierwotne barbarzyńskie metody terpretowanych przez policję? Gorli-

\mmusi 
Do Ogółu Mieszkańców!!! 

Kfói z Was nie słyszał leszcze o tych wielkich wygranych, które lak czę«to przypadają 
w udziale uczestnikom Polskiej Lolerii Państwowej. 

Wszak od czssu do czaeu szczęśliwi Łodzianie zdobywają u'nas wielkie forluny. zapew­
niając Sobie i Rodzin c beztroski tryb życial 

Jut now?zechn'c wiadomo ii pod względem doboru szezęśliwych losów słynie w całym 
kraju Kolektura nas?a 

P i o t r k o w s k a 2 2 
P i o t r k o w s k a 6 6 
P a b j a n l c e , P l . D ą b . 3 

Kupujcie wszyscy nasze szczęśliwe loty. a szczęście Was nie ominie'.!! 
. , . . . Oto, wygmne nasze z ostatnich loterji: _ ., 

1 

zmniejszona silnie atrakcyjność reklamo 
wa napisów drugiego typu — zbyt już 
może „dyskretnych". 

M. R. 

S . J A T K A 
Prcmja 

Wygrana 
u 

416 .0C0 na Nr. 6 0 3 7 3 
7 5 . 0 0 0 „ „ 41519 

8 9 1 0 6 
3 1 0 8 2 
99127 

1 4 0 0 2 4 
6 0 0 1 0 

8 2 8 

I I I I 

n I I 

u u 
I I iv 
I I I I 

n I I 

I I I I 

1 5 . 0 0 0 na Nr, 3 0 9 1 6 
1 5 . 0 0 0 „ „ 7 4 6 5 7 
1 5 . 0 0 0 140013 
1 5 . 0 0 0 „ „ 1 5 7 8 3 3 
1 5 . 0 0 0 „ „ 1 6 9 2 5 4 
1 0 . 0 0 0 „ „ 1 6 8 6 9 
1 0 . 0 0 0 „ „ 1 6 8 6 3 
1 0 . 0 0 0 „ „ 2 8 0 1 8 

1 0 . 0 0 0 naNr. 45410 
1 0 . 0 0 0 „ „ 6 0 2 4 6 
1 0 . 0 0 0 „ „ 9 9 1 4 9 7 0 . 0 0 0 

5 0 . 0 0 0 
6 0 . 0 0 0 
2 5 . 0 0 0 
2 0 . 0 0 0 
1 5 . 0 0 0 

I w i e l e , w i e l e I n n y c h p o : 1 0 . 0 0 0 , 6 . 0 0 0 , 3 . 0 0 0 i t . d . 
A zatem szczęście wzywa Was do nasi Nie zwlekaiciel Czas naglił 

1 0 . 0 0 0 „ „ 102271 
1 0 . 0 0 0 „ „ 103241 
1 0 . 0 0 0 „ „ 107124 
1 0 . 0 0 0 „ „ 1 3 6 5 7 5 
1 0 . 0 0 0 n u 1 4 0 0 7 9 

Wyrzucenie z pokotu hotelowego. 
mujrelttior „Sawa^u^sSfazany no tu-

godnie bezwzględnego aresztfu. 
alarmował policję i żandarmerje, które 
wyważyły drzwi pokoju 

D a l i I d n i n a s t ę p n y c h . 
Potężna arcydzieło realizacji Jerzego 

Atagarowa 

Zielona Brygada 
( P l e ś ń K o z a k ó w D o ń s k i c h ) . 

Fatcynuiąca legenda o 12 rozbójnikach 
rozgrywająca się na tle bezmiernych 

stepów ukraiń^ki-h. 
W rolach głównych: H . A . S c h l e t t O W 
w roli zd gradowanego oficera rosyj­
skiego i abmana zbójeckiego. I w a n 
K o w a l - S a m b o r s k l w roli ordynansa 
L l e n D e y e r s w roli hrabianki Natasza 
H e r t a W a l t e r w mli wyuzdanej 

stepowej dziewczyny. 
Wspaniała ilustracja muzyczna pod 
dyr. Leona Kantora, przy współudziale 
zwiększonego chóru pod kier. S. Le-
wilina. Pocz. seantów o tf. A. w sob, 
1 niedz- o <J. 12, Ceny miejsc zniżone, 
w sob. i niedz. od 12 do 3 po 50 gr. 
I 1 zl. Passe-partout i bi cly wolnego 

we ścia hezwzelędnie nieważne. 

W hotelu „Savoy" w Łodzi już od ro­
ku 1926 zamieszkiwał stale pułkownik 
wojsk polskich p. Adolf P . Miewał on 
nieraz scysje z dyrekcją hotelu i zalegał 
w płaceniu komornego. W rezultacie 
sprawa oparła się o sąd, który nakazał! 
panu pułkownikowi płacenie zaległych 
opłat jednocześnie z bieżącemi w ra­
tach. P . pułkownik prawie zawsze do­
trzymywał wyznaczonych terminów, 
jednakże dyrekcja hotelu chciała go się 
pozbyć wszelkimi siłami i stosowała naj 
rozmaitsze środki represyjne. 

W dniu 23 listopada ub. roku w ho­
telu rozegrało się następujące zajście. 
W południe, gdy p. pułkownik bawił na 
mieście, żona jego w lekkim szlafroku 
udała się do pokoju kąpielowego, zamy­
kając drzwi za sobą. 

G d y po upływie pół godziny wyszła 
z kąpieli, numer jej b y ł już zamknięty 
przez służbę, wykonywującą polecenie 
dyrektora Ryszarda Milkego. P . pułków 
nikowa, nie mogąc w żaden sposób 
otworzyć drzwi, wszczęła alarm. Da­
remnie jednak zwracała się do służby i 
do dyrekcji, daremnie tłumaczyła, że nie 
może przecież pozostać w lekkim szla­
froku w zimowej porze na kurytarzu i 
że jej mąż, po powrocie z miasta, zała­
twi wszelkie sprawy pieniężne, o ile z 
tych powodów zostały zastosowane tak 
niezwykłe r e p r e s j e . 

W dyrekcji początkowo nie chciano 
jej w c a l e s ł u c h a ć , a p o paru godzinach 
Wreszcie w p u s z c z o n o ją do jakiegoś po­
koiku, l e c z j e ' n u m e r u nie otworzono. 
Pi pulkowii ' l< p o powrocie z miasta za-

Sprawa ta w pierwszej instancji by-

# 
Do sprawy tej powrócimy w dnłach 

najbliższych, narazić jednak pragniemy 
zwrócić uwagę na niektóre kwestje za­
sadnicze: 

1) Klasyczny wehikuł - dyliżans — 
posiada napewno więcej „ c h a r m c'u 
p r y m i t y w n o ś c ł " od współczes­
nego autobusu, a mimo to dzisiejsza uli­
ca wyparła nietylko dyliżans, ale i po­
dejmuje walkę z bardziej współczes­
nym... tramwajem. 

Nie ulega kwestji, że „ t w ó r c z o ś ć 
l u d o w a " ma cechy prawdziwego pięk 
na i dla niektórych estetów uprzemysło­
wienie i zmechanizowanie życia nasze­
go, jest równoznaczne z... usuwaniem 
„ t r a d y c j i , u j ę t e j w s u r o w e 
k a n o n y". Cywilizacja jednak współ­
czesna nietylko zmienia warunki nasze­
go życia codziennego, ale i usiłuje pogo­
dzić nowe pojęcia estetyczne z wymoga­
mi życia współczesnego. 

2) Dla „zamalowanej blachy", wy­
rzucone] na „szmelc", w której znako­
mity teoretyk sztuki odkrył walory ar­
tystyczne, najodpowledniejszem miej­
scem Jest — muzeum, ale w żadnym wy­
padku n i e u l i c a m i a s t a 
w s p ó ł c z e s n e g o . I dlatego żało­
wać należy, że ów krytyk zrezygnował 
z zamiaru nabycia tej cennej blachy. 

3) Nie można czekać póki „barbarzyń 
skie metody" znikną „ s a m e p r z e z 
s i ę", i dlatego nie widzimy w tem nic ła rozważana przez sąd grodzki do .któ: , » , ż p , w , a d z e u g U u j s z c z ) 

rego p. pułkownik skierował sprawę.! 
Sąd ' ten, po zbadaniu okoliczności zaj­
ścia, skazał dyr. Milkego na 2 0 0 zł. grzy 
wny, a w razie niemożności zapłacenia 
na 14 dni aresztu. 

Obie strony, niezadowolone z tego 
wyroku, wniosły apelację i wczoraj spra 
wę tę rozważał wydział odwoławczy 
łódzkiego sądu okręgowego pod prze­
wodnictwem sędziego Wyżnikiewicza. 

Przedstawiciel prawny dyrektora Mil 
kego, adw. Duszyński dowodził, że pułk. 
P . mimo, iż miał znaczną zniżkę, przez 
pewien czas wogóle nie płacił komorne 

pić kulturę „ d r o g ą d e k r e t ó w", 
rozporządzeń i pewnego przymusu. Niem 
cy, jak zresztą i inne kraje, bardzo wiele 
zawdzięczają właśnie takim dekretom i 
— o, zgrozo! — policyjnym rozporzą­
dzeniom. P. min. Sławoj-Składkowski 
musiał przyzwyczajać chłopa do korzy­
stania z „ 0 0 " I w ten sposób wypowie­
dział wojnę mocno jeszcze u nas zako­
rzenionej „ t r a d y c j i " b r u d u , 
n i e c h l u j s t w a 1 „ p r y m i t y w ­
n o ś c i". 

4) „ K a n o n y e s t e t y c z n e " , 
go, następnie zaś po sprawie sądowej ] nie powinny być pogardzane w życiu 
również nie przestrzegał rat, chociaż 
gdy wynajmował pokój na dniówki po­
winien był przynajmniej co tydzień re­
gulować rachunki. Dyrekcja hotelu pró­
bowała już stosować rozmaite środki, 
lecz ponieważ wszystkie zawiodły, więc 
w końcu była zmuszona chwycić się tak 
ostrych represyj. 

Prokurator Kowalski w przemówie­
niu swem domagał się surowej kary dla 
dyr. Milkego, uważając, iż powinien on 
ponieść odpowiedzialność za samowolne 
wyrzucenie z pokoju niewiasty zimą w 
kąpielowym stroju. 

Sąd po naradzie uchylił wyrok pier­
wszej instancji i skazał dyr. Milkego na 
dwa tygodnia bezwzględnego aresztu. 

Skazanemu przysługuje jeszcze od­
wołanie do instancji kasacyjnej, -dag-

społecznem, które nie może tolerować 
zbyt indywidualnych popisów. Na tych 
„kanonach" 1 „receptach" oparta jest bo­
wiem cała kultura zbiorowości, estety­
ka miast, architektura, plantacje miej­
skie i t. d, i t. d. 

Nie przesądzając kwestii szyldów, 
chcieliśmy tylko zwrócić uwagę na 
zupełny brak troski o zewnętrzny wy­
gląd miasta naszego. Technika zaś tej 
relormy należałaby już do właściwej in­
stytucji, jaką jest — rada artystyczna. 

A. Sz. 

w 
ordvnire iak w raku ub'e£'ym 

K R Y N I C Y willa „RAJ,, 
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Wschód słońca 3.50 
Zachód słońca 19,14 
Wschód księżyca 18.26 
Zachód księżyca 3.39 
Długość dnia 17.46 
Przybyło dni, 6.19 

f. 
tam. w Zgierzu, wzrostu średniego, blondyn, z 
wąsami, oczy niebieskie, ubrany w ciemno­
szary płaszcz oraz szarą czapkę, wyjechał w 
środę, dnia 7 b. m. o godz. 11-ej przed połudn. 
tramwajem do Łodzi i nie powrócił do domu. 
Ktoby wiedział o nim cośkolwiek proszony jest 
zawiadomić za wynagrodzeniem redakcję „Re­
publiki" lub listownie rodzinę zam. w Zgierzu, 
Piłsudskiego 36. 
OCKXX3000COOOQnOCXXXXXXXXXXXXiCX» 

Swój na swego. 
Jak Łódź długa i szeroka ' 
Zagrzmiał okrzyk bojowy; 
— „Baczność, obywatelu!... 
Kupuj towar kraJowyUM 

W każdem oknie 
Chorągiewki amarantowe, 
Na chorągiewkach napisy. 
— „Kupuj towary krajowe!..." 

W drogerjach, perfumeriach 
Transparentów zwoje; 
— ,,Zauim kupisz obce, 
Powąchaj pierw swoje!..." 

Wszystko — „TY" — kupuj, wąchaj, 
Jeden na drugiego 
Ewala cały patrjotyzm 
W Unią ,^wó{ na swego-" 

Jeśli chcecie ożywić 
Haseł słowa trupie 
Zmieńcie „kupuj" i „wąchaj" 
Nr chaj J A kupiąL." 

KANT. 
OOOOOCOOCXXX50CX5000tXXXXXXXXXXXX5 

Pobór rocznika 1909. 
Kto ma się stawić jutro. 

Dziś, z powodu niedzieli, komisje po­
borowe nie urzędują. 

Jutro, w poniedziałek, w kolejnym 
dniu poboru rocznika 1909, stawić się 
mają: 

Na komisie poborowa Nr. 1, przy uli­
cy lokalnej Nr. 82 — poborowi rocznika 
1909, zamieszkali na terenie III komisar­
iatu policji, o nazwiskach na litery L, Ł. 

Na komisje poborową Nr. 2. przy uli­
cy Ogrodowej Nr. 34 — poborowi rocz­
nika 1909, zamieszkali na terenie IV ko­
misariatu policji państwowej, o nazwi­
skach na litery G, F, H. 

Na komisje poborową Nr. 3, przy uli­
cy Al. Kościuszki Nr. 2/—poborowi rocz­
nika 1908, kategorji B, uznani za czaso­
wo niezdolnych do służby wojskowej, 
zamieszkali na terenie IV komisariatu 
policji państwowej, o nazwiskach na lite­
ry A, B, C D, E, F, G, H, 1„ J, K, L. 

(r) 

D Z I S — Ś W I Ę T O P I Ą T K I 
obchodzone uroczyście we wszystkich państwach świata. 

Każde dziecko sprawi dziś jakąś przyjemność swej Matce. 
W dniu dzisiejszym, z inicjatywy 

zrzeszeń społecznych w Łodzi, odbywa 
się na terenie naszego miasta t. zw. 
„Dzień Matki". W dniu dzisiejszym od­
będą się odczyty i pogadanki oraz urzą­
dzone będą akadetnję. 

W ciągu roku obchodzimy wiele uro­
czystości, na obchód dzisiejszy należy 
jednak zwrócić szczególnie baczną uwa­
gę. 

Nie potrzeba podkreślać znaczenia 
tego święta dla wszystkich ludzi. Idea 
wyrażenia czci dla matki jest u ludzi zu­
pełnie naturalna. Hołdują jej wszystkie 
narody cywilizowane i w podniosłym 
nastroju spędzają ten dzień, który prze­
znaczony jest na uczczenie najbliższej 
ludziom istoty na świecie. 

W roku 1914, kongres Stanów Zjedno 
czonych w Waszyngtonie uchwalił rezo 
łucję, mocą której „dzień matki", obcho­
dzony stale w drugą niedziele maja, u-
znany został jako 

święto państwowe. 
Za Stanami Zjcdnoczonemi uczyniły to 
samo: Szwecja, Norwegja, Danja, a na­
stępnie Anglją, Niemcy i Austrja. W la­
tach powojennych obchód kultu matki 
przyjął się już we wszystkich bez wyjąt 
ku krajach europejskich i dziś. w drugą 
niedzielę maja, dzień ten obchodzony jest 
we wszystkich miastach całej Europy i 
Stanów Zjednoczonych. 

W Ameryce w dniu tym święci się 
przedewszystkiem uroczystość rodzin-
no-domową. Każde dziecko stara się mat 
ce tego dnia 
sprawić jakąś specjalną przyjemność. 

Matce nie wolno zajmować się gospodar 
stwem, nie wolno zajmować sie codzien-
nemi obowiązkami. Wszystko spełniają 
tego dnia 

dzieci i maż. 
I z tego powodu czynności matek, które 
w ciągu całego roku uważa sie za coś zu­
pełnie naturalnego, jak krzątanie się o-
koYó gospodarstwa i t. d. nabierają do­

niosłości. Wówczas dopiero społeczeń­
stwo zaczyna rozumieć, jaka suma po­
święcenia i jaki ogrom trudów mieści się 
w tych, nieznacznych napozór pracach. 

Wszystkie domy udekorowane są fla 
gami, w świątyniach wszystkich wyznań 
odbywają się nabożeństwa, w szkołach 
poranki i odczyty, specjalne akademje, 
popularne koncerty, przedstawienia w 
teatrach i kinach, odczyty przez radjc. 
Wszyscy łączą się w spólnym wysiłku, 
aby 

uczcić matkę 
za to, co zdziałała ona w ciągu roku dla 

| dzieci, męża, rodziny i całego społeczeń 
stwa. 

Podobnie odbywa się to święto i w 
innych krajach. W Anglji i Austrji nie za­
pomina się też o matkach, nie posiadają­
cych rodzin. Specjalne komitety zbiera­
ją pakiety z żywnością, i podarkami dia 
matek - staruszek w przytułkach, dla ma 
tek w szpitalach. A w pierwszym rzę­
dzie, we wszystkich krajach, najgłów-
niejszy nacisk kładą wszyscy na szko­
ły. Poza pogadankami i odczytami, któ­
re muszą się odbywać we wszystkich 
bez wyjątku szkołach, nauczycielowie 
mają obowiązek zadawania uczniom spe 
cjalnych zadań na ten temat, by mło­
dzież bardziej jeszcze zrozumiała i prze­
jęła się tym naturalnym kultem dla 
swych matek. 

Matce nic nie jest za wiele, nic nie 
zdoła jej zmęczyć ani wyczerpać, gdy 
tylko chodzi o dobro, zdrowie, nakarmie­
nie i uprzyjemnienie życia dziecka i ro­
dziny. Matka czyni to naturalnie, bez pre 
ttnsji. Wielki filozof i psycholog niemie­
cki Popper-Lynkeus pisze wswem dziele, 
że „kto ma jeszcze matkę, ten kroczy 
przez życie jakby otulony w ciepłą koł­
drę, tego nie dotknie chłód, życiowy, 
ten nie zazna nigdy 1 nigdzie samotno­
ści." 

I dlatego dzień i!zisiejszv. obchodzo­
ny w tak podniosłym nastroju na całym 

Du£ur«i optfek. 
Dzis dyżurują apteki: G. Antoniewicza (Pa_ 

bjanicka 50), K. Chądzyńskiego (Piotrkowska 164) 
W. SokoJewloza (Przejazd 19), Rembiedióskiego 
(Amdnzcja 26), J. Zundelewicza (Piotrkowska 25), 
M. Kaspcjkiewicza (Zgierska 54), S. Trawkow-
skiej (Brzezińska 56). 

C a l a Ł ó d ź 
uznała, iż grać na Loterji należy tylko w słynnej 
ze szczęłcia kolekturze, kantoru wymiany 

„ S a m u e l W e i n b e r g " 
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lilji ni« posiadamy. Główna wygrana zł.760.000. 
'saszym graczom wypłaciliśmy iuż m i l j o n y w y ­
g r a n y c h . Szczęśliwe losy do I-ej klasy już dn 
nabycia — C i ą g n i e n i e I-ej klasy 17 i 18 maja 

%XXXXXXXXXXXXXX) 
KRYNICA Di. I. BETTER 
« R H 1 • NB a M I I ordynuje jak corocznie 

we willi „ K R A K U S , , . 

Chleba czy widowisk? 
Samorządy nie chcą zatrudnić bezrobot­

nych z własnych funduszów. 
Jak już donosiliśmy, ministerstwo | Postanowienie związku miast znaj-

pracy i opieki społecznej postanowiło dzie niewątpliwie swój oddźwięk w spo-
przyjść z wydatną pomocą bezrobotnym łeczeństwie. W tym czasie, gdy w bud-
i wyasygnować odpowiednie fundusze na żęcie figurują takie kwoty, jak 600 tysię-
uruchomienie robót sezonowych n a w i ę k - j c y złotych na teatr, 180 tysięcy złotych 
szą skalę. W związku z tem jednakże na ogłoszenia i 200 tysięcy złotych na 
ministerstwo pracy zwróciło uwagę sa- utworzenie, niepotrzebnej narazie zupel-
morządom, że nie powinny składać całe-! nie, miejskiej kasy oszczędności, przed-
go ciężaru na barki rządu, lecz muszą'; stawiciele miasta głosują za tem, by 
również wejść w położenie bezrobotnych 
I redukując z budżetu wydatki mniej ko­
nieczne, przeznaczyć pewne kwoty na 
poprawienie doli bezrobotnych, w Imieniu 
których tak często występują. 

Wobec powyższego, jak się dowiadu­
jemy, związek miast postanowi wystą­
pić do władz oentralnych z zawiadomie­
niem, że miasta nie mogą prowadzić ro­
bót sezonowych i zatrudnić bezrobotnych 
z własnych funduszów, ponieważ nie po­
zwala im na to budżet. O ile więc nie 
otrzymają dużych kredytów od rządu, 
nie będą wogóle prowadziły robót pu­
blicznych. 

Niniejszem składamy serdeczne 

PODZIĘKOWANIE 
Zarządowi Kasy Chorych m. Łodzi, 
a w szczególności P. P. Dr. E. Kunino­
wi i G. Friedsteinowl oraz Szpitalo­
wi na ftadogoszczu, Ordynatorowi te­
goż szpitala Jr*. Dr. M. Kantorowi jak 
również P. Dr. J . Lubiczowi za troskliwą 
pomoc i opiekę w okresie choroby naszego 
syna ERWINA 

ST. KUNKLOWIE. 

związek miast wystosował do rządu za­
wiadomienie, że miasta nie mogą prze­
znaczyć ze swych budżetów pieniędzy 
na zatrudnienie bezrobotnych. (k) 

KXXXXXXXXXXXXXXX 

C z e r w o n o ś ć 
s k ó r y 

rąk i twarzy usuwa niezawodnie śnieżnobiały 
krem Leodor, który nadaje cerze matowy odcień, 
tak charakterystyczny u pięknych i wytwornych 
pań. Specjalną zaletą tego kicmu jest równieł 
to, ze nadaje się równocześnie jako doskonały 
podkład pod puder. Perfuma kremu Leodor przy­
pomina zapach świeżo zerwanego bukietu fioł. 
ków, róż, bzu i konwalji. Ulubione te zapachy 
są w cudownej harmonii zawarte w kremie Leo­
dor. Do nabycia w perfumeriach i drogeriach. 

PODDĘBIE 
P e n s j o n a t d l a d z i e c i 

H f I I - I M I U 
Zgłoszenia od zaraz: w Poddębiu, willa „Zdrowie" 

d a w n i e j p . J a n i s z e w s k i e j 
na .miejscu, telef. 181-92 codziennie w godzinach 

5—7 oprócz niedziel i świąt. 

M a r y s i u , 
w ś c i e k a m s i ę 
z e z ł o ś c i , 
p a t r z ą c na m o | q 
żółkniejqcq po każ­
dem praniu bielizną. 
Co ja mam poczqć? 

Franiu, 
złość piękności 
szkodzi 
tak, jak liche mydło 
szkodzi twej bieliźnie. 
Jeśli chcesz mieć zaw­
sze b i a ł a bielizną, 
stosuj tak, jak ja tylko 

I 
M Y D Ł O J E L E Ń S C H I C H T 

świecie, powinien znaleźć właściwy old-
dżwięk również w Łodzi. I dziś w na-
szem mieście wszystkie matki powinny 
odczuć, że istnieje raz do roku święto, 
w którem ich codzienna praca, ich wy­
siłek i miłość rodziny, znajdują zrozu­
mienie i podziękę. 

• * 
Program obchodu „Dnia Matki" w Ło 

dzi zapowiedziany jest bardzo skromnie. 
Tak skromnie, że wątpliwe jest, czy po­
zostawi po sobie jakiś głębszy ślad, czy 
nie przeminie bez zupełnego wrażenia. 
Jest to dowodem, że organizatorzy nie 
zdają sobie jeszcze dokładnie sprawy z 
roli, jaką powinien obchód ten odegrać i 
jaką odgrywa na całym świecie. Nie wcią 
gnięto do udziału szkół, co powinno było 
być pierwszym krokiem. Należy mieć 
nadzieję, że w przyszłym roku święto 
matki wypadnie w Łodzi bardziej uroczy 
ście. S. 

PARK HELEŃÓW W NOWEJ SZACIE. 
Jak się dowiadujemy, otwarcie najpiękniej­

szego zakątka Łodzi, parku Hel en owa, nastąpi 
w sobotę, dnia 17 b. m. Zarząd HeOenowa, chcąc 
pankowi bardziej jeszcze nadać wygląd europej­
ski nie szczędził kosztów i pod wyitrawnem 
okiem znanego w tutejszych sferach arohiltekta 
Zygmunta Wie&nera przekształcił ogród w praw. 
dziwą oazę. Wszystkie budynki w ogrodzie zo­
stały odświeżone i zmodernizowane. Nowością 
w sezonie bieżącym będzie wybudowane, na 
wzór zagraniczny, wśród drzew naprzeciw orkie­
stry, podium, które służyć będzie do tańców dla 
publiczności. 

Zwiększony zespół orkiestrowy pod dyr. po­
pularnego w Łodzi, Teodora Rydera, koncerto­
wać będzie codziennie, z wydajtkiem poniedział­
ków. Program muzyczny przewiduje koncerty 
symfoniczne, popularne, również odbywać aie bę­
dą w niedziele i święta, tak bardzo prze* łodzian 
uczęszczane, poranki muzyczne, które niewątpli­
wie »wycŁajem lat ubiegłych, ściągną najwytwor. 
niejszą publiczność naszego miasta 
S » — M » > M t » a » M » t M I M M » M M 

• L e k a r z - d e n t y s t a 

i Fanny Horowicz 
Cegielniana 25, I p. fr. 

przyjmuje Od godz. 9—1 
Telefon 108-26. 

• eeooeeeceeeeeeeoes je f j t j s j s jw i 
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MUZYKA /£TUKA*3 
TEATR KAMERALNY, 

©ził, w niedzielę, o godinie 4.30 po poł. 
po raz ostatni bajka dla dzieci Remusa, według 
Andersena „Księżniczka na grochu". Ceny naj­
niższe. 

„Kobietka % eleganckiego świata". 
Dziś o godzinie 8.45 wieczorem i we wtorek 

po raz M-ty i 25-ty wesoła komedja Geyera 
„Kobietka z eleganckiego świata". 

WYSTĘPY K. SZUBERTA. 
W piątek, dnia 16 maja, ostatnia premiera 

sezonu — nowa komedja w 3-ch aktach L, V C T _ 
asuila „Egzotyczna Kuzynka", W sztuce tej wy­
stąpi po paroletniej nieobecności w Łodzi świet­
ny komik artysta Teatru Polskiego Kazimierz 
Szubert. W rolach kobiecych: Ela Dziewońska 
i M. Roewadowicz-Kędzierska. 

TEATR POPULARNY. 
Dzis', w niedzielę o godzinie 4.20 po południu 

1 o godz. 8.30 wieczorem oraz dni następne ka­
pitalna komedja Al. hr. Fredry ;,Pan Geldhab". 

C»ny miejsc zniżone od 50 groszy do 2 zl, 

TEATR GEYEROWSKI. 
Dziś, w niedzielę o godzinie 4.20 po pot. 

i o godz. 8.20 wieczorem krotochwJla wojskjwa 
„Dwaj kamraci Icek l Kajtuś w wojsku". 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś o godzinie 4.30 po poł. „Perlumy mo­

jej żony". 
Dziś o godzinie 8.30 wieczorem „Noc pod 

Singapore". 

HAZOMIR, 
Dziś, w niedzielę, l l_g maja, o ;Jo<l":in'e 9-tij 

wieczorem odegrana będzie po raz ostjtni ko­
medja Szaloma Alejcheim Kooacze slota" 
(Skarb). 

KONCERT WSPÓŁCZESNEJ MUZYKI ŻY­
DOWSKIEJ. 

W czwartek, dnia 15 maja b. r., odbędzie %\% 
w sali Filharmonji koncert współczesnej muzyki 
żydowskiej, urządzony przez żydowskie T_wo 
Muzyczne, Kraków. Jako wykonawcy programu, 
złożonego e utworów skrzypcowych i fortepiano­
wych najwybitniejszych Kompozytorów, wystą-
piąt p. Alfred Schenker (skrzypce), p. Maria Zim-
mermanowa (fortepian) i p. Wilhelm Maatcel 
(fortepian i prelekcja). 

ODCZYTY. 
'Staraniem p. przewodniczącego sądu dla nie­

letnich w Łodzi patronat nad nieletnimi przy 
tymże sądzie zorganizował cykl odczytów, prze­
znaczonych dla wychowawców i opiekunów, unie 
rzejąeych do zapobiegania przestępczości wśród 
nieletn ;ch. 

Odczyty te, po porozumieniu tlę z.miejsco­
wemu władzami szkolnomi, będą się odbywały 
w lokalach szkół państwowych, aa orolcgenta 
zas został zaproszony p. magister praw D. Aapis. 

Swój nastejp ny z kolei odczyt wygłosi p. 
D. Aspis w niedzielę o godzinie 10 i pół rano 
w lokalu szkoły państwowej pwy ulicy Podmiej­
skiej Nr. 21. 

Z cyklu afer poborowych. 

Kpf.-lekarz Lipiński uniewinniony 
z powodu braku dowodów winy. 

W trzecim dniu procesu kpt.-lek. Li­
pińskiego, po przerwie obiadowej, dal­
szy ciąg obrad rozpoczął się o godzinie 
5-ej popoł. od wyjaśnień udzielanych 
przez biegłych. Na pytania zadawane 
przez przewodniczącego sądu oraz stro­
ny i oskarżonego biegli wypowiadali 
swą opinję co do racjonalności i slusznoś 
ci orzeczeń oskarżonego zarówno z pun­
ktu widzenia przepisów sanitarnych, jak 
i ustawy o powszechnym obowiązku 
służby wojskowej. 

W pewnym momencie opinja bieg­
łych znalazła się w rażącej sprzeczności 
z obowiązującemi przepisami. Fakt ten 
miał miejsce, gdy oskarżony zadał bieg­
łym pytanie: 

• — Czy wiadome jest panom biegłym, 
że w myśl istniejących przepisów lekarz 
wojskowy, urzędujący na komisji pobo­
rowej wypowiada opinję co do rodzaju 
broni, do jakiej poszczególny pob"browy 
ma być przydzielony i w arkuszu indywi 
dualnym poborowego Tobi odpowiednią 
w tym względzie adnotację? 

Na pytanie to biegli nietylko odpo­
wiedzieli, że takiego przepisu nie znają, 
lecz kategorycznie oświadczyli, że taki 
przepis nie istnieje i poddali w wątpli­
wość znajomość przez oskarżonego obo­
wiązujących przepisów. 

Półgodzinne wertowanie przez oskar 
żonego instrukcyj i przepisów uwieńczo­
ne zostało pomyślnym skutkiem: okaza­
ło się bowiem, że w instrukcjach dla ko-
m;syj poborowych przepis taki istnieje. 

Po wypowiedzeniu się przez biegłych 
i odczytaniu przez przewodniczącego ak 
tów sądowych, w chwili gdy przewód są­
dowy miał być zamknięty, oskarżony 
wystąpił z wnioskiem, który wywołał po 

ruszenie. 
Oskarżony zwrócił się mianowicie do 

sądu z prośbą o odroczenie rozprawy i 
zawezwanie wszystkich tych poboro­
wych, co do których akt oskarżenia czy 
ni ma zarzuty, celem ponownego zbada­
nia poborowych przez specjalna komisję 
lekarską. 

Sąd udat się w sprawie wniosku tego 
na naradę, lecz jeszcze przed ogłosze­
niem powziętej uchwały obrońca oskar­
żonego, mec. Biłyk, po porozumieniu się 
ze swym mocodawcą, wycofał wniosek. 

Po zamknięciu przewodu sądowego, 
przewodniczący udzieli} głosu prokurato 
rowi, który w godzinnem prawie przemó 
wieniu popiera poszczególne punkty ak­
tu oskarżenia i domaga się surowego wy 
miaru kary. 

Obrońca oskarżonego, mec. Biłyk, w 
dwugodzinnem przemówieniu zbija wy 
wody prokuratora i ob;!a wszystkie czy­
nione oskarżonemu przez akt oskarże­
nia zarzuty. 

Ostatnie słowo oskarżonego brzmią-
ło: 

— Wysoki Sądzie! W orzeczeniach 
swych na komisjach poborowych kiero­
wałem sie. sumieniem i doświadczeniem 
lekarskiem i działałem w najlepszej wie­
rze, W sprawie znalezionych u mnie pie 
niędzy mogę powiedzieć tylko to, co już 
raz zeznałem — otrzymałem je od ojca] 

O godz. 4-ej nad ranem przewodni­
czący zamknął posiedzenie, oświadcza­
jąc, że wyrok zostanie ogłoszony następ­
nego dnia o godz. 11-ej przed południem. 

Wczoraj o godz. 11 mm. 50 sąd ogło­
sił wyrok, mocą którego kpt.-lek. Wło­
dzimierz Lipiński został uniewinniony, z 
braku dowodów winy. B. 

1 JNś 127 

Hallo, radjo Ł ó d ź ! 
Program radjowy bieżącego tygodnia 

zapowiada się bardzo interesująco, zwła 
szcza ze względu na urozmaicone audy­
cje muzyczne. Muzykę lekką usłyszymy 
w niedzielę o godz. 21, w poniedziałek o 
gedz. 17.15 i w środę o godz. 20.30. Mu­
zyka poważna zajmuje w bieżącym ty­
godniu bardzo poczytne miejsce. Usły­
szymy ją w poniedziałek o godz. 20.30 
(koncert międzynarodowy z Budapesztu) 
we wtorek transmisję z opery poznań­
skiej, w piątek o godz. 20.15 koncert sym 
foniczny z Filharmonji Warszawskiej i 
w sobotę o godz. 20.30 recital fortepia­
nowy prof. L. Ursteina, złożony z utwo­
rów Szopena. 

Bardzo ciekawa niespodzianka ocze­
kuje radiosłuchaczy w dniu dzisiejszym. 
Mianowicie, o godz. 22 nadana będzie 
transmisja z popularnego teatrzyku war 
szawskiego „Wesoły wieczór". Trans­
mitowany będzie program całej rewji 
p. t. „Podróż naokoło świata" a więc 
wszystkie melodje, skecze i piosenki. 

D'.. najmłodszych radiosłuchaczy ra 
djo przygotowało snecjalny .program dla 
dzieci w poniedziałek o godz. 16.15, oraz 
W sobotę o godz. 17.30. 

We wtorek nadto usłyszą wszyscy 
bardzo ciekawy feljeton p. t. ..Przestępca 
jego ofiara i policja" wygłoszony przez 
koi,.':.arza policji Warszawy J . Misie­
wicza. 

NIEDZIELA. 
10.15 Transmisja nabożeństwa z Katedry 

Poznańskiej. 11.58 — 12.10 Sygnał czasu, hejnał 
marjacki i Komunikat meteorologiczny, 1210 
Poranek symfon.czny z PilharmonJI Warsz. W 
programie utwory Griega. 14.00 „Jak zorgani­
zować letnie żywienie krów" — wygł. inż. 
Kwasleborski, 14.20 Muzyka, 14-30 „Ważniejsze 
choroby trzody chlewnej" — wygł. prof. Do­
brzański, 14.50 Muzyka. 15.00 „Co słychać, o 
czem wiedzieć trzeba" — wygi. dyr. Mędizecki 
15.20— lb.00 Muzyka, 16.00 Odczyt p. t. „Przy­
rodnik a myśliwy" — wygi. prof. Sumiński, 
16.20—16.30 Muzyka z płyt gramofonowych. 

D Ź W I Ę K O W Y jmm 
a t g d z i e M i ? 

Aby udostępnić wszystkim obe :rzenie A«»|f a N f t p r f f l 
raiwiększego filmu dźwiękowego * » • »»€» l ^ U C f J l * 
Dyrekcja postanowiła od poniedziałku obniżyć ceny. Wszystkie 
miejsca na balkonie zł. 1. wszystkie miejsca na parterze zł. 1.50 
Pocz, o g. 2. — Na 1-sze seanse ceny wszy-tklch mieisc z t 1. 

R̂ ?'0 C z y m a i z / u ż 

TBAUGUTTA Ufach Grand Hotelu). Telef. 153-71. 

Największy film dźwiękowy świata, realizacji Michała Kerlesza 

ARKA NOEGO 
1630—16.40 Pogadanka p. t. ..W lmłę dobrego 
smaku 1' — wygł. p. I. Jablowska, 16.40 „O szła 
kach wycieczek automobdowych po kraju" — 
opowie p. Lewicki. 16.55—1705 Płyty gramofo­
nowe, 17.05 ..O młodych latach Zygmunta Au­
gusta" — opowie prof. Mościcki. 17.30 Koncert 
reprezentacyjnej orkiestry pol. państw- pod dyr 
Sielskiego. 16.50 Rozmaitości. 19.15 Wiadomości 
przyjemne i pożyteczne, 19.35—19.40 Płyty gra 
mofonowe. 19.40 Feljeton. 19.58—20.00 Sygnał 
czasu, 20.00 Koncert popularny. 20.45 Kwadrans 
literacki, 21.00 Dalszy ciąg koncertu, 22.00— 
0.15 Transmisja z Teatru „Wesoły Wieczór'*, 
rewja p. t. „Naokoło świata". 

W rolach głównych: 

lolores Costello i George 0'Brien 
po..*, c , , , , * . . , ,s x t ticiU braci Brown". 
zespól saksofonowy 1f\ 

Z TOW. Im. DANTE ALIGHIERL* 
W poniedziałek dnia 12 maja, o godzinie 

9-eJ wieczorem p. prof. Horbaoki wygłosi odczyt 
p. t. „GioMo". Odczyt iilusterowany licznemi prze 
zroeżami odbędzie się w lokalu miejskiej Galerji 
Sztuki. 

| Nowy wieczorowy kur* Języka włoskiego 
rozpoczyna się w poniedziałek 19 maja. Zapisy 
i informacje w miejskiej Galerji Sztuki w środy 

| od godz. 6 do 8 1 w soboty od 11 do 1-ej, 

W fotelu I za kulisami. 

Sztekker zwucieigł?.. 
•Jak to Już naszym Czytelnikom wia­

domo, w poniedziałkowym numerze 
„Kurjera Warszawskiego" ukazał się wy 
wiad znakomitego polskiego dramaturga 
i krytyka teatralnego p. Wacława Gru-
bińskiego z dyrektorem teatru Miejskie­
go p. Karolem Adwentowicze. 

— Na początku rozmowy — pisze p. 
Grabiński — p. Adwentowicz rzekł nie-
tyle z melancholią ile z rozdrażnieniem: 

— Mam długi. Pięćdziesiąt tysięcy 
złotych. Subwencja, którą magistrat łó­
dzki daje teatrowi nie wystarcza... 

Pozwolimy sobie tu zauważyć, iż p. 
Adwentowicz zawsze, niestety, mówi o 
sprawach teatru łódzkiego z rozdrażnie­
niem... Ale ten niezwykle nerwowy dyre 

ktor jest naprawdę flegmatycznymbaran 
kiem wobecp.Wielińskiego, istotnego kie 
równika sceny miejskiej, który normal­
nie — przy omawianiu spraw teatral­
nych —- wpada w wściekłość..'. Stąd ton 
rozdrażnienia, który nieco zdziwił p. 
Grabińskiego, my uważamy wprost za 
sielankowy 

Otóż p. Adwentowicz stwierdza, że 
wpadł w długi... Mamy dla niego wiele 
współczucia z tego powodu, ale „Tu l'as 
voulu Georges Dandin!..." P . Adwento­
wicz gwałtem chciał zostać i został dy­
rektorem Teatru miejskiego... 

To szczere, lecz bolesne wynurzenie 
jest niezmiernie znamienne... Wszak cał 
kiem niedawno, gdy przestrzegaliśmy p. 

Adwentowicza przed błędną polityką re­
pertuarową, klakierzy jego wszelkich 
kalibrów usiłowali nas zakrzyczeć, iż 
teatr idzie wspaniale, ergo repertuar 

jest trafnie dobrany... 

Gdzież to tylekroć opiewane w słu­
żalczych dytyrambach pochlebców, po­
wodzenie? Gdzież kontakt z masami? 
Odzież tłumy wielbicieli? 

Prawda, jak oliwa, prędko wyszła na 
wierzch mimo klakierskich usiłowań 
wtłoczenia jej w bagno... A świadczy tej 
prawdzie sam p. Adwentowicz udziela­
jący p. Grubińskiemu następujących in-
formacyj o frekwencji w teatrze na­
szym: 

— Więc powiem, że frekwencja 
jest bardzo dobra i bardzo zła, zależ­
nie od cen biletów. Mamy trzv rodzą- 1 

je cen i trzy rodzaje frekwencji. Naj-1 
droższe ceny, dwanaście złotych krze j 
sło w pierwszym rzędzie, i wreszcie | 

od ośmiu złotych. Na premiery, czyli 
na przedstawienia dwunastozłotowe, 
nikt nie przychodzi, to znaczy zjawia 
się około czterechset osób. czyli w 
teatrze pusto. Chodzą doolero na 
przedstawienia w trzeciei kategorji 
cen. Wówczas jest pełno. Tvlko, że 
to pełno nie wystarcza na związanie 
końca z końcem. Położenie bez wyj­
ścia. Łódź to miasto paradoksów. 
Tutaj ludzie bogaci nie maia pienię­
dzy. Dlatego ludzie bogaci nie chodzą 
do teatru. Mają pieniądze tvlko lu­
dzie biedni. Mają pieniądze tvlko ci, 
co żyją z pensji. Ci chodzą do teatru. 
P . Adwentowicz otwarcie przyznaje, 

co dawno mu przepowiadaliśmy, iż kul-
turalnlejsza publiczność unika jego te­
atru. 

Czyż to jest dziwne?.. Z jakiej racji 
ta publiczność ma popierać teatr miejski 
w Łodzi? Czy dlatego, iż jest on co pe­
wien czas widownią niesłychanych 
wprost skandali?.. To p. Adwentowicz ro 
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Mieszkania na Polesiu. 
Wybrańcy losu i... magistratu. 

Prace wybranej przez radę miejską 
komisji do przydziału mieszkań na Po­
lesiu Konstantynowskiem, zostały już 
zakończone i ustalono listę tych, którzy 
mieszkania otrzymają. 

Komisja zawiadomi o swej decyzji za­
interesowanych piśmiennie, poczem we­
zwani oni zostaną do podpisania konr 
traktów z administracją gmachów miej­
skich. 

W końcu bieżącego miesiąca pierwsi 
lokatorzy zajmą swe mieszkania w no­
wych domach, które są już prawie go­
towe do zamieszkania. 

Reflektanci, którzy mieszkań nie o-
trzymali z powodu wyczerpania ilości 
wolnych mieszkań, będą uwzględnieni 
przy zgłoszeniach do mieszkań w dalszej 
serji domów po Ich wykończeniu, o ile 
reflektanci ci w międzyczasie nie zrezy­
gnują z chęci zamieszkania w domach 
robotniczych. (b) 

Na froncie bezrobocia. 
Sytuacia nie uległa zmianie. 
Na terenie państwowego urzędu poś­

rednictwa pracy w Łodzi (miasto Łódź i 
powiaty) łódzki, łaski, sieradzki, łęczyc­
ki i brzeziński w dniu 9 maja 1930 roku 
było w ewidencji zarejestrownaych bez­
robotnych 46.665 w tem w samej Łodzi 
31.341, w Pabianicach 3-674, w Zgierzu 
4.318 w Zduńskiej Woli 1.783, w Toma­
szowie Maz, 4.476, w Konstantynowie 
600, w Aleksandrowie 301 w Rudzie Pab 
Janickiej 472. 

Z zasiłków korzystało w ubiegłym ty 
godniu 22.575 bezrobotnych, 

W samej Łodzi z zasiłków korzystało 
w ubregłym tygodniu 16.999 bezrobot­
nych, otrzymało pracę przez Urząd 202 
bezrobotnych, wysłano do pracy 225, 
zdjęto z ewidencji z innych przyczyn 
3.748. 

Wódka zdrożała. 
Dotyczy to również starych 

zapasów. 
W związku z podaną przez nas.wczo* 

raj wiadomością o podwyższeniu cen wó­
dek dowiadujemy się w dalszym ciągu, 
że urząd akcyz 1 monopoli państwowych 
zarządził dodatkowe opodatkowanie 

wszystkich wódek, znajdujących się w 
sprzedaży, zrównując w ten sposób ce­
ny dotychczasowe i cenami noweml, 
wyższemi o 10 procent. Wobec powyż­
szego wyjaśnić należy dodatkowo, że na­
wet stary zapas wszystkich wódek bę­
dzie sprzedawany po nowych cenach, a 
nie po cenach starych, wydrukowanych 
na etykietkach flaszek. Kupujący nie ma­
ją tedy prawa ani podstaw domagać się 
od sprzedawców wyznaczania cen niż­
szych aniżeli wydrukowane w cenniku 

P o c o 
p r z e p ł a c a 

N o w y l o r d 

Poco rujnować- tię na kupno drogiego samochodu, Kiedy fea 'bardzo 
przystępną cenę można mieć samochód, odpowiadający wszelkim wyma­
ganiom? j£ 

Takim tanim i dobrym samochodem był Ford Model T, fest nita. 
tembardziej równie tani, a jeszcze o wiele doskonalszy, nowy samochód 
Ford, Model A. { 

Codziennie tysiące kupujących opowiadają się za nowym samochodem 
Forda, codziennie rośnie jego sława, gdyż, choć tańszy od innych, zapewnia 
t ą samą wygodę i posiada takie ulepszenia, jakie dotychczas można było 
mieć tylko przy bardzo drogich samochodach. 

Prosimy odwiedzić najbliższego przedstawiciela Forda f odbyć próbna 
jazdę. Każdy musi się przekonać, że zarówno konstrukcja, wykończenie, 
wygląd zewnętrzny, jak i urządzenie wnętrza nowego samochodu Ford. 
odpowiadają wszelkim wymaganiom wygody i estetyki 

L I N C O L N F O R D S O N 

FORD MOTOR COMPANY. 

Przy zepsutym ioładku. zaburzeniach trawi* 
nia, niesmaku w uatach, bólu w skroniach, go 
rączce, zaparć'u ttoka, wymiotach lub rozwol- j 
nieniu jut jedna saklanka naturalnej wody gorz­
kiej Franciszka-Józefa działa pewnie, szybko i 
dodalnto- Powalał lekarze sp«c|aJiści chorób t o . 
łndka stwierdzają, / « przy przeładowaniu narzą­
dów łrawicna przea jedzenia lub picie woda 
Franciszka-J6* e ' a i e , t prawdziwem dobrodziej­
stwem dla chorych. Żądać w aptekach 1 dro-
gerjach. 

3 omm%ów-Jfia%owiechi. 
(Telefonem od własnego korespondenta) 

Z POWIATOWEJ KASY CHORYCH. \ lekarskiej korzystało w roku ubiegłym 
Mimo ciężkich warunków, w jakich 73.802, którym udzielono 220,034 porad, 

znajduje się tutejsza kasa chorych z po- j Wydano przytem 256.891 lekarstw, w 
wodu ogólnego kryzysu, wykazała w ro­
ku ubiegłym ożywioną działalność, W ro 
ku 1929 ogólna liczba zgłoszeń do kasy 
chorych wynosiła 16,253 w tem 11,191 
było mężczyzn a 5.062 kobiet. Liczba 
członków rodzin ubezpieczonych wynosi 
ła 22,650. Składki ubezpieczonych w tym 
roku sięgały sumy 2,160.679. Z pomocy 

tem z własnej apteki 206,551, a z prywat 
nych aptek 50.340 kosztem 307,828 zł. 
Wypłacono zasiłków za rok 1927 w su­
mie 528.930 zł. Zasiłków połogowych 
165.157 i pogrzebowych 52.719. Kasa za 
trudniała przez rok 1929 31 lekarzy w 
tem 5 intendentów i 10 dentystów. Pobo 
ry personelu leczniczego wynosiły 

501.179 zł. a personelu administracyjne. 
go, składającego się z 28 urzędników i 
25 osób służby 145.000 zł. 

ZEBRANIE BBWR. 
Rada grodzka BBWR urządza w dniu 

18 maja r.b. w sali kina ,,Modern" zebra 
nie stanu średniego, Na zebranie zapo­
wiedział swój przyjazd sen. Rogowski, 

Z FRONTU BEZROBOCIA. 
Sytuacja na froncie bezrobocia nie 

uległa zmianie. Według danych PUPP li­
czba bezrobotnych wynosiła aa dzień 
wczorajszy 4.935 ludzi przyczem z wszel­
kich zasiłków korzysta 1327 osób. 

bi awanturę recenzentowi, który nie 
chce być tubą jego kancelarii... To p. 
Wieliński szarpie publicznie" honor jedne­
go z najznakomitszych autorów drama­
tycznych I dostaje za ro dwa miesiące 
więzienia 1... To znów tenże p. Wieliń­
ski oświadcza na łamach jednego z pism, 
że teatr p. Adwentowicza jest teatrem 
socjalistycznym i obchodzić go powinna 
tylko opinja związków zawodowych i to 
jednej partji... To związki zawodowe u-
rządzają manifestację na cześć p. Adwen 
towicza, a młodzież obwiepolska dla roz 
maitości rzuca na widownię parę bomb 
o zapachu przykrym!... 

Czyż taka atmosfera może zachęcać 
do odwiedzania teatru publiczność zrów­
noważoną i spokojną, która szuka godzi­
wej rozrywki, a znajduje za drogie pie­
niądze (dwanaście złotych) agitację par­
tyjna?.. 

A t m o s f e r a skandalu i polityki odstra­

szyła całą Inteligencję łódzką od teatru... | 
I gdyby tylko na jeden sezon — byłoby 
pół biedy... Obawiamy się jednak, iż pp. 
Adwentowicz i Wieliński zniszczyli w 
ciągu jednego sezonu to, co przez wiele 
lat budowali z mozołem Zelwerowicz, 
Szyfman i Gorczyński... 

— Publiczność chodzi dopiero na 
przedstawienia w trzeciejkategorji cen— 
stwierdza p. Adwentowicz... Jakaż to pu 
bliczność?... Czy burżuazja? Wiadomo, 
że nie. Czy inteligencja—napewno nie. 
Może więc do teatru uczęszczali robotni­
cy? Członkowie związków klasowych (a 
zwłaszcza członkowie zarządu) czasami 
chodzili, gdy za pośrednictwem swej or­
ganizacji otrzymywali ulgowe bilety lub 
byli zapraszani na uroczyste wręczenie 
p. Adwentowiczowi wieńca za... poronie­
nia. Robotnicy innych związków uważali 
teatr za obcą instytucję partyjna I dlate­
go od niej stronili. Dla tej nielicznej garst 

ki robotników, która do teatru uczęsz­
czała p. Adwentowicz rzucił hasło ,,tea-
tru społecznego..." Wiemy jednakże, iż 
te rzekomo „społeczne" sztuki były wła­
ściwie bombami sensacyjnemi. Ten reper 
tuar nie mógł i nie powinien był przycią­
gnąć robotników do teatru. 

Człowiek kulturalny — bez względu 
na środowisko — burżuj, inteligent czy 
robotnik — nie znajdował w teatrze p. 
Adwentowicza ani wzruszeń artystycz-
nych.ani pogodnej rozrywki po nerwo­
wej pracy łódzkiego dnia roboczego... 
Teatr łódzki w sezonie 1929/30zabiegał 
o dowody uznania warstw kulturalnie 
prymitywnych. 

Ale łaska tłumu na pstrym koniu jeź­
dzi... Do Łodzi przyjechał cyrk... Czy 
„Cjankali" może wytrzymać konkuren­
cję z walkami francuskiemi?!... Cyrk 
przyjechał i publiczność p. Adwentowi­
cza stała się naraz publicznością p. Szte­

kkera. Nlesubsydjowany Sztekker bły­
skawicznie nawiązał „kontakt z szero-
klemi sferami społeczeństwa" 1 to bez 
pomocy „Wiadomości Literackich..." 

Wobec tedy „zdrady ludu" p Adwen­
towicz rzucił w kąt Ideę „teatru społe­
cznego" jako stary, zużyty rekwizyt —• i 
począł wystawiać znów sztuki buduaro-
wo-pikantne I kryminalno - sensacyjne... 
dla publiczności burżuazyjnej... 

Ta burżuazja jednakże w międzycza­
sie uwierzyła p. Wiellńskiemu, iż teatr p. 
Adwentowicza służy Interesom „ludu pra 
cującego" a nie chcąc zakłócić "proleta­
riackiego" charakteru teatru, starannie 
gc od dłuższego czasu unika... 

Polityka w teatrze to rzecz niesły­
chanie niebezpieczna!.. A walka ze Szte-
kkerem jest beznadziejna... 

Sztekker zwyciężył!.. 
„Tu l'as voulu, Georges Dandln...*' 

V. POLAJfc 
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Zmiany strukturalne w rolnej 
Ostatnie notowania giełdy zbożowej 

nasuwają szereg refleksyj. 
Tendencja zwyżkowa dla żyta (i czę 

śclowo owsa), która trwała prawie 
przez cały kwiecień nietylko, że kom­
pletnie się załamała, lecz nawet ustąpiła 
miejsca bardzo wyraźnej i dość silnej 
tendencji zniżkowej: żyto, którego noto­
wania warszawskie dochodziły w poło­
wie kwietnia do 25 zł. (kwintal), spadło 
obecnie do 17.50 zł.! a w rzeczywistości 
nawet niżej. 

Podobnie jest z owsem, którego cena 
zniżkowała o 3 zl. na kwintalu. 

Jęczmień browarniany utrzymuje się 
w cenie! 

Natomiast dla pszenicy istnieje wy­
raźna tendencja zwyżkowa: cena jej 
idzie bez przerwy w górę, dochodząc o-
statnlo do 43 zł. kwintal! 

Ten ruch cen potwierdza najwyraź­
niej, że — produkcja żyta przekracza za­
potrzebowanie konsumpcji wewnętrz­
nej i że na skutek tego, mimo wszystkich 
wysiłków Interwencyjnych nie uda się 
podnieść poziomu cen żytnich. Nato­
miast produkcja pszenicy jest mniejsza 
od konsumpcji wewnętrznej, co powodu 
Je, że bez interwencyjnych zakupów, w 
okresie przednówkowym mechanizm ceł 
Importowych zaczyna de facto funkcjo­
nować, powodując zwyżkę cen. 

Jęczmień — jako surowiec fabrycz­
ny utrzymuje się w cenie, owies odgry­
wa rolę analogiczną do żyta. 

By uprzytomnić sobie lepiej jeszcze 
sens ekonomiczny tego ruchu cen — po-' 
równamy je — z okresem przedwojen­
nymi I 

W styczniu roku 1914 ceny żyta w | 
Warszawie były bodaj że najniższe w 
całej Europie zachodniej i środkowej 
{pomijając — wschodnią, t. j . Rosję). 

Pomimo to mamy obecnie w Warsza 
wie ceny na żyto jeszcze niższe, niż 
przedwojenne o pełne 25 procent! 

Ceny pszenicy zwyżkowały w porów 
naniu z okresem przedwojennym o prze­
szło 30 procent! 

DALSZĄ ZWYŻKĘ STAWKI CŁA, je­
żeli obecna nie wystarczy! 

Przez zahamowanie importu pszeni­
cy z zagranicy osiągnęliśmy dwojaki sku 
tek: 

1) dalsze podniesienie ceny pszenicy 
na rynku wewnętrznym, przez co produ 
cent rolny, choćby w nieznacznej czę­
ści, powetowałby sobie straty na pro­
dukcji żyta; 

2) wielka rozpiętość cen między ży­
tem a pszenicą, skierowałaby część kon­
sumpcji z powrotem w stronę żyta, co 
bynajmniej nie byłoby połączone ż ja­
kąkolwiek krzywdą w stosunku do ubo­
giej ludności miejskiej. 

W ten sposób — produkcja otrzyma­
łaby nowe silne bodźce w kierunku 
zwiększenia zasiewów przyszłych psze­
nicy, — konsumpcja zostałaby lekko w 
kierunku pszenicy zahamowana: proces 
dostosowywania się obydwu zostałby 
świadomie i celowo przyśpieszony! 

Tyle, jeśli chodzi o przekształcenia 
w produkcji roślinnej. 

Jest jednakże, rzeczą powszechnie 
znaną, że najważniejsze przesunięcia w 
konsumpcji żywnościowej dotyczą nie-
tyle produkcji roślinnej, ile produkcji 
zwierzęcej! 

Na Zachodzie wprost daje się zauwa­
żyć bardzo poważne przesunięcie w kie­
runku konsumpcji przetworów produkcji 
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Ani grosza kredytu I 
bez zasięgnięcii infjrmacji w biurze $ 
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zwierzęcej. W Niemczech naprzykład w 
okresie od 1925—1929 roku spożycie (na 
głowę ludności) zbóż zmniejszyło się o 5 
procent, kartofli — o 7 procent. Nato­
miast zwiększyło się spożycie—jaj o 19 
procent, mleka, masła i serów o 8 pro­
cent. 

Nie mamy, niestety, odnośnych cyfr 
dotyczących Polski. 

Pewne jednakże dane pod tym wzglę 
dem nasuwa również ruch cen, w porów 
naniu z cenami przedwojennemu 

I tak — cena mięsa wołowego pod­
niosła się (w porównaniu z ceną w stycz 
niu 1914 roku) o okrągłe 30 procent, — 
cena wieprza żywej wagi o 23 procent, 

Cena mleka jest mało co niższa, cena 
masła spadła o niespełna 10 procent, na­
tomiast cena jej (rzekomo tak przecież 
tanich obecnie!) podniosła się w porów­
naniu z rokiem 19J4 o 23 procent! 

Należy przytem zaznaczyć, że wszy­
stkie powyższe dane odnoszą się do cen 
hurtowych, tak że „wzmożenie pośred­
nictwa" nie odgrywa dużej roli, i że po­
zatem porównanie tyczy się obecnych, 
wyjątkowo niskich cen z cenami roku 
1914. 

Gdyby porównać naprzykład ceny 
przedwojenne powyżej wymienionych 
artykułów produkcji zwierzęcej z cena­
mi naprzykł. w roku 1927, to nie zna­
leźlibyśmy ani jednej zniżki, natomiast 
wszystkie zwyżki cen byłyby bez po­
równania większe! 

Specjalnie pod niektóremi względami 
charakterystyczny jest wzrost cen i pro­
dukcja nierogacizny w Polsce. 

Gdy w II połowie 1923 roku na sku­
tek raptownego spadku cen paszy, a póź 
niej kartofli — podniosła się nadzwyczaj 
nie rentowność hodowli nierogacizny, 

Przędza bawełniana. 
W ciągu blisko miesięcznego okresu' kredyt. Przędza zarówno przez fabry-

na rynku przędzy bawełnianej konjunk- kantów, jak odsprzedawców Jest sprze-
i tura kształtowała się pomyślniej i zała- dawana wyłącznie Za gotówkę, przy-

Jeśli się zważy, że produkcję rolną ™3la się dopiero w ub. tygodniu. Zda- j czem pokrycie następuje w przeddzień 
Rosji przedwojennej cechowała również , , i e m hurtowych handlarzy przędzy. Je- (tranzakcjł, względnie przy odbiorze, a w 
raczei nadwyżka nrodukcvina żvta ni/li d y n a I s t o t I , 9 Przyczyną raptownego po-; najlepszym wypadku przyjmowane są 
raczej nadwyżka proaukcyma żyta, n i z l i ) g o r s z e n ! a j e g t o s t a t n , a p o d w v ż k a cen, czeki z terminem do 10 dni. 
pszenicy — i że w związku z tem cisme-1 niewspółmierna do Istniejących możll- Prowizorycznie obliczono, że do o-
nle na ceny żyta w Kongresówce było, wości, aczkolwiek z drugiej strony kal-: becnego załamania się koniunktury naj­
silniejsze niż na ceny pszenicy,—to czyż kulacyjnie zupełnie usprawiedliwiona. I większe zakłady sprzedawały tygodnlo-
potrzeba jeszcze bliższych dowodów i Handlarze twierdza, iż odbiorcy w obec-1 wo przędzy d8 20.000 dolarów, zaś łącz 
poważnego przesunięcia w konsumpcji nych trudnych warunkach mimo. iż po-

h/u S , ~ F ' ti zebu ją przędzy w tym samym stopniu 
zbóż w Polsce? c o w ubiegłych tygodniach wstrzymują 

Jak już donosiliśmy, powierzchnia za sie od zakupów, nie mogąc zaakcepto­
wać podniesionych cen. 

W zasadzie różnica między cenami, 
ofiai owywanemi przez rynek wynosi za­
ledwie 1 cent na kg., co równa się prze­
ciętnemu zarobkowi handlarza. Charak 

siana pszenicą w Polsce powiększyła się 
w roku bieżącym w porównaniu z ro­
kiem ubiegłym o 30 procent. 

Ponieważ notowania stanu zasiewów 
(z marca r. b.) dały dla pszenicy cyfrę 
prawie taką samą jak dla żyta (3,5, wzglę 
dnie 3.7) — przeto widzimy, że produk­
cja rolna w Polsce przystosowuje się — 
w miarę możności — nietylko pod wzglę 
dem ilościowym, ale i jakościowym, do 
przesunięć w koncumpcji zboża! 

Chodzi teraz tylko o to, by polityka 
gospodarcza celowo i świadomie popie­
rała te przekształcenia, które idą zresz­
tą w kierunku uszlachetnienia produkcji 
rclnej. 

Według przewidywań oficjalnych, 
spodziewać się należy 
importów pszenicy z zagranicy! 

Tym importom należałoby koniecznie 

nie przędzałnicy tygodniowo sprzedawa­
li przędzę za doi. 100.000. Przy obecnym 
stanie uruchomienia przędzalń z czasem 
będzie można osiągać ceny, odpowiada­
jące kosztom kalkulacji, a przedewszy­
stkiem liczące się z cenami surowca. 

Najbardziej poszukiwane sa następu­
j ą c e numery: 32/1, w krzyżówkach i 
kopsach, który to numer do ostatniego 

terystycznem zjawiskiem jest całkowite tygodnia był w niedostatecznem zaofia 
zaprzestanie dokonywania tranzakcyj na rowaniu, oraz 24/1. Grube numery ze 

względu na letni sezon są w zaniedba­
niu. Jako ważną okoliczność należy pod­
kreślić, iż największe niebezpieczeństwo 

, dla handlarzy i fabrykantów przędzy 
czeń 7.86. luty 7.87. marzec 750 kwiecień 7.91. . . • . , . . - _ ! « „ „ _ n i , r ł l ( . , , k r p H v . 
maj 8.07, OT er wice 801, linieć 8 00, sierpeń 7.91, \ i°z HllnęiO, g a y z ODIUO z OKrestl KTeay-

towych tranzakcyj już wygasło. 
Ceny przeciętnych gatunków przę­

dzy kształtują się następująco:. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Bawełna amerykańska — zamkniecie^ sły-

Liyerpool, 9 maja. 

wrzesień 7.P6, październik 7,82, listopad 7.81, 
grudzień 7.83, loco 8.63. • 

Liverpool, 9 maja. 
Bawełna eginska — zamknięcie: styczeń 

12-75. marzec 12.89, mai 13.10, Iroec 13.00, listo­
pad 12.66, grudzień 12.61, loco 1410. 

Nowy Jork, 9 maia. 
Bsiwe^a amerykańska — zajnkniecies sty­

czeń 14.84, luty 14.85, marz-ec 15 07, październik 
14.69, Hrtouad 14.75, grudzień 14.75. Kontrakty: 

J styczeń 1513, mad 16-35, oterwiec 16.36, lipiec 
na przednówku , 16.45, s:'erp'eń 15.70, wrzesień 14.80, październik 

14.94, listopad 14.95, grudzień 15.06, loco 16.55. 
Nowy Orlean, 9 maja. 

B^we'uo amervkań ,!ka — z^-Amiecie: sty­
czeń 14.81, marzec 15.05. m î 15 95. I !piec 16.U, 

przeciwdziałać przez EWENTUALNA ' październik 14.66, grudzień 14,75, loco 15,68. 

N r > g/| _ s i centów (klg.) 
12/1 —54 „ 
16/11—58 
24/1 —71 
32/1 —79-80 „ 
40/11—92-93 ,. 
3 2 / i I_8f i -87 „ 
24/F—78 
40/11-97-98 „ 

czasopismo „Konjunktura Gospodarcza" 
(już w październiku r. ub.) pisało, że 
„łatwo to może doprowadzić do nadpro­
dukcji trzody chlewnej, co groziłoby po­
gorszeniem sytuacji drobnych rolni­
ków". 

Później nieomal w każdym zeszycie 
znajdowaliśmy ,,ostrzeżenia" i przewi­
dywania, że „dobre położenie producen­
tów nierogacizny nie rokuje trwałości". 

Tymczasem, jak gdyby przez swoi­
stą ironję losu, ceny nierogacizny nietyl­
ko nie spadły raptownie, lecz wręcz 
przeciwnie posiadają ostatnią nawet 
zwyżkową tendencję, z czem już wspom 
niane czapismo radzi sobie w ten sposób, 
że ostatnio zapowiada „nieuniknione" za­
łamanie się cen w okresie jesiennego i 
zimowego wzrostu podaży." 

Niewątpliwie słusznem jest twierdze­
nie, że „straty pogłowia wyrządzone 
przez ostrą zimę 1928/29 roku i później­
sze epidemje" zostają dopiero obecnie 
wyrównane. 

Niesłusznem natomiast jest — zamy­
kanie oczu na fakt strukturalnego wzro­
stu konsumpcji mięsa wieprzowego, — 
gdyż aczkolwiek zjawisko to na wewnę­
trznym rynku — ze względu na chwilo­
wą pauperyzację ludności miejskiej spo-
yodowaną kryzysem — nie rzuca się 
tak bardzo w oczy, fakt wzmożonego 
eksportu zarówno bekonów jak i mięsa 
świadczy o odnośnych strukturalnych 
przemianach na rynkach światowych. 

Reasumując wnioski z powyższych 
dr :;ch cyfrowych, stwierdzić należy, 
że biorąc pod uwagę dłuższe odstępy 
czasu, zauważyć się daje w Polsce prze­
sunięcie w kierunku spożycia coraz to 
większej ilości bardziej wysoko-warlo-
śclowych płodów produkcji roślinnej i 
zwierzęcej. 

Zjawisko to, będące zresztą reflek­
sem tylko analogicznych i dużo wyraź­
niejszych zmian w krajach zachodnio- i 
śiodkowo-europejskich, — powoduje ze 
swej strony pewne niekorzystne dla ca­
łokształtu życia gospodarczego zaburzę 
nia, w rodzaju gwałtownego spadku war 
tości głównego dotychczas produktu rol­
nictwa polskiego, t. j . żyta. 

Ponieważ jednakże produkcja rolna 
naogół przystosowuje się do tych zmian 
konsumpcji, należy tylko za pomocą ce­
lowej i świadomej polityki gospodarcze) 
— okres przejściowy możliwie skrócić. 

Przemiany zaś te są dla przemysłów 
konsumpcyjnych, w rodzaju włókiennic­
twa z tego względu korzystne, że pod­
niosą wartość produkcji i tem samem si­
łę nabywczą najważniejszego odbiorcy 
włókiennictwa — to jest drobnego rol­
nika. Inż. Rustyn. 

Plajty lwowskie. 
Zawiesiły wypłaty następujące hur­

townie włókiennicze: we Lwowie firmy: 
Metzger i Bergner oraz Febus Knossoń, 
w Warszawie Sz. Śniadowicz. J. 

BUDOWĘ WIELKIEJ KLINKIERNI planuje 
Wydział Powiatowy w Będzinie. Zakład Ubez­
pieczeń Pracowników Umysłowych w Królew-
skieJ-Hucie udzieli! na ten cel pożyczki w kwo­
cie l milj. zł. Badana podjęte przez rzeczoznaw 
ców wykazały, że w Zasłębiu Da.browsklcm 
znajdu'a się materjaly odpowiednie do wyro­
bów klinkierskich. Wedlu;; dokonanych obli­
czeń nawierzchnie klinkarskie kalkulować się 
będą o dwie trzecie tan'ej od nawierzchni kost­
kowej, jakkolwiek nie ustępują jej pod wzglę-
lem trwałości. Wybudowanie klinkarni pozwoli 
na ulepszenie I wybudowanie nowych dróg w 
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A N D R Z E J M A U R O I S . 

Przeszłość i przyszłość miłości. 
Kobieta była dawniej: zdobyczą, marzeniem i bóstwem, obecnie 

zaś staje się równouprawnioną towarzyszką mężczyzny. 
Nuda f P U n i T m lżycie z punktu widzenia krytycznego, 
I 1 U U O 1 b y i l l U I I I * sprawi to nam może większą radość, 

W społeczeństwie, w którem kobieta lecz z drugiej strony da również powód 
J . 1 x 1 / " * _» , •» « . , l r t f , , , » A Y i m n 7 ' l C ł n t l f l * 

mając duzo wolnego czasu 

Ponieważ zewnętrzny wygląd żarów 
no mężczyzn, jak i kobiet nie zmienił się 
w ciągu ostatnich czterech lub pięciu ty 
slęcyllat, przeto skłonni jesteśmy przy­
puszczać, że tak samo nie uległy zmia­
nie idb uczucia i instynkty. Opis przyj­
mowania posiłków w Iliadzie nie różni 
się zasadniczo od opisu takiego samego 
obrazm w domu marokańskiego obywa­
tela. Zabawy dawnych dorobkiewiczów 
aż d© złudzenia przypominają współ­
czesne bale w Hollywoodzie. 

Pragnienie, głód, sen i miłość pozo­
stały iglównemi potrzebami ludzkiego 
organizmu. 

Czy w rzeczywistości jednak miłość 
pozostała tem, czem była dla greczynki 
w epoce Homera, lub dla kobiety angiel­
skiej z XlI-go stulecia? Chcę dowieść, 
że jest odwrotnie, że miłość, Jak wszy­
stko na świecie, przechodzi różne fazy 
i że Jej ewolucja zależna jest od rozwo 
iu życia intelektualnego j społecznego 
— monogamja, poligamja, niewolnictwo 
—- oi postępu wiedzy, a przedewszyst 
kiem od ilości wolnych godzin, jakiem! 
człowiek rozporządza. 

Przejściowe fazy miłości dadzą się 
streścić w kilku zasadniczych tezach. 

Miłość wieczna. 
W społeczeństwie, w którem kobieta 

uchodzi za niewolnicę, miłość nie może 
się stać namiętnością. 

Wystarczy tylko zastanowić się nad 
Achillesem w chwili porwania uwięzio­
nej Brizeidy. On się wścieka, albowiem 
dotknięty został na honorze, nie jest jed 
nak zakochany w dzisiejszem znaczeniu 
tego słowa. Nie myśli o Bryzeidzlc, 
lecz o tych, którzy mu ją zabrali. Uwię­
ziona, również nie żywi zbyt głębokich 
uczuć. Ona wie, że zwycięży ten, kto 
jest silniejszy. Poddaje się więc bez 
oporu. 

Tak było zawsze, gdy dominującą 
rolę w życiu społeczeństwa odgrywała 
siła. Kobieta nie mogła walczyć, pod­
dawała się więc dobrowolnie zwycię­
zcy. 

W społeczeństwie, w którem spo­
łeczne wartości górowały nad silą fi­
zyczną, miłość zamieniała się w namięt­
ność. 

Zależności społeczne nie są zdolne 
utrzymać ludzi w karbach do tego stop 
nia, Jak to czyni sita fizyczna. Można 
się sprzeczać i dyskutować na temat ich 
pożytku. Upadają one w zupełności, 
gdy tylko instynkt zaczyna dochodzić 
do głosu. Są to czasy konfliktu między 
obowiązkiem, życzeniem, między spo­
łeczną, a indywidualną świadomością. 
Najpiękniejszym przykładem tego rodzą 
ju konfliktów jest podanie o Tristanie i 
Izoldzie. Śmierć Izoldy nasuwa jednak 
okropną, a zarazem piękną myśl, że tyl 
ko w śmierci można znaleźć dopełnienie 
miłości. Skoro się pragnie zppełnego 
zespolenia, skoro tęskni się nietylko do 
posiadania czyjegoś ciała, lecz również 
duszy, mimowoli myśl zwraca się ku 
śmierci, jako lju jedynej możliwości utr 
walenia uczucia. Ta forma miłości — 
prawdziwej miłości romantycznej —• Jest 
dziś bardzo rzadka. Jeśli Jednak spo­
tyka się gdziekolwiek, wówczas staje 
się powodem tragedii, gdyż zakochani, 
raz zakosztowawszy uczucia nieskończo 
nej miłości, nie przestają o niej marzyć. 

Właściwością jednak wszystkich war 
toścl na świecie jest ich przemijanie. Tyl 
ko śmierć może utrwalić uczucie, a przy 
najmniej zdolna jest stworzyć wrażenie 
trwałości. 

Władczyni serca. 
W społeczeństwie, w którem męż­

czyznę dzieli od kobiety sposób zarobko 
kowania i tryb życia, powstaje miłość 
rycerska. 

Prawdziwa rycerskość polega na 
bezgranicznej ofiarności mężczyzny w 

wiasty. Stan taki nie może się ujawnić 
w warunkach, gdy mężczyzna i kobieta 
maja siebie ciągle na oku. Stwierdzam 
to bez ironji. Faktem jest, że żadna ko­
bieta, choćby najpiękniejsza, nie jest bó­
stwem. Mężczyzna przebywający cią­
gle W towarzystwie tej samej kobiety, 
poznaje nietylko jej zalety, lecz również 
wady, widzi ją zarówno w dobrem jak 

złem świetle. Ciągle przebywanie ra­
zem przytępia w dodatku zmysły. Męż­
czyzna nie może odnaleźć owej dawnej 
twarzy kobiety, która wydawała mu sie 
tak piękną. 

Jak wygląda natomiast kobieta, któ­
rej się nic widzi?... Jak łatwo jest zda-
Icka uprzytamiać sobie codziennie jej 
postać w coraz większej doskonałości ! 

Dulcinea des Tobosos była zwykłą i 
dość nawet brzydką wiejską dziewczy­
ną. Dla Don Kichota była jednak bog'-
n!ą. Dla niej gotów był dokonać naj-
szaleńszych czynów. To nie było śmie­
szne, lecz całkiem naturalne. Ponieważ 
jej nie widział, więc była dlań tyle war­
ta, co każda inna kobieta. Mężczyzn -

owych czasów używali charakterystycz 
nego określenia: „Władczyni serca". 
Rzeczywiście, kobiety, które kochali, 
Istniały tylko w Ich sercach. 

W dziedzinie stosunków miedzy kobie 

i mężczyzna, 
przebywają razem, rozwija się zmysł 
kokłeterjl, zabijający rycerską miłość. 

Faza tą występuje zazwyczaj w 
dwuch etapach. Po pierwsze, wolry 
czas daje zarówno mężczyznom jak i ko 
bictom możność zastanawiania się nad 
uczuciami I wynajdywania coraz to no­
wych niuansów. Reakcją w takich wy­
padkach Jest fakt dojścia do głosu mora­
listów tego typu, jaki znała Francja w 
XVII-ym wieku. W owych czasach nic 
innego nie .czyniono, jak tylko rozpra­
wiano na temat miłości I analizowano 
różne jej gatunki. Cała Francja była po 
grążona w tych analizach i znana skłon­
ność francuzów do powieści psycholo­
gicznej sięga właśnie owych czasów. 

Amerykanie interesują się faktami, 
akcją, fabułą, francuzi natomiast zwra­
cają głównie uwagę na charaktery bo­
haterów. 

Główną przyczyną płytkości uczuć 
jest nuda, zwiększająca się zazwyczaj w 
miarę wzrostu dobrobytu. Tak było wo 
Francji w XVM-ym wieku i w Anglji i 
w Rzymie za czasów Owidjusza, Ju-
venala i Martiala. W takich okresach 

tą a mężczyzną upodabnia się częściowo piękno miłości rycerskiej ustępuje miej-
do średniowiecznego rycerstwa młoda [sca cielesnej miłości, która we wszyst-
generacja amerykańska. W Ameryce kich czasach i wszystkich krajach jest 
również wzniesiono kobietę na pjedcstal; i była Jednakowa. 

Wystarczy tylko przeczytać „Sztu­
kę miłości" Óvidjusza. Można ją zasto 
sować z równem powodzeniem do Pa­
ryża lub Londynu z roku 1750-go jak i 
do New-Yorku z roku 1929-go. Współ­
czesna powieść amerykańska wykazuje, 
żc epoka IluzyJ zbliża się już ku końco­
wi. Powieść Ernesta Hemingwaya „The 
sun also fises" jest tak samo smutna i 
prawdziwa jak powieści Prousta we 
Francji lub Aldous Huxleysa w Anglji. 
Sherwood Anderson zaleca swym sy­
nom cynizm i szczerość w dziedzinie 

bóstwa. Celem wielu mężczyzn jest — 
dokonanie wielkich czynów na jej cześć. 
Nie chodzi już w tym wypadku o walkę 

wiatrakami, lecz o zakładanie wielkich 
abryk i pokonanie rywala na giełdzie. 

Cel jest mimo to jednakowy. Nagro­
madzone dolary składa sic do stóp wy­
branki serca. 

Podkład przyczynowy tych obydwu 
stanów duchowych jest również jedna­
ki — mężczyzna I kobieta widują się 
rzadko. 

Współczesny rycerz z Wallstreet nie 
błądzi po Europie, szukając przygód i j spraw seksualnych, 
walcząc z niesprawiedliwością. lecz zra 
na wcześnie opuszcza mieszkanie, spie­
sząc do biura, śniadanie jada w klubie i 
do domu wraca późno. Bardzo często 
żona podróżuje po Europie sama. Staje 
sie więc, jak w czasach średniowiecz­
nych, „władczynią serca". Miłość rycer 
ska jest może uczuciem sztucznem, lecz 
podnosi wartość duchową mężczyzny, 
podnieca jego ofiarność 1 zabija w nim 
egoi zm. 

O wiele szczęśliwsze są kraje, posia-
jące cywilizację, opartą na dawnej ry­
cerskości. Łatwo to zrozumieć. Męż­
czyzna, miłujący wyimaginowaną po­
stać niewieścią, nigdy nie zazna rozcza­
rowania. Posąg oraz bohaterka złej po­
wieści nigdy nie wzbudzą uczucia roz­
czarowania. Posąg wogóle nie ujawnia 
żadnej akcji, a bohaterka złej powieści 
postępuje tak, jak sobie zgóry planuje­
my. Skoro jednak zaczniemy traktować 

JEANNE BAILHACHE. 

M ą ż s w o j e j ż o n y 
Dzis rano obudził się bardzo niespokojny i 

podniecony. Sa po ślubie od ośmiu miesięcy. 
Dziś leco łona wystawia swój pierwszy obraz. 
Od wleta lat oddaje się ona z zapałem malarst­
wu | dziś właśnie wystawie ma w galerii sztuki 
owoc swej pracy. 

Była zdenerwowana — nic dziwnego zresz­
tą. Ala dlaczego on czule sie tak podekscytowa­
nym, dlaczego on iest tak niespokojny? Nie 
umiał tdac sobie z tego sprawy. 

Natychmiast po śniadaniu wyszedł z domu. 
Urno wit sic z sona, że spotkała się o 12 w gale­
rii sztuki- Pragnął być kilka godzin sam. Cho­
dził po ulicy zamyślony. Próżno analizował swe 
.czacie. Nie umiał sobie wytłumaczyć dlaczego 
czole sie tak dziwnie. Byli po ślubie osiem mie­
sięcy. Kochali sc bardzo. A ona z takim odda­
niem spoglądała na niego zawsze, z tak lem prze 
jęciem przysłuchiwała sie lego słowom. Powi­
nien cieszyć cle i lei sukcesu. Że oslagnlo suk­
ces o tem wcale nlewątplł. Prace Jej oglądali 
wybitni znawcy, wygłaszając Jednobrzmiące 
opinie. Dzisiejsza wystawa będzie wlec tylko 
urzędowem potwierdzeniem wszystkich pochwał 
Dlaczego wlec był tak niespokojny? Czego sie 
obawiał? 

Przypomniał sobie wreszcie, że Jest późno. 
Szybko skierował sie na wystawę, Wszedł do 

nie 

nie b y ł o -
Rozglądał i le dookoła. 1 nagle spostrzegł 

swa tone. Stała, otoczona tłumem rozentuzjaz' 
mowanych ludzi. Wszyscy coś mówili głośno, 
ściskali lej dłort. Była w Jakiejś nowel sukni, któ 
rej Jeszcze nigdy nie wtdzlał. I wydawała się 
tak zupełnie Inna, taka obca. 

Zbliżył sl«, by pogratulować lei sukcesu. 
Nie mógł przedostać sie przez ciasno koło wlel 
bieleli je| talentu. Potrącali go wszyscy, spoglą­
dali nad niechętnie Jak na Intruza. 

- Wielki sukces! Doskonale! Nadzwyczaj-
net 

Okrzyki zachwytu krzyżowały sie w po­
wietrzu* Zauważyła go wreszcie. Wyclanela 
do niego rękę. 

— Mój mąż! — przedstawiła go zebranym. 
Ale każdy spojrzał nad obojętnie. Ledwie 

raczono kiwnięciem głowy odpowiedzieć na 
Jego ukłon. Odwracano się pośpiesznie. Pragnął 
utrzymać sie u Jej boku, ale nie zdołał. Wypch­
nięto go. Usuwano Jek natręta, który niewia­
domo w Jakim celu tu przybył 1 przeszkadza. Po 
chwili został sam na uboczu. 

I teraz dopiero zrozumiał. Kim był? Tylko 
mężem swe] żony. Zupełnie niepotrzebnym mę­
żem, który powinien być szczęśliwy, że sie go 
wogóle zauważa. Teraz zrozumiał. Zrozumiał, 
że największa tragedia mężczyzny Jest, gdy dla 

do smutku. Człowiek zaczyna zastana­
wiać się nad sobą. Literatura staje się 
przez to lepsza, lecz życie — nieznośniej 
sze. 

Zanik romantyzmu. 
Wolność obyczajów prowadzi do u-

proszczenia form miłości, co upodabnia 
się znowu do obyczajów starożytnych. 

Młodzież współczesna obojga płci, 
kąpiąca się razem, jest bardziej podob­
na do starożytnych greków, niż do 
swych rodziców. Osbert Sitwell ma 
słuszność, twierdząc, że współczesne 
stroje bardziej przypominają odzież z 
VIII wieku przed Chr. niż z czasów kró­
lowej Wiktorji. To samo dotyczy na­
szych obyczajów. 

Jaka więc jest przyszłość miłości? 
Wszelkie proroctwa są trudne. W każ­
dym razie już są w'doe>.p.e pewne fak­
ty które nie pozo.>i.»: i bez wptvwu na 
dalszy rozwój miłości. Jest rzeczą skon 
stalowaną, że coraz bardziej zanikają 
różnice, dzielące przedstawicieli obojga 
Płci. 

Największe maszyny mogą być już 
dziś obsługiwana przez kobiety, a na-
w u przez dzioc -. We wszystkich dzie­
dzinach siła mechaniczna zastąpiła siłę 
fizyczną. Już dziś kobiety kierują au­
tem, uczą się Dżu-Dżitsu i boksu. W 
dziedzinie rekordów s|)ortowych nie 
ustępują mężczyznom. Studjują na tych 
samych wydziałach. Zarabiają na clileb 
w tych samych dziedzinach pracy. 

Co z tego wynika? Małżeństwa pler 
Wotne polegały na zdobywaniu 1 nie­
wolnictwie kobiety. Wprawdzie Istnia­
ły również społeczeństwa matr.'archal-
ne, w których kobieta cieszyła się sza­
cunkiem, lecz tam była ona również za­

l e ż n a od mężczyzny, który dostarczał 
i jej pożywienia i bronił w razie niebez­
pieczeństwa. 

Współczesna kobieta jest w wielu 
wypadkach uniezależniona matorjalnłe 
od mężczyzny. Wierność przestała więc 
być dla niej istotnym warunkiem bytu. 
Kobieta, mogąc już siebie utrzymać, bę­
dzie żądała dla siebie coraz większego 
równouprawnienia. Nie zniesie już dłu­
żej utartego, przynajmniej w Europie, 
zwyczaju, w myśl którego niewierność 
żony uważana jest za stokroć większe 
przewinienie, niż zdrada małżonka. 

Możliwe, że miłość straci na uczuc'u 
w takich warunkach. Między małżon­
kami nastąpi raczej związek przyjaźni, 
coś w rodzaju tego, co obserwujemy 
obecnie w Rosji, gdzie cała akcja ma po 
dłoźc polityczne, gdyż chodzi o zaoszczę 
dzenle energji na korzyść spraw pań­
stwowych. Młodzież wypowiedziała 
tam wojnę miłości romantycznej. 

Zapytuję więc, czy cl ludzie mają 
rację? Bezwątpienla zaoszczędza się w 
ten sposób wiele czasu 1 można zapasy 
energji zwrócić w innym kierunku, jak 
również poczynić wielkie oszczędności 
na luksusie, dla którego większość męż 
czyzn traci swe siły. Jednocześnie jed­
nak straci się te wartości, jakie stwa­
rzała miłość romantyczna. Największe 
nasze dzieła sztuki, najsławniejsze czy­
ny powstały przecież tylko dzięki niej. 

Nie "chcę narazie negować rezulta­
tów, osiągniętych przez inne systemy. 
Na dalekim wschodzie sprawy te przy­
jęły inny obrót. My, europejczycy, nie 
możemy narazie wynaleźć żadnej na­
miastki. Stwierdzono już, że wraz z 
upadkiem natężenia uczuć ogarnęła mło 
dzież jakaś apatja, jakiś smętek 1 pesy­
mizm. Trudno znaleźć inną treść życia, 
która zdoła zastąpić miłość. 

Zadaniem przyszłych pokoleń będzie 
stworzenie takich nowych form życio­
wych, w których obecna wolność oby-sall. W rozgwarze I hałasie, Jaki panował, 

mógł t'x początkowo zorientować- Wystawa swego otoczona Jest tylko mężem własnej żony czajów nie sprzeciwi się romantyczne-
prac szeregu najmłodszych malarzy wywołała Cichym, skromnym mężem sławnej żony. _ J mu pojmowaniu miłości. 

Tłum. T. | 
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ILJA E R E N B U R G . 
W s p ó ł c z e s n a l i ierat iura p o l s k a 
Kobieta wrażliwość i romantyzm cechują twórczość polską. 

Ody obserwowałem polskich pisa­
rzy podczas uroczystości „Pen-klu-
bu", odniosłem wrażenie, że są to człon 
kowle akademji, otoczeni sławą, sza­
cunkiem i bogactwem. W rzeczywisto­
ści, życie pisarzy nie jest tu tak łatwe. 
Aby móc zajmować się literaturą, na­
leży posiadać solidny kapitał, albo po­
boczny zawód. 

Jedni wegetują: w pismach, w kaba 
retach, w teatrzykach. Inni wolą posa­
dy — w ministerstwie spraw zagranicz 
nych lub poprostu w jakimś biurze. Ho­
noraria w Polsce są bardzo niskie. Tłu 
maczy się to nietylko skąpstwem wy­
dawców, lecz również szczupłością na 
kładów. Często dobra książka, przyję­
ta z zachwytem przez krytyków, roz­
chodzi się w 10 lub 20 egzemplarzach. 

Polska ubóstwia swych poetów l pi 
sarzy, lecz ich nie czyta. Wierzy im na 
słowo, że są dobrzy. 

Pisarze żyją w zupełnej izolacji. 
Książki swe rzucają jak butelki do mo­
rza — niewiadomo, jaki dziwak weź­
mie je do ręki. Nie widzą swych czytel 
ników. Pogłębia to przepaść, dzielącą 
ich od realizmu. 

Polacy są narodem utalentowanym. 
Obca im jest nasza niezręczność i cięż­
ki sposób myślenia niemców. Oni wie­
le czytali i wiele umieją. Dlaczegóż 
więc polska literatura tak rzadko wkra 
cza w dziedzinę literatury wszechświa­
towej? Dlaczego nawet miejsce Żerom 
skiego jest puste?,. 

Mam wrażenie, że przyczyna tego 
faktu nie tkwi w złośliwe.m przemilcza­
niu przez cudzoziemców polskiego gen-
juszu, jak również nie można zwalać 
całej winy na karb młodzieńczości pań 
stwa — przyczyna tkwi w charakterze 
kraju. 

Literatura polska jest po kobiecemu 
wrażliwa. Wszyscy prawie pisarze pol 
scy znają dwa, a nawet trzy obce ję­
zyki: rosyjski, niemiecki, francuski. 
Przy równej odporności wewnętrznej 
mogłoby to być wielką siłą. Lecz w 
Polsce stało się to raczej przyczyną 
słabości. Blok, symbollści, Jesenin, da-
daiści, Majakowski, Marinetti, niemiec 
cy ekspresjoniści — wszyscy znajdą tu 
liczne potomstwo. Straszniejszy jednak 
od tej kobiecej wrażliwości Jest również 
kobiecy konsc, mtyzm. Ekspansywna 

literatura nie może przezwyciężyć stru 
piesza1 ych tradycji, ogromnej naiwno­
ści heroicznego świata, który ongiś byl 
obozem wojennym, a dziś jest tylko 
ancitarzpin. 

Oto dlaczego w Polsce jest o wiele 

więcej poetów niż prozaików, dlaczego 
, wiersze są tu lepsze i treściwsze, niż 
powieści. Oto dlaczego polscy czytelni 
cy wolą książki obcych autorów, któ­
rzy, nie bacząc na pewien egzotyzm, 
są w każdym razie bliżsi życia. 

Pisarze polscy powinni nareszcie u-
ciec od fałszywego romantyzmu i wyjść 
naprzeciw „żywemu życiu". 

Najwięcej bodaj nadziei, z pośród 
wszystkich pisarzy polskich, rokuje 

Goetel. Jest to człowiek uparty i pros­
ty. Był w niewoli w Turkiestanie i z te 
go zetknięcia się z obcym światem zro­
dziła się pierwsza jego książka. Tra­
dycje są w nim głęboko zakorzenione. 
Dlatego szuka nowych dróg w litera­
turze. Chce wyjść z ramek tradycyjnej 
powieści. Jego książka „Z dnia na 
dzień" pomyślana jest ciekawie, (w po­
myśle ma bardzo wiele wspólnego z 

„Fałszerzami" Andrzeja Gide'a). W 
książce tej krzyżuje się powieść z pa­
miętnikiem pisarza, który tę powieść 
pisze. Ten sam materjał widnieje w zmy 
ślonej akcji powieści i w skąpej psycho 
logiczno-bruljonowej akcji dziennika. 

Bardziej znany od Innych jest Ka­
den-Bandrowskt. Żywy, bardzo ruchli­
wy, egocentryczny pisarz. Widział woj 
nę i zrozumiał ją. Zrozumienie to jest 
piękne dla przeszłości i niebezpieczne 
dla przyszłości. 

Słonimski pisze powieści, wiersze, 
dramaty i feljetony. Wiele podróżował, 
wiele widział. Ironja jego wywiera ko­
rzystny wpływ wśród tej lirycznej tem 
peratury, panującej w tutejszych salo­
nach literackich. Jest on wrogiem na­
cjonalizmu i zawziętym pacyfistą. Jak 

I wszyscy sceptycy, tak samo I on ma 
swą słabą stronę: wierzy w rozsądek, 

Wskrzeszenie legendy Napoleona. 
Wspaniałe dzieło JHereżhawshie&o przehreśla 

wszystko, co wiedziała ludzkość o „bo&u wojny". 
Żaden człowiek na świecie nie zdołał I twór, wydany dopiero w ubiegi yn; ty-

po swej śmierci zainteresować tylu hi- godniu, pióra Dymitrja Mereżkowskieg). 
storyków, literatów, dramaturgów i poe- Napoleon Mereżkowskiego odbiega 
tów, jak Napoleon Bonaparte. O Napo- krańcowo od tego wszystkiego, co się o 
leonie mamy najbogatszą literaturę na nim słyszało i wie. Napoleon w oświetlę 
świecie. Dość przytoczyć, że ogólna 1- niu tego genjalnego pisarza rosyjskiego, 
lość książek, mających za temat życie to człowiek tajemniczy, naznaczony pięt 
Napoleona, przekroczyła 40.000 tomów, nem bóstwa, który pojawił sie na ziemi 

Zdawaćby się mogło, że wyczerpa- d l a wypełnienia tajemniczego, z góry 
no już wszystko, że o wielkim cesarzu wyznaczonego rozkazu. 
Francji niema już,-co pisać. Zdawało się, 
że nastąpił już zmierzch legendy, tem-
bardziej, że od szeregu lat literaturze 
wszechświatowej nie przybyło ani jedno 
dzieło o Napoleonie. 

A tymczasem w ostatnich tygodniach 
na półkach księgarskich ukazało się 
znów kilka książek o życiu te$ro wielkie­
go człowieka. Książki to niepospolite i 
dlatego, wraz z ich ukazaniem się, od­
żywa napowrót legenda, która chyba 
trwać będzie wiecznie, 

W pierwszym rzędzie ukazało się 
wielkie dzieło znakomitego essay isty 
niemieckiego Emila Ludwiga, który pra­
cę swą oparł na nowych materiałach i j 

Napoleon przedstawiony został w ca 
j łej swej okazałości, zarówno w swej si­
le, jak i słabości. Czytając kartkę za 
kartką widzi się niesamowitą głębię tych 

i chwil, kiedy przeczucie wielkiei Odpo-
j wiedzialności historycznej musiało poko 
nywać lęk człowieka, uginającego się 

i pod brzemieniem swego przeznaczenia, 
i Napoleon posiadał zdumiewające prze­
czucie swego losu, ale nie bvł. w stanie 
przeciwstawić się nigdy temu. co się 
stać musiało. Bvł on niewolnikiem losu 
zarówno w dziejach zwvciestwa, jak i 
pedczas okrutnej klęski i zuDełnego 
zmierzchu swei fantastycznej, niesamo­
witej karjery. 

Mereżkowski obalił niemal to wszy-

postep i Ligę Narodów. Tem się tłuma­
czy jego miłość do Wellsa. 

Najbardziej utalentowanym poetą 
jest Tuwim. Jest to przedewszystkiem 
poeta. On żyje wierszami. On może w 
ciągu kilku wieczorów przypominać so 
ble wiersze Rimbauda, Puszkina, Mic­
kiewicza lub Pasternaka, ciesząc się jak 
dziecko każdem odkryciem poetyckiem 
Szybko się zapala i szybko gaśnie. Wte 
dy jest smutny i roztrzepany. Tylko 
rytm, słowo, lub dźwięk mogą go zno­
wu zapalić. 

Nie jest to sprawa przekonań, ani 
sposobu myślenia, ani narwet wiary; lecz 
duchowej struktury. Rozumuje w spo­
sób naiwny i dziecinny. Sprzeczać się 
z nim niepodobna. Myśli asocjacjami. 
Argumentuje asonansami. Pochodzi z 
te] samej rasy ludzkiej, co Toller i Pas 
ternak. 

Witłin cały płonie. Jest w nim i fran 
ciszkaństwo, i bunt społeczny, i hasy-
dyzm, i „ludzkość". Jest on do tego 
otopnla prostolinijny, że w literaturze 
polskiej czyni wrażenie cudzoziemca. 

W Krakowie mieszka poeta Pejper. 
Jest on jakgdyby propagatorem „le­
wej" poezji zachodu, wczorajszych da-

daistów i dzisiejszych surrealistów. 
Jest to człowiek bardzo wykształcony 
i zdaje się bardzo samotny. Doskonale 
zdaje sobie sprawę z tego, w czem tkwi 
słabość współczesnej literatury polskiej 

Grupa „Dźwignia" jest silna w kry­
tyce. Poeci „Dźwigni" ubóstwiają Rod 
czenkę i plakaty. Wśród nich jest je­
den prawdziwy poeta — Broniewski. 
Naiwność wypływa u niego z natchnie­
nia, a fanatyzm jego jest zaraźliwy na­
wet dla człowieka tak liberalnego, jak 
ja. 

Wiele nazwisk nie mało również ta­
lentów. Jednakże wszystko razem nie 
stanowi jeszcze literatury wielkiego kra 
ju i narodu, są to raczej turnieje poe­
tyckie na zamkniętym dworze wyima­
ginowanego zamku. 

llja Erenburg. 
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Bicze z oiasku. 

N O S . 

Nos? 
...wid-ę niemy wyrzut w pięknych 

oczach moich czytelniczek, które uważa 
ją, że nos nie jest tematem odpowiednim 
dla tak wybitnego pisarza, jak ja. Wo­
lałyby, aby z pod złotego mego pióra 
trysnął dytyramb ku czcie serca. Ach, 
bo serce to jest wszakże „bańka" (?) 
lejdejska wszelkiej wzniosłości, to bater 
ja uczuć, manometr namiętności, motor 
miłości, słowem najszlachetniejszy ka­
wałek mięsa w całym organizmie. Ser­
ce! 

A, nos... Co nos? 
Otóż właśnie dobre moje serce nie-

pozwala mi zapominać o nosie, bo mnie 
boli upośledzenie nosa w hierarchii orga 
nów ludzkich, co obraża moje poczucie 
demokratycznej równości. Serce jest 
pysznym arystokratą, snobem który nie 
zasłużenie wdarł się na świecznik sławy 
i tu łaskawie pozwala się czcić bałwo­
chwalczo i składać sobie hołdy. A nos, 
biedny mały nos, jest upośledzonym 
parjasem organizmu rudzkiego, jest Kop 
ciuszkiem, skazanym na wąchanie, 
wszelkich smrodów życia, ale wara mu 
marzyć o równouprawnieniu z sercem, 
wara mu walczyć o swoje dostojeństwo, 
o cześć własnego imienia! Szyderstwo 
jest jedyną moralną, a prztyk fizyczną 

odpowiedzią na te ambitne aspiracje no­
sa. 

O, stańcie wraz ze mną w obronie 
uciśnionego! 

Nieprawdą jest, jakoby nos służył je­
dynie do tego, aby w nim dłubać melan 
cholijnie w chwilach podniosłej zadumy! 
Historyczna, społeczna i życiowa rola 
nosa skłania nas, by mu poświęcić wię­
cej życzliwej uwagi i odnieść się doń 
z należnym szacunkiem, na jaki zasłu­
żył swą postawą w ciągu wieków. 

Samo zlokalizowanie nosa na środku 
cyferblatu twarzy dowodzi, że natura 
wyznaczyła mu miejsce naczelne i wład 
cze, to też szybuje on zawsze górnie i 
pierwszy Idzie na podbij świata, świa t 
też jest od niego w zupełności zależny. 
Wiemy, że o takim, a nie innym ustroju 
świata, układzie stosunków na nim, za­
decydował nos, historjozofja bowiem 
uczy nas, że gdyby nos Kleopatry był 
0 cal dłuższy, lub króts::y, świat wyglą­
dałby Inaczej. Nos Kleopatry nadał 
więc światu takie, nie inne oblicze. Świat 
wywodzi się z tego pranosa, gdyż me­
todą dedukcji naukowej,' wnioskować 
możemy, że Kleopatra miała cały świat 

• w nosie. 
1 Ze wszystkich nosów jest to nos naj-
. bardziej historyczny. Literatura i poezja 

przez długie wieki nie doceniały nosa. 
Zasadniczy zwrot w literaturze w sto­
sunku do nosa nastąpił wraz z rozkwi­
tem romantyzmu. W pierwszej połowie 
XIX w. powieściopisarz rosyjski Miko­
łaj Gogol napisał swą znakomitą opo­
wieść p. t. „Nos" i w ten sposób wpro­
wadził nos do literatury. A później przy 
szedł Edmund Rostand ze swoim „Cy-
rano de Bergerac", odtąd apoteoza no­
sa rozbrzmiewa z desek wszystkich 
teatrów świata. 

A nos w życiu prywatnem jednostki? 
Co trzeba mieć, aby w życiu osiągnąć 
powodzenie, zrobić majątek, zostać mę­
żem stanu, zręcznie uniknąć podstęp­
nych zasadzek, słowem wybić się i zdo­
być poważanie ludzkie? Trzeba mieć 
nos! 

Można nie mieć serca, rozumu, sumie 
nia, ale nos mieć trzeba, bo w życiu czło 
wiek, który nie ma nosa, jest jak żeglarz 
na morzu, który nie ma busoli. Łódź jego 
rozbije się o rafy i pożrą go rekiny! W 
naszych oświeconych czasach wie już o 
tem każde dziecko. 

Nos jest również najczulszym baro­
metrem zjawisk zewnętrznych, tudzież 
niezawodną wykładnią charakterów 
ludzkich i stanów psychicznych. 

Cóż czynimy z człowiekiem słabym, 
chwiejnym, niezdecydowanym? Wodzi­
my go za nos. Nie za serce, nie za mózg, 
nie za żaden inny organ, ale za nos, wla 
śnie za nos! Wyraża się w tem nieza­
przeczona prawda życiowa, że kto po­

zwolił opanować swój nos — jest zgu­
biony, tak jak pułk, który pozwolił nie­
przyjacielowi wydrzeć sobie sztandar. 

A gdy kogoś chcemy obrazić — coż 
czynimy? Dajemy mu prztyka w nos. 
Nie w kolano, nie w lewą łydkę, nie w 
pępek, ale właśnie w nos! Ta zniewaga 
krwi wymaga, tak jak woła o wojnę 
zniewaga wyrządzona królowi obcego 
państwa. Królewskość nosa widoczna tu 
jest w całej pełni. 

A gdy człowiek wedrze się na naj­
wyższy szczebel sławy, gdy osiągnie 
szczyt powodzenia, gdy czuje się wiel­
kim, potężnym, bogatym i z pozostałą 
hołotą gadać nie chce — cóż wówczas 
zadziera? Nie zadziera nogi, ani ucha, 
ani śledziony, ale dumnie zadziera nosa! 

I naodwrót: gdy bije weń grom po 
gromie, gdy wszystkie jego nadzieje o-
brócą się w niwecz, a sny pierzchną, 
gdy ugina się pod ciężarem niepowodzeń 
gdy smutek bezbrzeżny wypełnia mu 
serce — cóż wówczas spuszcza czło­
wiek na kwintę? Nie spuszcza ani ser­
decznego palca, ani ślepej kiszki, ani pra 
wego płuca, ale spuszcza nos na kwintę. 

A kiedy rozigrają się w nim nerwy, 
gdy jest w złym humorze, gdy kaprysi 
i chce to tego, to znów czego innego, to 
wówczas gdzie taki człowiek ma mu­
chy? Niema ich ani w gardle, ani w uchu 
ani w żadnej innej cieśninie, ale głos o-
gółu oskarża go, że ma muchy w nosie! 

Obywatele! Doceniajcie wasze nosy! 
Padalec. 
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JAPONJA NA WULKANIE . 
Łapownictwo i nienawiść do cudzoziemców.-400 tys. bezrobotnych. 
Niebezpieczeństwo przeludnienia.—Brednie o „narodzie wybranym 

i. 
Zdolność panowania nad sobą jest to 

cecha najbardziej ceniona przez japoń­
czyków. Stracić panowanie nad sobą to 
znaczy: stracić zupełnie szacunek dla 
siebie. Japończycy między sobą nigdy 
się nie sprzeczają. Dwaj szoferzy w 
Tokio po zderzeniu uśmiechają się i pra 
wlą sobie nawzajem komplimenty. Nie­
ma takiej siły. która sprowokowałaby 
japończyka do powiedzenia, czegoś przy 
krego. Japończyk woli skłamać, byle 
powiedzieć coś uprzejmego. 

Nie należy jednak sądzić, że duch 
Samurajów, system pojęć etycznych, 
obowiązujących szlachtę japońską, zwa 
ny po japońsku. „Bushido" i wreszcie 
zdolność panowania, nad sobą, uwydat­
niają się w czynach spółczesnego japoń­
czyka. Wprawdzie mówi się tam bar­
dzo wiele o „niepisanych prawach", lecz 
jeszcze więcej grzeszy się przeciwko 
nim. 

W początkach ubiegłego roku 25-clu 
z liczby 83-ch radnych miasta Tokio sie 
działo w więzieniu pod zarzutem brania 
łapówek 1 popełnienia malwersacji przy 
akcji odbudowy miasta. Mimo to ciągle 
jeszcze dzieją się tam dziwne rzeczy, 
zdradzające:ścisłą łączność między te­
raźniejszością,, a pretensjonalną tradycją 

W marcu ubiegłego roku pewien mło 
dzieniec, odziany w kimono, przybył 
przed nowy dom prezydenta ministrów, 
barona Tomaka i próbował na znak pro 
testu przeciwko polityce chińskiej i pa­
nującym stosunkom, popełnić harakiri. 

Właściwie słowo to oznacza trywjal 
nie „rozprucie bebechów" i nigdy pra­
wie nie jest używane. Japończycy mó­
wią: „Seppuku". 

Wielkie poruszenie wywołał czyn 
byłego policjanta, Hukoji Kuroda, który 
zasztyletował posła komunistycznego, 
profesora Senji Yamamoto. Profesor ów 
dzielny, choć krótkowzroczny idealista 
należał dó rozwiązanej przez rząd partji 
chłopskiej. Policjant' działał jako narzę 

"9ż!e "„Lojalnej ' Ligi siedmiu urodzeń", 
konspiracyjnego stowarzyszenia patrio­
tycznego, którego członkowie przysięga 
ją .sobie nawzajem dozgonną wierność. 

. Takich stowarzyszeń w Tokio jest prze 
szło sto. Program niektórych z nich 
przewiduje nawet „nienawiść do obco­
krajowców". 

Nic tak nie denerwuje konserwatyw­
nego japończyka, jak widok tańczącycli 
europejczyków lub amerykan w towa­
rzystwie, dam japońskich. Przed kilku 
laty jedno z tych konspiracyjnych towa 
rzystw postanowiło położyć kres tym 
nieodpowiednim zwyczajom. W czasie 
więc, gdy w hotelu „Imperial" w sobotę 
tańce były w ; pełnym toku, spiskowcy, 
uzbrojeni w bagnety i zamaskowani, 
wtargnęli na sale, gotowi do wszczęcia 
krwawej awantury. Nie wzięli jednak 
pod uwagę w swych przewidywaniach 
właściciela hotelu, który miał tyle przy 
tomuości umysłu, żc kazał orkiestrze na 
tychmlast zagrać hymn narodowy, a 
dźwięki melodjr „Kimi ga yo" (Obyś pa 
nował tysiąc lat!) zmusiły członków pa 
trjotycźnej ;Ligi' do pohamowania swych 
żądz i do zajęcia pozycji „na baczność". 
Orkiestra grała hymn narodowy bez 
przerwy tak długo, dopóki nie przybyła 
policja. Uzbrojeni spiskowcy z maska­
mi na twarzach woleliby raczej zginąć, 
niż zbezcześcić hymn narodowy- Stali, 
wyprężeni jak struny, nawet w chwili 
aresztowania. 

2. 
Japonia jest krajem policyjnym. Za­

ledwie ktoś przekroczy granicę, już za­
czynają mu łazić po piętach detektywi. 
Przyczepiają się już w pociągu, próbu­
jąc nawiązać rozmowę lub wchodzą bez 
żenady do pokoju hotelowego, zadając 
tysiące różnych pytań w koślawym ję­
zyku angielskim. 

Początkowo sądziłem w swej naiw­
ności, że są to reporterzy i starałem się 
być jaknajbardziej dowcipny. Detektyw 

NieScie pomoc 
najbiedniejszym! 

opuścił mnie w przekonaniu, że muszę 
być ogromnie podejrzaną osobistością. 

Gdy obcy dyplomaci objeżdżają Ja­
ponię, ministerstwo spraw zagranicz­
nych dowiaduje się dro^ą telegraficzną 
o każdym ich kroku, otrzymując wiado­
mości z każdej stacji kolejowej. 

3. 
Do niedawna 60 proc. a K a d e m i k ó w 

po u k o ń c z e n i u studiów znajdowało w 
Japonji pracę. Dziś zaledwie 20 proc. 
akademików. Skutkiem tego proietar-
jat umysłowy ciągle wzrasta. 

Dawniej rząd namawiał profesorów i 
uczonych do wyjazdów do Europy. Dziś 
nie praktuje s i ę j u ż tego zwyczaju, gdyż 
wszyscy wracali z Europy bardziej zra-
dykalizowani. Na wszystkich uniwer­
sytetach istnieją tajne agentury. N'kt 
się nie czuje pewnym siebie. Może naj± 
bliższy sąsiad, albo najlepszy przyjaciel 
jest denuncjantem. 

Niektórzy studenci zarabiają na spo­
sób amerykański w czasie studjów, jako 
kelnerzy w mniejszych restauracjach, 
jako szoferzy lub kustosze w świąty­
niach i muzeach. Inni wędrują od domu 
do domu. sprzedaiac papier listowy. i 
mydło. W ten sposób zarabiają na utrzy 
manie, nie będąc ciężarem dla rodziców. 
W ich twarzach jest coś twardego i za­
maskowanego. Bez uśmiechu walczą 
studenci japońscy o byt. 

Bezrobocie zwalczano dawniej spe­
cyficznym systemem familijnym: lepiej 
sytuowany krewny obowiązany był 
wspomagać mniej zamożnych krewnych 
Z chwilą wprowadzenia industrializacji 
zwyczaj ten umarł śmiercią naturalną. 
Teraz każdy musi myśleć o sobie i w 
obecnej chwili Japonja ma około 400 ty­
sięcy bezrobotnych. 

Dyni fabryczna, niczem,-; czarny śnieg 

' pokrywa kwiaty wiśniowe. Liczba ro­
botników jest obecnie czterdzieści razy 
większa niż w roku 1900-ym. Wtedy by 
Jo zaledwie 120 tysięcy robotników. Wy 
kwalifikowany robotnik zarabia przecięt 
nie 3 yeiry dziennie (mniejwięcej 1 i pół 
dolara), inni dwa yeny. W porównaniu 
z.innemi. płacami na wschodzie jest t.> 
niemały zarobek. Ale japończyk nie 
może, jak chińscy kulisi, wyżyć za kilka 
miedziaków dziennie. Japcnja jest jed­
nym z najdroższych krajów na świecie. 
Poziom cen jest o 20 proc. wyższy niż 
w Anglji. 

Wskutek tego masy głodują. Najgo­
rzej powodzi się tym, którzy żyją na 
modłę europejską, a więc — średniej k|a 
sie społecznej. Buddyzm odzwyczaił ich 
od mięsa i wysubtelnił ich podniebienia. 
W przyszłości będą musieli nauczyć się 
jeść niełuskany ryż, który zawiera o 
wiele więcej witamin, oraz chleb i s i r . 

Najgroźniejszem nkbszpieczeństwem 
jest przeludnienie kraju. Są tam pota­
jemne organizacje, których członkowie 
uważają za partjotyczny obowiązek 
przysparzanie krajowi iak najwięcej 
dzieci. Z drugiej strony najbardziej 
wpływowa część prasy, a między inne­
mi również pismo „Osaka Majnichi", po­
siadając miljonowy nakład, podkreśla 
ciągle w artykułach wstępnych koniecz 
ność ograniczenia liczby urodzeń. Tym­
czasem proletarjat rozmnaża się, jak 
króliki. 

Amerykanie położyli kres emigracji 
do Kalifornii, której klimat odpowiada 
Japonji. Do Mandżuria 1 Korei, gdzie 
nie brak miejsca, wędruje rocznie zaled 
wie 10 tysięcy osób, lecz i ci uciekają 
stamtąd po zapoznaniu się z tamtejsze-
mi warunkami bytu. 

..Japonia prowadziła dwie zwycięskie 
wojny, aby zdobyć panowanie nad Man 

Spoglądaj często na zegarek 
a nie doznasz zmęczenia i niepokoju. 

Jeden z najwybitniejszych neurolo-' pa współczesnego życia, w którem, je-
gów i szwajcarskich dr. Schweishcmer, 1 dnominutowenawet opóźnienie erozi w y 

dżurją i Koreą. W Port-Arturze wzno­
szono barykady z trupów. Ale cóż z te­
go, skoro japończycy nie chcą tam mie­
szkać. Przedewszystkiem twierdzą oni, 
że nie mogą zniżyć się do poziomu życia 
chińczyków, poza tem jest rzeczą znaną 
że japończycy lubią żyć w skupieniu i 
czuią się dobrze tylko w małych ogród­
kach, w cieniu lilipucich drzew, nie ma­
jąc zrozumienia dla szerokiej i wielkiej 
natury. Welkie góry Korei, rozlegle ró­
wniny Mandżurii, surowa zima i uczu­
cie pustki — to wszystko odstrasza Ich 
i wypędza z powrotem do ich pięknego, 
miniaturowego kraju. 

— Codziennie wtłacza się japończy­
kom do głowy, że sa oni narodem wy­
branym, zarówno pod względem ducho­
wym, jak i fizycznym. Dzieci uczą się w 
szkołach, że cały postęp i wszystkie naj 
ważniejsze wynalazki są dziełem japoń­
skiego ducha. 

Profesor Adatschi z królewskiego 
uniwersytetu w Tokio, zajmujący się 
antropobgją, doszedł do wniosku, po 
trzydziestoletnich studjach, że Japoń­
czycy nawet pod względem czysto fizy­
cznym, jako rasa, stoją na o wiele wyż­
szym poziomie, niż my, biedni biali: 
mniej się pocą, mają mniej prymityw­
nych mięśni, lecz więcej tak zwanych 
„cywilizowanych". 

— Właściwa naszą religią Jest patrjo 
tyzm! —• oświadczył mi pewien japoń­
czyk. 

Synto:;.m, polegający na oddawaniu 
czci naturze i bohaterom, jest tylko pew 
ną formą dyscypliny i zorganizowanego 
patriotyzmu. Wszyscy są syntoistami, 
nawet japończycy, wyznający religię 
chrześcjańską. 

Jakiś dziwny chłód wieje jednak z 
japońskiego patriotyzmu. Przybysz, cza 
sem nawet mitnowóli, wpada w tym. kra 
ju w zdumienie, lecz nigdy nic wyczuje 
ani odrobiny ciepła. Zdaje się, że tam 
brak duszy. Wszystko jest nerwowe, 
przesadzone, napuszone. Brak harmo­
nii. Japonia przeżywa okres wysokiej 
gorączki 

HENRY HELLSSES. 

zajął się ostatnio zagadnieniem nerwo­
wości u ludzi na podstawie mierzenia u 
nich upływającego czasu. Po długotrwa­
łych badaniach dr. Schweisheiner wy­
dał w tych dniach niezwykle interesują­
cą broszurkę, w której szczegółowo ana­
lizuje objaw, tak częsty dziś u wszyst­
kich bez wyjątku ludzi 

sadzeniem z siodełka. Tylko ścisła kon 
tiola, czasu pozwala uporać sie skutecz­
nie z wymaganiami tętna chwili. 

Człowiek dzisiejszy staje co minutę 
niemal wobec licznych niespodzianek i 
komplikacji, które mocno nadszaroują je­
go system nerwowy. Nasze zajęcie róż­
ni się zupełnie od tego, czem bvło daw-

' i 1 J „ *„i : Jest rzeczą charakterystyczną, że niej. I przystosowanie sie do tei zmiany 
spotyka się niejednokrotnie osoby, które I iest rzeczą konieczną, a zresztą dość ła 
podczas rozmowy spoglądają co chwila 
na zegarek noszony w kieszeni lub na 
ręku. Przeważnie czynią to zupełnie ma­
chinalnie — nie widzą de facto godziny 
choć patrzą na zegarek i gdybyśmy się 

twą. jeśli tylko nasz system nerwowy 
nie jest zbyt nadwyrężony. 

Dr. Schweisheiner uważa, że jedną z 
najważniejszych przyczyn naszego prze 
męczenia jest brak czasu. Gdyby każdy 

wówczas spytali ich, która godzina, nie z nas umiał rozdzielić umiejętnie i racjo-
umieliby nam na to pytanie odpowie­
dzieć, dopókiby jeszcze raz nie wyjęli ze 
garka z kieszeni i nie spojrzeli na cyfer­
blat, tym razem uważnie, bo z pewnym 
określonym celem-

nalnie swe siły i swój czas, nie odczuwał 
by wcale, a przynajmniej bardzo niezna­
cznie skutki zbyt wytężonej pracy i try­
bu życia. 

I dlatego podświadomie, dążąc do usy 
U niektórych ludzi częste spoglądanie • stematyzowania naszej pracy i naszego 

na zegarek przeszło już w nałóir. Bardzo codziennego życia, spoglądamy co kilka 
wielu ludzi nie zdejmuje z reki zegarka' minut na zegarek. Jeśli czynimy to zu-
nawet podczas snu, a już niema chyba ' pełnie świadomie, potrafimy sie w znacz-
człowjeka, któryby nie położył, kładąc'nej mierze przystosować do tego, co się 
sie spać, obok siebie na nocnym stoliku, wokoło nas odbywa. Jeśli czynimy to 
Przed zaśnięciem będzie kilkakrotnie'nieświadomie — kontrola czasu nie daje 
kontrolował, która jest godzina, choć mu nam żadnych realnych rezultatów. Aie 
to zupełnie niepotrzebne i nie ma dlań ża-, badź co bądź. życie nagina naszą wolę 
dnego celu. | do ścisłej, kontroli, to właśnie uzewne-

Otóż dr. Schweisheiner zadał sobie. trznia się w stałem śledzeniu wskazówek 
pytanie, czy takie stałe sórawdzaiiie cza- j zegarka. 
su iest oznaką nerwowości. Bardzo wie- j Konkludując, dr. Schweisheiner do­
łu ludzi tłumaczy to sobie właśnie w fen chodzi do przekonania, że szłowiek, któ-

Czy pani juz wie, ie... 
- N A LETNIE SUKIENKI przedpołudniowe 

najmodniejsze Jest płótno ł tussor. 
...duże I wielkie kapellny z filcu, płótna, sło­

my, koronki, wiązanej wełny, llnon będą plękn'e 
wyglądały przy powiewnych popołudniowych 
1 wieczorowych sukniach 

.-.SZYFONY I georBCtte'y Imprlme na wieczo­
rowe letnie toalety noszone będą przeważnie na 
ciemnych tłach. 

-..KORONKI we wszystkich barwach Jasnych 
będa znowu ulubiona materją na wieczorowe t 
dancingowe suknie. 

...SORTIE, tu'mo upajów, obramowane bę­
dzie po zimowemu — lutcrklcm. 

„PELERYNKI I krótk'e bolerka tworzą pięk­
ną sylwetkę, ale nadają się tylko dla pad wy­
smukłe) linji. 

j ...BLUZKI do kostiumów o kroju angielskim 
będą dla kontrastu noszone z . , koronki (ecra 
1 ocre) 

...BIELIZNĘ będziemy nosić całą z koronki, 
albo z Jedwabiu bogato rozszywanego koron­
kami. 

-TENISOWA suknia nalwygodnlejsza Iest 
z płótna, ze spodenkami pod rozcetą spódnicą. 

—FALBANKI i łalbancczkl, ząbki 1 ząbeczkl 

sposób, opierając swe twierdzenia ńa 
zaobserwowanym fakcie, iż w stanie po­
dniecenia i zdenerwowania, człowiek 
częściej i bardziej machinalnie kontrolu­
je upływający czas, 

ry potrafi się dostosować do swego ze­
garka, jeśli spoglądać nań będzie bardzo 
często, lecz przytomnie, nigdy nie do­
zna uczucia, że mu brak czasu, że dzień 
jest dla niego zbyt krótki i t. d. Czas musi 

Otóż dr. Schweisheiner uważa, że po- ; być jaknajczęściej kontrolowany, w prze 
dobne kontrolowanie czasu nie iest by-|ciWnym razie ucieknie nam niewiadomo, 
najmirej oznaką nerwowości, lecz wy- gdzie ł iak. 

, łącznie dostosowaniem sie ludzi do lem-1 Kr. 
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Dziesięcioro przykazań dla eleganckiej pani. 
Długość sukni zależna jestf od pory dnia. 
Królowa moda zrzuciła obecnie ma-]przejaskrawiać, nie kombinować, tylko gać bardzo skrupulatnie, iedi su; -.*hcej W końcu kilka słów o naszych mo-

skę dotychczasowej pobłażliwości dla być właśnie zawsze ..a la mode". ; b y ć modną. Przykazania te brzmią dolach. Nie wymagają one zbvt obszer-
swych wyznawczyń. Jeszcze wczoraj Niektóre panie zupełnie zbytecznie ii i. Trzeba wyrzucić wszystkie ph>z ntgo objaśnienia. A więc pierwsze trzy 
zezwalała na pewne „tricki", w przy- nie na miejscu wychodzą w dziennycli' C;;e i okrycia „cargigans" jeśli będzie rysunki wskazują nam kostjum z geor-
stosowaniu się do swych rad. Dziś po-1 sukienkach długich, sięgających niemal k u n a pogoda.. Będziesz nosiła tvlko ża­

kiet do figury. 2. Lisy schowai dobrze, 
gdy wejdziesz we właściwy okres letni. 
Rozstaniesz się z niemi latem na ko­
rzyść szalów i krawatów futrzanych. 3. 
Zapomnij o płaszczu „trois auarts", na­
stąpiła bowiem era krótkich, ślicznych 
bolero. 4. Żadnych inkrustacyj, tylko dra 
pcrje. 5. Zamów sobie długie rękawicz­
ki i długi fason pantofelków czółenek. 

zbyła się obłudnego uśmiechu, dzisiaj 
.. nie radzi, lecz rozkazuje bezapelacyjnie 

i biada tej pani, która poważy 5 T 9 'na 
-pewne odstępstwa. Jest ona inl^n- wy­

rzuconą poza nawias współczesności. 
Wygląda w towarzystwie jak szary Kop 
ciuszek, próżno wypatrujący pięknego 
królewicza, jak uboga krewna, nieśmia 
ło przesuwająca się pod ścianami, by jej 
nie zauważono. 

„Etre a la mode" — to nie daiące się 
dosłownie przetłumaczyć określenie 
francuskie, znajduje w roku bieżącym 
nf-jbardzjej dosłowne zastosowanie. 0 -
znacza ono: otworzyć okno codzień ra­
no i odgadywać nastrój dnia. Nie ozna­
cza to iść za modą ani jej wyprzedzać. 
„Etic a la mode" znaczy — mieć słusz-J 
ne poczucie życzenia powszechnego i 
umieć powoli wyjść na jego spotkanie. 

Trzeba mieć wiele gustu i umiaru, 
aby z fali nowości fantastycznych umieć 
wybrać to, co najbardziej odpowiada na 
szej powierzchowności, figurze itd. Nie 

kostek i uważają, że to jest w porządku, 
że stosują się one do nakazów mody. 
Ale są w grubym błędzie, Modą wydała 
nrkaz długich sukien tylko i wyłącznie 
dla strojów wieczorowych. Kostium czy 
suknia noszona na ulice, schodzi o dzie 
sięć centymetrów poniżej kolan, suknia 
wizytowa jest nieco dłuższa, ale nie tak 
strojna i wyszukana, jak w poprzednim 
sezonie. Paski umieszczone sa wysoko, 
akcentując wcięcie. Niektóre magazyny 
paryskie próbują obniżyć znowu tę linję, 
ale dziś nie można jeszcze powiedzieć, 
czy usiłowania te odniosą jakiś prakty­
czny skutek. 

Trudno też dziś powiedzieć, czy let­
nia moda nie przyniesie nam barw jas­
nych i żywych. Teraz jednak noszone 
są kolory ciemne, w tonach beige i bron 
zowych. Wiele pań po'.ostało wiornemi 
sukniom czarnym, zawsze ładnvm i ele­
ganckim. Ogromne powodzenie mają 
w szelkie materjały wzorzyste. Suknie 
popołudniowe robi się z creoe de chine, 
w drobne kwiatki 1 różnorodne motywy 
na ciemnem tle: bronzowem. ziele nem, 
g i amtowem i czarnem. 

Zwiócić też należy uwace na pewne 
dr>bne szczegóły mody. f veba przede­
wszystkiem zaznaczyć, że wszelkie fan 
tazje .lingerie" są ostatnim ..krzykiem" 
mody. Suknie wełniane i z jersey mają 
kołnierz i mankieciki z piki. linon, czy 
gruoego płótna. Do suk : em z crepe de 
chine daje się kołnierzyki tiulowe, oszy 
te walancienkami. Bluzeczki do wiosen 
nych kostjumów są wybit lie „chemi-
sier". przypominając ż / w c e m dawną 
modę przedwojenną. W niektórych ko­
lekcjach paryskich meira ani jednej 
sukni, klóraby nie miała małei kamize-
lcczk; z p :ki, płótna czy szantungu. 

Moda letnia przynosi nam dużą roz­
maitość rękawów. Będziemy mi- M 0 -
prócz zupełnie długich rękawów pół dłu 
gie, rękawy do łokcia i zupełnie krót­
kie przy sukniach Iekkrch i bluzach spor 
towych. Przy płaśzczacli rękawy two­
rzą często rodzaj pelerynki, tak bardzo 
noszonej w tym rokii w najrozmait­
szych formach, jak lo widzimy na nie­
których naszych modelach. 

• * 
Pani Moda wydała w roku bielącym 

110 przykazań, których należy .irzestrze 

6 Wyrzec się musisz długich ensemble 
—• kostjumy będą tylko krótkie. 7. Do 
długich sukien wieczorowych dobrze 
mieć krótki żakiecik. 8. Uczesanie a la 
gć-rconne zastąpią długie wlosv i sute 
loczki. 9. Miast błyszczącej, faszywej bi-
żiterji, wybieraj biżuterję prawdziwą z 
ki mieni półszlachetnych. 10. Odróżniaj 
długości sukien dziennych, wizytowych 
wieczorowych. 

gette - romain. (Krótki żakiecik bez koł­
nierzyka), komplecik z białej crepe sa-
tin - georgette, z pelerynka miast koł­
nierza i sukienkę z tweedu, przybraną 
ci t^e-geor^ctte. Na rycinie drugiej — 
mamy płaszczyk z angielskiej wełny 1 
pelerynką i kostjum sukienny, pólspor-
tc-wy. Na rycinie trzeciej — komplet 
sportowy z jasnego tweedu. bluzeczka 
z białej cr^je n.arocaine. Rycina czwar­
ta wskazuje nam dwa modele ołaszczy 
Sjrortowych na niepogodę i podróż. Ry-
cit a piąta — kostjum sportowy z wel-
nir.nej georgettv, kostjum spacerowy z 
jedwabneRO fularu i komplet z crepe 
mongol, bluzeczka z białej crepe de 
clnne. I R E N Ę . 

»eeteeee«*e>ee«eMeeeeeeeeetMt 
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ienk ew.tza 95 
(624 m. n. p. m.) Stac. kol. Maków przyjmuje w choro-
(Małopolska). Przepiękna górska miej bach skórnych 
scowość klimatyczna w Beskidach j w e n « r v c z n v c b 
zach.. o klimacie suchym 1 łagodnym. 0 J 2 D . . , G 

położona u stóp Babiej góry (1725 w..° . . . 
n. p. m.) na szlaku kolej. Kraków - t y l k o k o h e t y i d z i e c i 
Zakopane. 

Pensjonat „Renata"^ 1* med 

poleca od 1 czerwca b. r. pokoje sło­
neczne z balkonami wraz z całodzlcn-
nem plerwszorzednem utrzymaniem po M o n i u s z k i 11, 
cenach przystępnych — Kuchnia wy-! [Men 63-22. 
kwintna rytualna. - Dancingi — Plaża' Chorobv skórne 
— Korty tenisowe. W czerwcu ceny w enervczne ciek-
znacznie zniżone. — Ko mun kacia sa- troterapia. 
mochodowa Kraków — Zawoja ora/. Przyjmuje od 8—10 
Maków — Zawoja. Zgłoszenia do kon-l od 5 — 8 wiecz. 
ca maja S Brachfeld. Kraków, u l i c a w n i e d * od 1 0 - 1 2 
Wolska 28, później Zawoja. 

KROJU NOWOCZESNEGO ' 
szycia, modelowania ubrań damskich 
dziecinnych i bielizny wyuczała grun­
townie teoretycznie I praktycznie 
(na materiałach) — systemem zastoso 
wanym w Paryskiej Akademii zatwier • » * I C I f l € i V « 
dzone przez Ministerstwo Oświaty,I teł 128-98 
kursy mierzą Paryłkiei Akadem i Cechu Specjulisla chorób 
Warszawskiego Łódzkiego E. Wisniew-Jskórnych, wenerycz 

l i i i 

skiego. nagrodzonego złotym medalem 
dyplomowanego w Paryżu. Kończą­

cym świadectwa szkolne. Program na­
uki bezpłatnie, — Piotrkowska 64. 

Do wszystkich matek I pielęgniarek: 
Używajcie dla dzlocl tylko puder, 

krem 1 mydło 
„ B O B O % G L O B E M " 

nagrodzone złotym medalem 
Żądać wszędzie. 

PORADNIA 
wenerologiczna 

LeKarzy-specjalistów 

Zawadzka 1. 
Czynna od 8 rano do 9 wieczór. 

Od 11—12i 2-—3 orzylmule lekarz-kohicla 
W niedziela i święta od 9—2 pp. 

Leczenie chorób : 
W e n e r y c z n y c h , m o c z o p ł c i o w y c h 

I s k ó r n y c h . 
Badanie krwi i wydzielin na syfilis i trype 
Konsultacje z neurologiem i urologiem 

Gabinet iwiatło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna poczekalni a dla kobiet 

Porada 3 złote. 

nycb i moczopłcio 
wych. 

Przyjm. od 8-1015-8 
Leczenie lampą 

kwarcową. Oddziel­
na poczekalnia dla 

Pań. 

B R O W A R G U S T A W K E I L I C H , O R L A 
ŻĄDAJCIE W S Z Ę D Z I E ! ŻĄDAJCIE W S Z Ę D Z I E l BB 

D R . 

RftPEPORT 
U r o l o g 

Choroby nerek, pę­
cherza i dróg mo-

, czowych 
ul. Prez. Narutowicza 25 
(Dzielna) lei. 144-10 
Przyjmuje od 1—2 

i 4 - 8 

DR. 

% Datynsr 
UROLOG 

Choroby nerek pę­
cherza i dróg mo­

czowych. 
P i r a m o w i c z a 2 , 

(daw. Olgińska) 
lei. 148-95. 

Godziny, przyjęć od 
8 - 1 0 i do 6 9 

D r . m e d . 

Baczność, Łodzianki! l ^ b L E R 

utrzymywane przez Tow. „Oświata" w Łodzi 
ul. ks. Skorupki 13, tel. 102-98 

(TYP HUMANISTYCZNY) 

Egzanrny wstępne w pierwszym terminie przedwakacyj­
nym rozpoczną się w ponicdzialełt 2 czerwca o g 9 rano. 

P o d a u m przyjmuje kan elarja szkolna w dni powszednie 
od god<!. 9 - 1 4 . 

Przy szko'e czynne są k'asy przygotowawcze A, B i C 
Do klasy A przyjmowani są chło, cy i dziewczęta od lat 6, 
nieum eją>y czylać. 

Dyrektor 
(—) Wacław Davison. 

D R . Jan 

C h o r . w e n e r y c z 
n e i s k ó r n e 

przy mure codzien­
nie od 8—9. 1—2 
i od 7 — 8 wlecz. 

K a r o l a 2 6 . 
t e l . 1 1 8 - 0 4 . 

Druciane ogrodzenia. 
Plecionki. Tkaniny Gazy m'edz. do 
filtrów ..Rabitz" do robót betono­
wych wyrabia i poleca 

M a t e u s z M i k o l a j c r y k 
ŁÓDŹ, KILIŃSKIEGO 167. 

D r . m e d . 

ROZENFBLD 
C h o r o b y u s z u , n o s a i g a r d ł a 

Żeromskiego 29, 
t e l . 1 6 8 - 2 5 

przyimuie od 5 - 7 po poł. 

lekarz - dentysta 
8. 
Piotrkowska 51 

tel. 121—23 
Godz. przyjęć 3 — 7 

Znana nauczycielka naucza królu no­
woczesnego szycia, modellzowama naj 
nowszych modeli systemem paryskim 
1 naucza również biellźniarstwa mę­
skiego, damskiego I pościelowego sy­
stemem szkół wiedeńskich, teoretycz­
nie i praktycznie na materiałach w 
przeciągu jednego miesiąca za 50 zl. 

Po ukończeniu kursów kroju każda 
z pań otrzymuje darmo 2 miesiące 
praktyki. Za nauczenie daję pełna 
gwarancje. 

UWAGA: Jednocześnie otworzyłam 
wielka pracownię sukien 1 działu uoio 
rów dziecinnych, najnowsze modele i 
fasony. Za solidne i prędkie wykona­
nie gwarantuie 

F. GRYNBLATOWA, 
Żeromskiego 9. Dr. ofic. 1 p. Zapisy od 

9—3 I od 4—7-ej, 

I w e n e r y c z n e 
N A W R O T 2 

tel. 179-89 
przyjm. do 10 rano 

1 od 4 - 8 
dla pań spec. od 4-5 
w niedz. od 11-2 pp, 
dla niezamożnych 

ceny lecznic. 

JRiwa <&uzyn 
% ma$miswvsx<emi modelami saSżien i palt. 

(fuzulasule od 8 maia. 

Zathodnia 23. m 10. 

MieszFanie 
3 lub 4 pokojowe nie wyżej drugiego piętra, w śród 
m eścm, nadając*- się na biuro bez odstępnego, poszu­
kiwane przez zagraniczną firmę od I czerwca b.r. 

Zgłoszenia o ad n . sub. „Warunki". 

PALTA 
męsk'e i dam«k'r 
UBRANIA 
OBUWIE 

Kapelusze 
Piotrkowska 37, 
III wejście l p. 

Zdrowie to skarb 

mtmwimuwtSm • 
antyseplycznie spr parowane 

To gwarancja zdrowia. 
Do nabycia: Optyk W. Meyerowicz 

Narutowicza 8. tel, 170-21. 

D r . m e d . 

I! 

NA RATY 
Wszelką damską garderobę oraz roboty 
iutrzane W nalwykwita ejszym wyko­
naniu przyjmuje z własnych i powierzo­
nych materjałów po cenach konkuren­

cyjnych 

M. ROZENBERG 
C e g i e l n i a n a 3 6 , T E L E F . 1 6 3 . 0 7 

Lewa oficyna, Hgic piętro. 

D r . m e d . 

Daniel WajsRopl 
choroby wewnętrzna, spać* 

ż o ł ą d k a , k i s z e k I w ą t r o b y 
RENTGEN. 

Piotrkowska 104 b. Tal. 114-62. przyj­
muje od 4—7 po pol., w niedzielę od 

10-12 w poł. 

Choroby skórna i 
weneryczne, lecze­
nie lampą kwarcową 
M O N I U S Z K I 6 

t e l . 1 7 J ~ 5 0 . 
P O W R Ó C I Ł . 

Przy|mu|e od 1 2 - 1 
i od 5-7 

D r 
FeliKS 

11 
Andrzeja 11 
Te'efon 137-43 

C h o r o b y s k ó r n e 
w e n e r y c z n e 

I m o c t o p f e l o w e 

tod*. prtyiećt 
>'/,—U rano 

i 5—7Vi po poł . 

Dr. med. 

»PIK 
juL Żeromskiego 36 
I łeL 175-50. 
przy Zielon. Rynku 
C h o r . n e r w ó w * NASIONA 

warzywne, pastewne wszelkiego ro-! • w e w n ę t r z n e 
dzaju kwiaty pierwszorzędnych kraje- spec. psycho-nerwi-
wych i zagranicznych pielęgnacji |ce (ataki nerwowe, 

nasion oraz sztuczne nawozy poleca Przyjmuję od 5—7 
Skład apteczny I nasion Dla niezamożnych 

8 . PILC. Lódż, Pl. Reymonta (Oórnyl ceny lecznic, 
Rynek) 5/6. tel. 187-00. 

O G > 0 0 0 0 0 0 < ^ 3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 

20 maja o warcie 
na Wiśniowej Górze 
w wi l l i TepSera 

w suchym ładnym parku. 
Słoneczne pokoje! Wykwintna kuchnia. 

Zamów, przyjmuje się Wschodnia 74 u p. Tepler. tel. 164-98, lub na mie|scu. 

D . . U O A N E Par-
nany. Piec onki. Tka 
d.ny, Gizy mirdz. 
do tiltr w. „Rab.tz" 
ko robót betono­
wych, we wszyst­
kich meta ach wy­

rabia i poleca 
R u d o l f J u n g 

Łódź, Wólczańska 
Nr. 151. Ic . 128-97. 

PCITSSOITCRTU 

Fabryka Mebli Żelaznych 

Poszukują 
RUIYNOWANEJ 

Mirki 
do 2 pięciol*tn'ch 
chłopców. Zgłosze­

nia: Wolknwyska, 
Nown-Cegielniana 

Nr 12. 

Truskaw.ec JSî ..) 
Pięknie i w centrum położona willa 

pięć minut od łazienek i parku Słone­
czne i śliczne pokoje z całodziennem 
utrzymaniem. Smaczna i wykwintna 
kuchniai na żądanie jarska — Ceny 
przystępne. 

Zgłoszenia przyjmuje i informacji 
udziela p. E. Frydmanom a do 20 kwiet 
nia w Łodzi, ulica 6-go Sierpnia 30, te­
lefon. 173-91, od 1-go maja w Truskaw 
cu. willa ..Olga''. 23 

M E B L E KUCHENNE 
W i e l k i w y b ó r o r y g i n a l n y c h m o ­
d e l i . T Y D Z I E Ń REKLAMOWY Cał­
kowite urządzenie 6 s z t u k z ł . 1 8 0 . — 

W y t w ó r n i a B-Ci K O E R P E L , 

PIOTRKOWSKA 114. 

UWAGA! Bez wkładu 
P a ń s t w o w i U r z ę d n i c y - c z k l I 

N a s z e ś c i o m i e s i ę c z n e s p ł e t y ! 
fierwszorzędnę Dła<zcze damskie i mę-
rkie. obuwie, f i r a n k i , kapy. wcinane 
i bawełniane towary, bieliznę męską i 
damską, kołdry, chodniki, dywany, tor­
by, parasolki, białe towary i tfalanlen ne 

poleca tirma „ K R E D Y T " , 
N a w r o t 1 6 , l p, 

poszukiwana do społecznej 
instytucji. Oferty sub K. B." 

MS II W1IIH II j « 1 J 
fcódir Sienkiewicza 3-5 

S k T e 1 . f 1 a b ^ 7 o ^ y , Narutowicza 11 
Firma najrrrrria złotym mpd-lrm. Egzystuje ti 1336 r. 

Najstarsza fabryka łóżek żelaznych poleca: 
lotka raałal"we, wózki dziecięce w wielkim wyborze, łóżka polowe drewniane, 
óżka polowe metalowe „Patent-Perfekt". materace wszelkiego rodzaju; umywal­

n e , serwisy, lodownie pokoiowe. wyżymaczki i t d. 
U w a g a : S p e c j a l n y d z i a ł r e p a r a c y j n y . :: C e n y ś c i i l e f a b r y c z n e . 

W y p o ż y c z a m y ł ó ż k a n a l e t n i e m i e s z k a n i a 

FIAT 
mod. 501 w b 
dobrym stanie 
do sprzedania. 
Oferty sub I K, 

• 

i 

POWAŻNA FIRMA 
w G d a ń s k u 

zatrudniająca 8wojażtrów, reprezentująca firmy 
zagraniczne branży krótk ej o marce światowej 
obejmie przedstawicielstwa krajo­
wych fabryk branży galanteryjnej. 
Łask. oferty pod St. 25 do Adm. Republiki. 

moskiewskiego 
konserwatorium 

udziela 
leucii gry 

f o r t e o l a n o w e l 
w s e h o d m a 7 2 

Kasjerka 
z praktyką 2 i pół 
letnią za znajomoś­
cią prowadzenia 

ksiąg zmieni poja­
dę od 1 czerwca r. 
b, Oferty do admi­
nistracji pod „Ka­
sjerka". 

używany KUPIE. Oferty sub „Wózek* 
do administracji. 

Nr. 773/30. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi „XVI" rewiru RAFAŁ SAKKILARI 
zamieszkały w Łodzi przy u l Karola 
Nr. 30. na zasadzie 1030 art. Post. 
cywiln.. ogłasza, że w dniu 20 maja 
1930 r. od godz. 10 rano w domu 
Nr. 291 .przy ul. Piotrkowskiej odbę­
dzie się licytacja ruchomości, należą­
cych do Danela Benke. składających 
się z mebli i palta, oszacowanych ua 
zl. 430. 

Spis rzeczy I szacunek tychże prze) 
rżany być może w dniu licytacji. 

Łódź. dnia 18 kwietnia 1930 r. 
Komornik: R. SAKKILARI-

flf**v it - - f f - ł -wriw- i* • im it—^ 
Nr. 736/30. 

OBWIESZCZENIE. 
Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­

dzi „XVI" rewiru RAFAŁ SAKKILARI 
zamieszkały w Łodzi przy ul. Karola 
Nr. 30, na zasadzie 1030 art. Post. 
cywilu., ogłasza, że w dniu 20 maja 
1930 r. od godz. 10 rano w domu 
Nr. 46 przy ul. Radwańskiej, odbę­
dzie się licytacja ruchomości, należą­
cych do Karola Gotwalda, składają­
cych sie z wertarkl mcchati. i tokarki 
mech-, oszacowanych na sunie zł. 450 

Spis rzeczy i szacunek tychże przei 
rżany być może w dniu licytacji. 

Łódź, dnia 11 kwietnia 193o r. 

Komornik: R. SAKKlf ARI. 
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M O L P A N śM 

HERMETYCZNE SZAFY GUMOWE 
DO PRZECHOWANIA GARDEROBY ł FUTER 
CHRONIĄ OD MOLI, KURZU i WILGOCI 

Wyrób 

krajowy 

Wyrób 

krajowy 

Generalne Prze lsfawicle'slwo na Rzeczpo<poli'ą Polska 

A. !»iaEŁN*KOW 
L6ćt. T R A U G U T T A 6 . T e l . 1 8 1 - 3 0 . SHiniiPAN , e " t o H E R M E T Y C Z N A S Z A F A G U -

f l U l i r i l l l IV!OWA o szczelnera zamknięciu, służąca do 
przechowania nietylko ubrań, lułer, o nalów k scielnych 
i t. p„ leci także do przechowywania wszystkich innych 
przedmiotów, które chr-emv uchronić od 

M O L I , K U R Z U I W I L G O C I . 

NOLPAN fest wyrobem krajowym i został nagrodzony 
Wielkim fcdalem na Tamach ffiłno nich w Winie w 1S28 r. 

oraz Dyplomem Uznania w Białymstoku 
(Opatentowany Nr. 2765) 

M f l f n ( I M uw»ianv iest za naibardziel skuteczny spo-
1*1 U lii Hit sób chmnicnia wszelk ei garderoby bez po­
trzeby używania cuchnącej nallaliny. wietrzenia, trzepania 
i Innych zabeijów, związanych z przechowaniem i konser­
wacją garderoby, ' 

Liczne listy dziękczynne nasze! P.T. Klijcnleli świad­
czą dowodnie o. cennych zaletach tego_wyna'azlcn. 

M f i l l P A N ' c s ' ' a t w v w przenoszeniu, gdyż jego waga 
1 ' IUlJrnt l wynosi od 2—3 k.<, i daje sic zwinięly za 
pakować wraz z garderobą do walizki. 
MfflkPAN ' e s t r o i n c ' wielkości i w zależności od po-
( ' l l l a ł r n i l irzeb poszczególnych osób, daic sic. zastoso­
wać zarówno do użytku pojedynczej osoby, jak i całej ro­
dziny, oraz 

d o z a k ł a d ó w k r a w i e c k i c h , k u 3 n l e r s k l c . f i i t p. 
Mf lLD&N M <ani i sprzedaje się n a d o g o d n y c h 
'"lUiimrc w a r u n k a c h . 
Mf11||P&N dla obejrzenia posyłamy do domu na każde 
1 ' I U U r n i l żądanie bez zobowią'enia do kupna. 

181-30 prosimy teletonować 181-30 

Do wydzierżawienia dwa Pensjonaty kom­
pletnie urządzone 

( 3 0 p o k o i ) 
7 kim. od stacji GŁOWNO w majątku leśnym. 

Miejscowość sucha, falista I spokojna. 
Wiadomości udziela: Związek Ziemian w 

Lodzi. ul. Kilińskiego 60. tel 101-42. od godz. 9 
rano do 3 po południu, lub K Śmialkowskl przy 
ulicy Połudnl.owei Nr. 8.'\ 

• • • • • < 

P R Z E W R Ó T w AUTDnOBILIZniE 

SAURER d i e s e l 
01 
10 75°lo OSZCZĘDNOŚĆ N A P A L I W I E 75 

N EZRÓWNANE POD WZGLĘDEM PRECYZJI i TRWAŁOŚCI 

AUTOBUSY, SAMOCHODY CIĘŻAROWE 
PODWOZIA OD 2 i PUL D O 7 TONN 

WKRÓTCE POKAZ AUTOBUSU 50-OSOBOWEGO z SILNIKIEM ROPNYM 

ZUŻYCIE ROPY: 100 KM. - 28 KG. - ZL. 9.80. 

JENERALNA REPREZENTACJA 
NA POLSKĘ i W. M GDAŃSK 

Tow. Handl -Przem. A R B O N , Warszawa 
WARECKA 11. TEL. 445-82. 

• • • • • • • • • 

iii! 

w wysokim gatunku, dostarcza natychmiast 
Mechaniczna Cegielnia 

„Młodzieniaszek" 
Pabjanke, Tel. 63. 

^ • • • • • • • « « « » » o « « e o e ł « M ł « o « » » » « e a a i 

Internat-Pensjonat 
d l a d z i e c i I m ł o d z i e ż y 

D-Iowti MARJi LANGIEROWEJ 
w Poddąbiu otwarty. 
O p i e k a l e k a r s k a . Z a p i s y n a m i e j s c u . 

Qr. JAKOB HANDZEL 
E l e w K l i n i k w e W i e d n i u , B e r l i n i e 1 P a r y ż u 

ordynu e iak zwykle w Sezonie lenim 

W IWOH1CZU 
w i l l a n 3 L I L J E " 

„ G R A N D - P E N S J O N A T " " J S S S 2 ! " 
pod wytraw nem kierownictwem 

P- H. BaltJelmano, długoletniego właściciela „raelropolu 
p o l e c a : 

w *uchet lesMel ititeiacowoici klimatycznej: 
homforlowe pokoje 

obfitą 1 smaczną kuchnię 
place tennisowe 

Ceny boisko spor towe Ceny 
przystępne łazienki przystępne 

Światło elektryczne. Telefon na miejscu. 

łazienki 
• radio 

SZYBKA i GRZECZNA OBSŁUGA. 
Najwykwintn c szc prdmie'skie miejsce wycieczkowe. 

W niedziele I świata — piknik towarzyski a Jazz-bandem. 
Komunikacja tramwajowa co 1|2 godziny. 

OTWARCIE-IS mufa. OVWARCIE 15 maia. 
Zgłoszenia przyjmuje BIURO ..StKRETARZ" w ŁODZI. ZAWADZKA 23, tel, 139-62 i Zarząd Pensjonatu na miejscu, 

UWAGA: Gmach pensjonatu oraz instalacja światła gruntownie odremontowane, 
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LECZNICA 

LEKARZY SPECJALISTÓW 
I GABINET DENTYSTYCZNA 

PRZY GÓRNYM RYNKU 
PiotrKowsKa 294, tel. 122-89 
(przv przystanku tramw. pabianickich) 
Czynna od 10-el rano d o 7-ej wlecz 
w niedziele I święta do 2-e] po pol 
Wszystkie specialnoścl I denlyttyka. 
Kąpiele świetlne, lamoa kwarcowa, 
clektryzacla. Roentgen, azczeplenia,. 
analizy (moczu. kału. krwi. plwocra.1 

wydzielin i td) . Operacie, opatrunki. 
Wizyty na miasto. Porada 4 zt-

Porada dentystyczna oraz weneroli*. 
giczna dla chorób skórnych i wene­

rycznych 

3 ziorfe. 
INSTYTUT DE BEAUTE 

ANNA RYDEL, 
(Dvolomee de l'Universltete de Paris) 

Cegielniana 19, m. 8, tclet. 166-93. 
Godziny przyJec dla pań I panów 

od 10—S 
PielcKnacJa skóry i włosów. Spe 

cjalne masaże twarzy | ciała. Masaże 
odtłuszczające. Usuwanie zmarszczek, 
brodawek, piegów, wągrów I innych 
defektów cery Usuwanie włosów 
elektroliza. Elektroterapja (Arsonwal 
ealvanorodvzac|a). Kwarc Soluz. He-
lloterapja. Farbowanie włosów. 

Dr. o. DONCH1N 
specjalista chorób oczu 

p o w r ó c i ł 
przyjmuje codziennie od 1 0 — 1 i od 

4—7 po pot. w niedziele od 1 0 — 1 pp 

ul. Moniuszki 1. id. 2 0 9 - 9 7 . 

Tkalnia 
Poszukuje roboty na 8 warsztatów 

mechanicznych 64 cal. ang. 
Adres: Rzgów pod Łodzią, A. Kel­

ler. Dojazd tramwajem co pól godziny 

II BERLITZ SCH00L li 
UZNANA PRZEZ PAŃSTWO 

NOWE KURSY DraktfCZDi \U)M 
E n g l l s h I s s p o k e n a l l o w e r t h e 

w o r l d l 
A v e c l e f r a n c a l s o n p e n t a l l e r 

p a r t o u t l 
In L o d a I s t D e u t s c h wor a l l e m 

u n e r l l s s I U h l 
L ' l t a l l a n o e u n a l i n g u a s u a v e l 
Nauczycielami są rodowici Anglicy, Francuzi 

i Niemcy i t d. 
Metoda konwersac. Najszybsze rezultaty. 

Małe grupy (od 3 do 6 osób). Lekcje prywat­
ne. Koresp,Handlowa Zapisy od 12 do 16 ma 

ja od 12 do 1'/, i od 6 - 7 tylko 
PiotrKowsKa 39, front 

Operator Odcisków 
asystent prof. Wernera we Wiedniu, usuwa bez­
boleśnie nagniotki (odciski) i zgrubiałą skórę oraz 
wrośnięte paznogde. 

Zamówienia przyjmuje: Perfumerja .Celina" 
Piotrk' wska 200, tel. 187-76 

gloUKl In 
Piotrkowska 175. parter,'m. 9. Tel. 1387£ 

Godz. przyjęć od 10—2 i od 4— 8 

http://ku3nlersklc.fi


Jft 127- n . v 
M e c h a n i c z n a F a b r y k a M e b l i 

19 30 Stf. 1 

G E L E R M A N 
N a p i ó r k o w s k i e g o 5 9 , t e l e f o n , 1 8 6 — 7 1 . 

fi o l e c a s t a l e n a s k ł a d z i e M E B L E , kompletne urządzenia t. |, s y p i a l n i e , s t o -
o w e , g a b i n e t y oraz p o j e d y n c z e s z t u k i pg. najnowszych zagranicznych modeli. 

imiH ZOSTAŁY ZNIŻONE do 3 0 1 CENY l 
UWAGA: /yleble gwarantowane gdyż posiadam suszarnię do suszenia drzewa i przyjmnje wszelkie roboty budowlane po cenach konkurencyjnych 
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C A F E R E S T A U R A M T 

P I C C A M L L y 
Zawadzka 1, tel. 203.40. 

4R Mm u m Istni C a ł O d Z i t t l t l l C U ł V Z V m « « l i C 
skład, się z Ś n i a d a n i a , O b l s l d U mięsnego i K o l a c H mlecznej lub mięsnej 

W i e c z o r e m k o n c e r t . P r z y j m u j e z a m ó w i e n i a n a ł l u b y , b a n k i e t y , b a l e 1 t . p. 

tylko 
za zł. 

z obsługą 

D r m e d . 

S . K a n t o r 
specjalista chorób wenerycznych, skór 
nych, włosów 1 moczopłr-iowych. Le­
czenie lampa kwarcowa I promieniami 
Rentgena. 
PIOTRKOWSKA 144. ROO EWANOt 

LICK1E.I. 
Welścle Ewangelicka 2 . Telefon 2 0 - 4 5 . 

Przyjmuje od S—2 I od 5—8 w. Dla pań 
oddzielna poczekalnia. 

Gabinety Kosmetyki Lekarskiej i 
D-ra med. MARJ1 LKWINSONO-

WEJ 
Cegielniana b. telel; 143-63 

Oodziny przyjęć dla pań i panów: 
10—2 i 4—8. 

Czynne sa następujące działy: 
1. chor. skóry i włosów 
2. Beaute 
3. Kuracyj odmładzających 
4- Masażu (ogólny I częściowy) 
ś. Epilacji (eleetrocoaguiacja 

elektroliza) 
6. Elektroterapji (djatermja, 

d'Arsonvalizacja galvanofara-
dyzacia) 

7. Helioterapil (Roentgen, kwarc 
soliux, kąpiele świetlne) 

8 Chirurgii estetycznej (blizny 
żylaki, zniekształcenia, nowo­
twory i t. p.) 

pod kierunkiem CHIRURGA 
D-ra Z. L E W I N S O N A 

ordynującego codz. od godz. 1—4-

Komunikacja autobusowa 

Ł ó d ź — Piotrków 
Autobusy na powyższej linji odcho­

dzą do Piotrkowa o każdej pełnej godzi­
nie począwszy od 8 rano do 20 w wie­
czór ze stacji autobusowej przy ulicy 
Rzgowskiej 85. dojazd tramwajami 11 i 4 
Czas przejazdu 1 godz. 30 minut. Cena 

2 zł. 3 gr. 50. 

M e b l i 
S p e c j a l n i e l u k s u s o w y c h , s y p i a l n y c h p o k o i 

p o k o n k u r e n c y j n y c h c e n a c h i n a d o g o d n y c h 
w a r u n k a c h d o n a b y c i a 

Zakład meblowy Piotrkowska 44 
w p o d w ó r z u 

A . K a r k u t 

D o k t ó r 

P. K l i n g e r 
rboroby weneryczne, skórne l wlosón 

ANDRZEJA 2, TEL. 132-28. 
Leczenie lampa kwarcowa, analizy 
krwi I wydzielin Przyjmuje codzienna-

od 11 — 1 i od 6—8 w. w niedziele i 
święta od 10 do 12. Oddzielna pocze­
kalnia dla pad. 

Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) 

Dr. med. 

J. Sadokierski 
stomatolog 

c h l r u r g j a j a m y u s t n e j i s z c z ę k 
r e g u l a c j a z ę b ó w 

g a b i n e t r e n t g e n i c z n y 
o r d y n u j e 3 — 7 

P I O T R K O W S K A 1 6 4 
T e l . 1 1 4 - 2 0 

Dyrekcja 

m Łodzi 
68 ul. Narutowicza Nr. 68 

podaje do wiadomości, ił egzaminy wstępne odbę­
dą się w dn ach 30, 31 maja r b. o godz. 4 po 
południu. 

Podania do klasy A (dla nieumiejących pi­
sać i czytali), podwslępnej, wstępnej i wyższych, 
do czwartej włącznie, przyjmuje kancelarja codzieu 
nie od godz, 9 do 14-ej. 

Dyrektor 
Jłritoni 3dźfoon>sRi. 

u II 

TWARDNIENIE 
NA/KORKA 

&UZH 

Stib DO NÓG J A H A USUWA DOLEGLIWOŚCI NÓG 
Wystarczy wsypać S o l i J a n a do miski i stwardnienia naskórka oraz ustaie dokucz-

ciepłej wody i bolącą nogę moczyć w niej liwe pieczenie i pocenie się nóg. Najbardziej 
przez 10 do 15 minut. Po tym czasie schodzi dokuczliwe i uporczywe bóle ustają przy 
momentalnie spuchlizna, ucisk, nabrzmienia użyciu soli do nóg J a n a . 

Do nabycia w aptekach i składach aptecznych 
Główny skład na Polskę D r . E L E M E R F U C H S , Warszawa, Bielańska 9 

W y s t r z e g a ć - s i e b e z w a r t o ś c i o w y c h f a l s y f i k a t ó w . 

Gabinet Kostnetydi 
leczniczej i toaletowej 

S. SZWALBE 
Absolwentka wydz. lekarsk. 

Un. Odeskiego 

Zielona JYs 17 
tel, 127-99, 

Usuwanie wszelkich defektów cery, 
Masaże. Maski. Usuwanie bezpo­
wrotne i bez śladów szpecących 

włosów-
Przyimuie 10—2 i 4—8. 

HiiDDColdblaft 
choroby oczu 

Piotrkowska 17 tel. 132-90 
godziny przyjęć 1 0 - 1 2 i 5 - 8 

przyjmuje rano od 8 do 10 
po cenach leczn.c 

Pcnsiotiaf 
stacji klimatycznej 

IN0WŁÓDZ 
n a d P i l i c ą 

przyjmuje zgłoszenia na miejscu lub w 
Łodzi przy ul, Prze uzd 40, m. 3. od g. 
4 do 7 wiecz. tel. 117-91 od «.'—11 R„I,0 

S Z C Z Ę Ś C I E I B O C A C T W O 

SSO.OOO 
za 10 zl . 

zdobędzie każdy, kto natychmiast nic zwlekając 
nadeśle do Kolektury Loterii Państwowe! Nr. 
184 w Warszawie, ul. Nalewki 33. swoje imię, 
rok i miesiąc urodzenia, otrzyma los po cenie 
nominalnej dó I-el Klasy 21-ci Polskie] Państwo-
wel Loterjli wybrany zupełnie bezinteresownie 
przez słynnego Astrologa Szyllera - Szkolnika 
na zasadzie obliczeń kabalistycznych I astrologji, 

• po uprzedniem wpłaceniu lub przekazem poczto­
wym należności za: 1/4 losu zł. 10.—, 1/2 losu 
zł. 20. 3/4 losu zl. 30, cały los zl. 40. do P. K. O. 
za Nr. 16,301. O każdej wygranej i stawkach za­
wiadamiamy natychmiast. Zamieniamy stawki 
na inne losy bez żadnej dopłaty. Uwaga: do ka­
żdego losu Kolektura dołącza podobiznę pana 
Szyllera Szkolnika z wlasnoręczncm potwierdzę 
nicm wybranego przezeń numeru. Upraszamy o 
wyraźne podanie nazwiska i adresu. Co drugi 
los wygrywał 

jipJJEr C i ą g n i e n i e I -e j k l a s y o d b ę d z i e s ie . 
17 i 1 0 M a j a 1 9 3 0 r . 

• x x x x x x x x x x x x * x x x u \ 

I 
O XXX&XXXXXXXXXXXM • 
* x x x x x x x x x x x x x x x x x \ 
X 
X 
X 
X 
X 

Znacznie powiększony 
i gruntownie odnowiony 

w ŁODZI 
zanewriia Sz . podióżującytn: 

pełny komfort, 
wzorową czystość 

I najtroskllwszą obsługę 

IMSTITUT POŁITECHMIOUE. 
6 6 , B o u l e v a r d E x e l m a n s , P A R I S X V I - m e 

Prowadzący wykłady za aprobatą Ministerstwa Oświecenia Publicznego 
w Polsce, oraz pozostający pod Wysokim Patronatem Francuskiego Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych- Wykłady drogą korespondencji w języku polskim w celu 
kształcenia młodzieży w zakresie następujących specjalności.' 

1. D z i a ł e l e k t r o t e c h n i c z n y z przygotowaniem do dyplomów: 
M o n t e r a , P o m o c n i k a I n ż y n i e r a , I n ż y n i e r a . 

2. D z a l b u d o w l a n y w celu otrzymania dyplomów: 
P O M O C N I K A I N Ż Y N I E R A , I N Ż Y N I E R A . 

Informacje i programy wysyłamy bezpłatnie'na żądanie. 

OGGGOOGOGGGGOOOGOOGGOOOOOGOOOOOGGGOGOGGOOGOGGGOOOO 

' ,;;>!!! Iliiilii: 

różnej wielkości, dojazd tramwajem Nr. 7 i 17 przy 
ul. Dąbrowskiej i nowozałożonych 

do sprzedania 
na bardzo dogodnych warunkach. 
Wiadomo ć u p. JANA PILLA, Dąbrowska Nr. 30/32 

Większe przedsiębiorstwo 
Lodzą poszukuje 

włókiennicze pod 

SAMODZIELNEGO, RUTYNOWANEGO gf 

Korespondenta 
władającego biegle językami polskim i niemiec-
kim (pożądana znajomość angielskiego). . J£ 

Oferty pod „R. H. 25" składać należy w ad-
inlnistracji „Republiki" c^* 

X 
X 
a a 
. "»v? •* •><5a»'«» < ^ * r » ł c ci 

RATU3CIE Z D R O W I E 
Najslynn ejsze światowe powagi lekarskie stwierdziły, że 
75 proc CHORÓB POWSTAJE Z POWODU OBSTRUKCJI. 

Chory żołądek jest główną przyczyną powstania najrozmaitszych 
chorób - zanieczyszcza krew i tworzy ztą przemianę materji 
SŁYNNE OD 45 LAT W CAŁYM ŚWIECIE 
ZIOŁA Z GÓR HARCU, D-RA LAUERA 
jak to stwierdzili prof Berlin. Uniwersytetu Dr. Martin, Dr Hoch-
(laettcr i wielu innych wybitnych lekarzy, są idealnym środkiem 
dla uzdrowienia żołądka, usuwają obstrukcję (zatwardzenie), ia 
dobrym środkiem przeczyszczającym, ułatwiają funkcję organów 
rawienia, wzmacniała organizm i pobudzają apetyt, 

ZIOŁA Z GÓR HARCU Dra LAUERA usuwają cierpienia wą-
roby. nerek, kamieni żółciowych, cierpienia heraoroidalne, reuma­

tyzm i artretyzra. bóle głowy, wyrzuty i liszaje 
ZIOŁA Z GÓR HARCUDra LAUERA zostały nagrodzone na 

wystawach lekarskich najwyższemi odznaczeniami i złot medalami 
w Badenie, Berlinie, Wiedniu, Paryżu, Londynie i wielu innych mia­stach 

Tysiące podziękowań otrzymał Dr, LAUER od osób wyleczonych 
Cena 1/2 pudełka zł 1 50, podwójne pudełko zł 2.50. 
Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. 
UWAGA: Wystrzegać się bezwartościowych naśladownictw 
Reprez na Polskę: „PROTON", Warszawa, ul Św. Stanisława 9/11 

Dr. m e d . 

HIEWIAŻSKI 
s p e c j a l i s t a c h o 
r ó b s k ó r n y c h 
w e n e r y c z n y c h 
i moczopłciowych 
ul. Andrzeja 5 

Tel. 159-40 
Przyimuje od 8—11 

i od 5—9. 
w niedziele i święta 

od 9 - 1 
Oddzielna oocze-

kalnia dla pań 

t 
Doktór 

specjalista chorób 
skórnych, wenerycz 
nycb i moczopłcio­

wych 
P i o t r k o w s k a 7 0 

(róg Traugutta) 
tel. 181-83 

Przyjmuie od 8.30 
Po 10.30 rano. od 1 
do 2.30 pp., od 6 
do 8.30 w., w nie­
dzielę i święta od 
10—1-ei. Oddzielna 
poczekalnia dla pan 

D o k t ó r 

GOGO©GOGOGOOOOGOCGOOGGGGQGOGGGGOOOGOOGGOGOOOOOGGGO< 

*!•' *i # 'i "i''-i 

C e p i e l n i a r t a 2 5 
Telefon 126-87 

S p e c j a l i s t a c h o 
r ó b s k ó r n y c h , 

i w e n e r y c z n y c h 
Elektroterapja. 

Leczenie lampą 
kwarcową, 

przyjmuie od godz. 
8—2 i 5 — 9 wiecz, 
wniedz. i święta 9 - 1 
Dla pań od 5 —6 
oddzielna poeczk 
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Sławny „cudotwórca" przed sądem. 
Prof. Lazarus oskarża znanego „cudotwórcę", Zeileisa o uprawianie 

szarlatanerii i spowodowanie śmierci wielu jego pacjentów. 
Zeileis twierdzi, że tetzył Wilhelma I I i 3ranei§ztia Józefa. 

W jednym z sądów berlińskich odby­
ta się przed kilku dniami niezmiernie cie 
kawa sprawa przeciwko znakomitemu 
profesorowi berlińskiemu Lazarusowi, 
który oskarżony został przez słynnego 
„cudotwórcę" z Gallspachu, Walentego 
Zeileisa o zniesławienie. 

Walenty Zeileis znany jest ze swych 
..cudotwórczych właściwości" na polu 
medycznem, nietylko w Europie lecz na 
wet w Ameryce, skąd przyjeżdżają doń 
pacjenci z najróżnorodniejszymi objawa­
mi chorób. Prof. Lazarus zainteresował 
się metodą lecznicą słynnego cudotwórcy 
i w celu zbadania jego sposobów lecze­
nia udał się specjalnie do Gallspachu, 
lecz 

nie został doń dopuszczony. 
Profesorowi berlińskiemu udało się jed­
nak przeorowadzić kilka rozmów z pac­
jentami Zeileisa i jego asystentem i z 
tych oto rozmów prof. Lazarus wywnios 
kował, że 

Zeileis jest zwykłym szarlatanem. 
Przeświadczenie swe, oparte na głębo­
kiej wiedzy medycznej, prof. Lazarus og­
łosił w fachowej prasie medycznej, da­
jąc właśnie tem powód Zeileisowi do wy 
stąpienia na drogę sądową przeciwko 
rxekomemu oszczercy. 

Sprawa wywołała w całych Niem­
czech ogromne zainteresowanie. Na sali 
sądowej zebrali się nietylko przedstawi­
ciele świata lekarskego, lecz liczni zwo­
lennicy i wrogowie cudotwórcy z Galls­
pachu oraz sprawozdawcy wielu pism 
zagranicznych. 

Obrońca powoda, dr. Hirschland, 
stwierdza na początku swego „przemó­
wienia, że profesor Lazarus oparł swe 
wywody na n ;ewystarczającej w takich 

wypadkach rozmowie z asystentem Zei­
leisa, a pozatem badał aparaty, używa­
ne przez Zeileisa rzekomo w jego filji, 
mieszczącej się w Salzburgu. Okazuje 
się jednak, że Zeileis żadnej fllji nie po­
siada nigdzie, dotychczas nie mógł jed­
nak wystąpić przeciwko osobom, podszy 
wającym się pod jego metodę leczniczą, 
z powodu braku czasu. 

Dr. Hirschland stwierdza następnie, 
że każda nowa meteda lecznicza spoty­
ka się z gorącym sprzeciwem „fachow­
ców"', tak było z Ehrlichem i Neusserem 
i tak jest obecnie z Zeileisem. 

W charakterze świadków zeznawali 
w tym ciekawym procesie sami lekarze, 
którzy naogół odmawiali Zeileisowi właś 
ciwości cudotwórczych, nazywają jego 
metodę leczniczą zwykłą szarlatanerją. 

Wreszcie zabrał gtos oskarżony prof. 
Lazarus, który rozpoczął swe przemówię 
nie w sposób następujący: 

— Nie staję tutaj jako obrońca spra­
wy osob :stej, lecz przedewszystkiem w 
imieniu dziesiątków tysięcy nieszczęśli­
wych pacjentów, którzy 
padli ofiarą zgubnych praktyk lekar­

skich Zeileisa. 
Jeden z moich dawnych nauczycieli, 

Z powodu zgonu 

prof. Leyden, mówił mi zawsze; , Nic n*e 
odrzucać przed wypróbowaniem!" Dla­
tego przed wydaniem wyroku udałem się 
do Gallspachu. Już w poczekalniach 
zwróciłem uwagę na typowe środowisko 
pacjentów, charakteryzujących tak do­
bitnie wszystkie poczekalnie szarlata­
nów: była to wielka parada nędzy, Zdzi 
wiłem się ogromnie, gdy mi opowiedzia­
no z jaką błyskawiczną szybkością odby 
wa się badanie chorych. W końcu udało 
mi się nawiązać rozmowę z jednym z a-
systentów Zeilesa. Gdy zwróciłem mu 
uwagę na niewłaściwy sposób leczenia, 
odparł mi, że 
Zeileis leczył swego czasu cesarza Wil­

helma i Franciszka Józefa, 
a więc metoda jego musi być słuszna. Na 
taki argument nie mogłem znaleźć odpo­
wiedzi. 

Następnie prof. Lazarus przytacza sze 
reg wypadków, z których wynika, że me 
toda lecznicza Zeileisa nietylko nie uz­
drowiła chorych, lecz pogorszyła jeszcze 
ich stan, a w wielu wypadkach nawet 

stała się przyczyną śmierci. 
Jedna z pacjentek, po wyjściu z gabi­

netu Zeileisa, zmarła w drodze do domu. 
Dokonano sekcji zwłok, przyczem stwier 

b. p. Aleksandra Kaufmana 
wyrażamy głębokie współczucie p. Samuelowi Knuf.nanowi oraz Rodzinie 

T o w . A k c . W y r o b ó w W e ł n i a n y c h 
M. A. W i e n e r w Ł o d z i . 

dzono, że przy umieiętnem leczeniu ko­
bietę tę można byłoby jeszcze uratować. 
Wniesiono skargę do sądu przeciwko 
Zeileisowi, lecz 

sprawę gdzieś zaprzepaszczono. 
Z liczby 56 pacjentów z otwartą gruźlicą 
połowa zmarła, po zastosowaniu metody 
cudotwórcy z Gallspachu. Z liczby 40 
pacjentów z wadą serca 

zmarło 27 osób. 
Prof. Lazarus, nie poprzestając na tych 
faktach, sam poddał sie badaniu metodą 
Zeileisa, przyczem stwierdził, że djagno 
za była z gruntu fałszywa. 

Drżącym ze wzruszenia głosem prof. 
Lazarus zakończył swe przemówienie; 

— Oskarżam Zeileisa przed całym 
światem o uśmiercenie niezliczonej iloś­
ci osób! 

To mówiąc, prof. Lazarus, c :snąl o 
ziemię jeden z aparatów Zeileisa, tłu­
kąc go w drobne kawałki. Strona prze­
ciwna zaprotestowała przeciwko temu 
gwałtownemu czynowi. Na to odparł gło 
śno prof. Lazarus: 

— Moim świętym obowiązk :em jest 
stawać w obronie chorychl 

Następnie zwracając się do obrońcy 
Zeileisa zapylał: 

— Czy udałby się pan na kurację do 
Zeileisa, gdyby chorował pan na raka? 

— Miałem wrzód w żołądku — od­
parł zagadnęły — i żaden lekarz nie 
mógł mnie wyleczyć, jeden tylko Zei­
leis uratował mi życie!.,. 

Przewodniczący uspokoił strony i po 
czterogodzinnym przewodzie sądowym 
udał się na naradę, oświadczając, że wy­
rok w tej sprawie ogłosi za tydzień. 

rfedycyna. 
Z panem Teodorem spotkałem się w 

kawiarni. Jadłem lody. Spojrzał na 
mnie ze współczuciem. 

— Pan jada w maju lody?... — zapy­
tał. 

— Zawsze... 
— Jest pan w wysokim stopniu lek­

komyślny... Maj to najzdradliwszy mie­
siąc. Król Władysław Jagiełło słuchał 
w maju — przy otwarłem oknie — śpie 
wu słowika, zaziębił się I umarł na za­
palenie płuc... A pan, zapewne, przy 
otwartem oknie puszcza patefon?.... 

— Nie mam patefonu!... 
Na twarzy pana Teodora odmalowa 

ło się rozczarowanie. 
— Ale zato pan czyta w łóżku?... 
— Stale.... 
Pan Teodor ucieszył się. 
— Ależ panie, czytanie w łóżku jest 

arcy-niezdrowe... Nerwy, wyczerpane 
całodzienną pracą — histeryzują się... 
Krążenie krwi staje się wadliwe, wsku­
tek czego dostaje się bólów głowy... Dla 
uspokojenia przyjmuje się proszki, które 
źle działają na serce; wskutek osłabie­
nia serca następują duszności, a także z 
tego powodu mogą puchnąć nogi. W re­
zultacie wywiązuje się angina pectoris, 
choruje się i umiera... 

Oblał mnie zimny poL 

— Pan jest pesymistą... 
Pan Teodor obruszył się. 
— Pan tak mówi, bo pan nie zna mc 

dycyny... To źle, bardzo źle... Każdy in 
teligentny człowiek powinien posiadać 
podstawowe znajomości z medycyny.... 
Śmiertelność byłaby mniejsza... 

Chciałem mu coś odpowiedzieć. 
Chrząknąłem. 

—- Pan kaszle — krzyknął — 1 przy 
tem pan się boleśnie skrzywił.. Zabolało 
pana coś w pachwinie... Pan ma od wie 
lu lat rupturę i nic pan o tem nie wie 
Niech pan nie lekceważy ruptury... Ta 
choroba — nie leczona za młodu — na 
starość kończy się śmiercią. Radzę, 
albo pasek albo operację... 

— Nie mam ruptury — przerwałcr" 
mu — i niech mi pan nie obrzydza lo­
dów... 

— Pan chce zjeść całą porcję... w 
maju... Jeden z moich znajomych uczy­
nił to samo i nabawił się odmrożenia 
ślepej kiszki... A jeśli będą pana opero­
wać — niech pan przy okasjl pozbędzie 
się także i ruptury, i niech pan także 
wytnie sobie latającą nerkę... czy pan 
sądzi, że bez nerki nie można żyć? moż 
na. Mojemu wujowi wycięli niedawno 
żołądek — i żyje. Medycyna zrobiła 
ostatnio olbrzymie postępy... 

Pan Teodor począł badawczo przy­
glądać się mojej twarzy i naraz krzyk­
nął. 

— A co tu za krostkę ma pan pod 
uchem?.. 

— To nić... pryszczyk.... 
— To nie pryszczyk, mój panie, to 

napewno rak... Poznaję... Każdy rak 
zaczyna się niewinnie. Człowiek sobie 
lekceważy, a później choroba czyni po­
stępy, rad nie pomaga — i umiera się... 

— Zdaje się, że pan mnie już dziś 
trzeci raz uśmierca — odparłem ziryto­
wany. 

— Pan się denerwuje!... Pan Jest' 

neurastenik!.. Pańskie nerwy nie w y - ' 
trzymują!' ' Pan zbyt wiele pracuje urny 
słowo... następuje wycieńczenie mózgu, 
człowiek zaczyna popełniać czyny 
wprost niepoczytalne, wreszcie wpada 
w manję prześladowczą, albo w naj­
lepszym razie nabawia się choroby prze 
strzeni: w rezultacie przeważnie umiera. 

— Mam wrażenie, że pan jest właś­
cicielem przedsiębiorstwa pogrzebowe­
go... 

Pan Teodor przerwał ml z godno-| 
ścią: 

— Pana się trzymają żarty, a tym­
czasem na czole pańskicm spaceruje mu-
cha...W tej chwili wprawdzie już ucie­
kła, ale mimo to nie zazdroszczę panu... 
Muchy są rozsadnikami wszelkich cho-
lób... W mieście panuje szkarlatyna.... 
jakąż pan ma gwarancję, że ta właśnie 
mucha niedawno nie odbywała prome­
nady po ciele chorego na szkarlatynę... 
A szkarlatyna w pańskim wieku praw'e 
zawsze kończy się śmiercią. Po przyj­
ściu do domu niech pan każe sobie zro­
bić analizę i naświetlanie promieniami 
Roentgena. Medycyna to przedewszyst 
kiem analiza i Roentgen... Słyszał pan 
zapewne o najnowszych sukcesach 
Roentgena... 

— Nie — odparłem z zawstydzeniem 
— Spodziewałem się tego... Otóż pe 

wicn znakomity lekarz angielski prze­
świetla mumje egipskie i na mocy 
swych zd;ęć stawia diagnozę chorób, 
na jakie zmarli przed tysiącami lat fara­
onowie... Tak więc faraon Memfis I 
zmarł na pęknięcie dwunastnicy... Ram 
zes XV — na wyschnięte szpiku pacie­
rzowego, zaś Apis VIII — na chorobę 
wice-magłstracką 

— Na chorobę wice-magistracką?.. 
— To delirium tremens.... Alkohol 

„rzucił" mu się „na głowę"... Na zdjęciu 
roentgenowskiem nic się nie ukryje... A 
czy pan wie jak strasznym wrogiem 

ludzkości są bakterje — począł szeptać 
makabrycznie — bakcyl gruźlicy... 

—Zamilcz pan! wrzasnąłem... 
Odparł z flegmą: 
— W tej chwili miałem okazję obej­

rzenia pańskich zębów... Gniją panu... 
Pańska jama ustna jest zbiorowiskiem 
wszelkich bakteryj... Pan jest niebez­
pieczny dla otoczenia... Pan jest cały za 
truty... Pańska żona stanie się wkrótce 
wdową, a pańskie dzieci — sierotami... 
Niech pan nie zapomina o najbliższych.. 

1 błyskawicznym ruchem podsunął 
mi do podpisu.... polisę ubezpieczenio­
wą... 

' • 3 

Z wszystkiego należy wyciągnąć 
naukę... Jeśli na medycynie można 7& 
robić, dlaczegóż I ja nie miałbym popró 
bować szczęścia... 

Jedna wizyta w towarzystwie ase-
kuracyjnem i wkrótce zostałem agen­
tem.... 

A już po dniach kilku siedziałem w 
kawiarni i teroryzowalcm jakiegoś Je­
gomościa, którego przed chwilą pozna­
łem... 

Wgadywałem w niego rzeczy wprost 
niesamowite.... Straszyłem go najpo-
tworniejszemi chorobami... Leukcmja, 
trachoma, szkorbut, elephantiasis, śpią 
czka, koklusz, czerwonka, odra, astma, 
rak, pokrzywka, tyfus plamisty, ospa, 
cholera, dżuma, nosacizna I trąd — czy 
hały na niego na każdym kroku... 

— Wierzę w potęgę medycyny — 
gorączkowałem się... 

Przerwał mi: 
— A ja nie!... Medycyna jest w po­

wijakach, dopiero „ząbkuje"! 
— Skąd pan wie — zapytałem go 

ostro tonem wyższości. 
— Jestem lekarzem...—i dodał melan­

cholijnie: 
— w towarzystwie asekuracyj-

nem!..» W. Lak. 
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Trzeci numer bezpłatnego, 
oogato ilustrowanego dodat­
ku „Republiki", przeznaczo­
nego dla dzieci i młodzieży 
szkolnej, ukaże się 

we wtoreK, 
dn. 13 maja 

l zawierać będzie, Jak i po­
przednio, liczne bajki, opo­
wiadania, szarady, zagadki i 
ciekawe ilustracje. 

Nadspodziewanie liczna i 
mila korespondencja, którą 
otrzymuje codziennie redak­
tor „Republiki Dzieci", utrwa­
la nas w przekonaniu, że pi­
semko to przyjmowane jest 
z zadowoleniem i radością, 
przez swych małych Czytel­
ników i Czytelniczki. 

DZIECI! Piszcie do Wa­
szej „Republiki Dzieci" o 
wszystkiem, co Was intere­
suje, cieszy i boli! Nadsyłaj­
cie nam rozwiązania zaga­
dek, szarad, wizytówek itd., 
przysyłajcie swe własne ar­
tykuły, opowiadania, zagadki 
i rysunki! 

RODZICE I OPIEKUNOWIE! 
Popierajcie i propagujcie „Re­
publikę Dzieci", która pod 
kierownictwem wytrawnego 
pedagoga i znawcy duszy 
dziecięcej, p. Jerzego Bilisa, 
odda sprawie wychowania i 
uspołecznienia Waszych dzia­
tek znaczne usługi 1 

ww 
„REPUBLIKA DZIECI" ukasule 

się co wtorek w objętości 8 ilustro­
wanych stron. Prenumerata mi«-
cłęcma „Republiki" wraz z dodat­
kami: „Republika Dzieci" i „Pano­
rama" z odnoszeniem do domu wy­
nosi 6 złotych. 

Adrea Redakcji 1 Administracji 
«d. Piotrkowska Nr. 40. 

Telefon Administracji — 122-14. 
Telefony Redakcji — 127-24. 

189.00, 136-43, 136-44. 

D Ź W I Ę K O W Y T E A T R Ś W I E T L N Y 

C A S I N O 
D Z I Ś I D N I N A S T Ę P N Y C H . 

Iwan Mozżuchin 
w swej pierwszej wspaniałej kreacji dźwiękowej jako 

Murat 
COicołU Szatfan) 

oraz 

U L D A G 0 V E R i B E T T Y A M A N 
w m o n u m e n t a l n y m fi lmie w/g arcydzieła Lwa Tołstoja 

p. t. „HadżI -Murat" . 
Udział biorą: 

Słynny ch6r kozaków dońskich. 
Niezrównany balet carski Eduardowej . 

Reżyseria: Aleksander Wołków. Arcydz.eło dźwiękowe, 
które kosztowało miliony i przewyższa wszystkie łilmy 
nieme oraz dźwiękowe ostatnich sezonów. Wytwórnia 
„Universym film sp. akc." Pocz. seansów o tfodz, 12. 

Bilety bezpłatne i ulgnwe nieważne. 

U p a d ł o ś c i i n a d z o r u 
Wierzyciele firmy „Splro I Abbe", 

zwrócili się do Sądu Handlowego z proś­
bą o ogłoszenie jej upadłości. Firma „Spi 
ro i Abbe" znajduje się w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 48. Nabywała ona od swo 
ich wierzycieli przędzę, za która wysta­
wiała weksle. Trudności płatnicze po­
wstały już dawniej, jednakże Spiro i Ab­
be uzyskiwali od swych wierzycieli 
przedłużenia płalności, przyczem za­
miast starych weksli wystawiali nowe. 
Ostatnio Jednak właściciele firmy nie­
tylko zaprzestali wypłat, ale również od 
mówili żądaniom wierzycieli wystawie­
nia nowych weksli prolongacyjnych. W 
tych wafuhtóćtiiyierzycieie z\vródlf się 
do Sądu o ogłoszenie upadłości i załą­
czyli zaprotestowane weksle. Sad ogłosił 
upadłość firmie „Spiro i Abbe" oraz jej 
właścicielom osobiście, poczynając od 
dnia 9 maja 1930 roku. Sędzia komisa­
rzem mianował s. h. Hilarego Małachow­
skiego, a kuratorem masy — adw. Je­
rzego Frydego. 

• 
W tym samym dniu wpłynęło poda­

nie wierzycieli kupca Abrama Dawidowi 
cza w Łęczycy, o ogłoszenie mu upadło­
ści. Wierzyciele podają, że Dawidowicz 

l-szy Dźwiękowy 
Kino-Teatr w Lodzi 99 

otrzymywał od nich towary początko­
wo na otwarty, rachunek, następnie jed­
nak kiedy zaprzestał regularnych wy­
płat, żądali od niego pokrycia wekslowe 
no. Zabezpieczenie to okazało sie nievvy 
starczające, gdyż Dawidowicz zaprze­
stał wypłacania weksli już od dnia 28 lu­
tego b..Ti Na skutek tego, wierzyciele 
prosili Sąd o ogłoszenie mu upadłości. 
Sąd Handlowy ogłosił upadłość Abramo­
wi Dawidowiczowi, oznaczył chwile ot-

! warcia jej na 28 lutego 1930 r. Sędzią ko­
misarzem mianował s. h. Aleksandra 
Heymana, a kuratorem masy cbn-ńcę są 

, dowego Juljusza Zawadzkiego z Łęczy-
- ' " • • • ^ ^ • • ' ^ ^ ^ ^ ^ ^ 

Trzecia sprawa o ogłoszenie upadfo-
oCi miała zgoła koniec nieoczekiwany. 
Wniesiona zestała oiitz rzecznika fir­
my „S. Fisch" we L w o w i e przeciw ko fir 
mię „Aron Meiidelson i Syn", Plac Wol­
ności 7 oraz przeciwko l o s z k o w i M e n -
delsonowi, zam. tamże. Przedstawiciel 
firmy „Fisch" wyjaśnił, że Mendelaono-
wie zajmują się handlem konfekcją i są 
mu winni 6.000 zł. Na pokrycie tego dłu­
gu wystawili weksle, płatne na początku 
bieżącego roku. Ponieważ nie zostały 

ii 
C E N A M I E J S C : Zł. 

1,- 2 , - 3. 

, one zapłacone w terminie, a firma 
'„Fisch" skłonna była do prolongaty dłu­

gu, Aron Mendelson wystawił w e k s l e na 
zlecenie Moszka Mendelsona jako pokry­
cie za stare weksle. Ponieważ jednak 
i te weksle nie zostały zapłacone, iirma 

1 „Fisch" wniosła podanie o ogłoszenie u-
padłości. Jednakże Mendelsonowie czu­
wali, gdyż na rozprawę, pomimo b r a k u 
w e z w a ń , stawił się ich pełnomocnik. Do 
wydania wyroku wcale nie doszło, po­
nieważ strony pogodziły się i sprawę u-
morzono.* 

Jest to rzadki wypadek w praktyct 
tutejszego Sądu. 

W dniu 5 kwietnia r. b. ogłoszono u-
padlość „Szlamie i End/eiowi Rozne-
rom". prowadzącym wspólnie przedsię­
biorstwo sprzedaży tłuszczu jadalnego 
w 2-ch sklepach, a mianowicie przy ul. 
Cegielnianej 64 i 6-go Sierpnia 10. 

Jak wynika ze sprawozdań nadzor­
cy, upadli mie l i tylko 4-ch wierzycieli, 
tych, którzy im ogłosili upadłość, i byli 
im winni 3.000 zł. Obecnie p o zaspokoje­
niu tych wierzycieli i wobec tęgo, że 
więcej wierzycieli się nie zgłosiło, kura­
tor prosił o umorzenie upadłości: do cze­
go przychylił się też sędzia komisarz. 
Upadli w międzyczasie założyli opozy­
cję od wyroku ogłaszającego upadłość. 
Sąd na ostatniem posiedzeniu D o s t a n o -
wił całe postępowanie upadłościowe tt-
morzyć. Opozycję zaś upadłych pozosta­
wić bez rozpoznania.. 

Dziś i dni następnych pierwszy europejski 100% f ' , m 

dźwiękowy 

HELODJA SERC 
W rolach g ł ó w n y c h : 

Willy Fritsch—Dlta P A R L 0 
N a j w i ę k s z y d o t y c h c z a s w s z e c h ś w i a t o w y s u k c e s filmu d ź w i ę k o w e g o . 

mjmmmmmmmmumuaaamumummkmsmmmm 
Ponadto : 

Da i l i n lan in Z e k r a m i D I A L O O P O L S K I w niezwykłym ^p n ę a p ia 
I fCWblflUja 2 0 - s t o minutowym polskim dźwiękowcu. łSEH&CiljJa 

W dniu wczorajszym wpłynęło do 
Sądu podanie o odroczenie wypłat Ja­
kóba Dimanta i Abrama Nadela. prowa­
dzących przedsiębiorstwo sprzedaży to­
warów włókienniczych pod firmą „D. 
Dimanł i A. Nadel" w Łodzi przv ulicy 
Piotrkowskiej nr. 42 oraz sprzedaży w 
Warszawie przy ulicy Nalewki 31. 

Dopiero ostatni ciężki rok kryzysu, 
unieruchomił znaczną cześć kapkalu 
przedsiębiorstwa. Z jednej strony wobec 
niewypłacalności całego szeregu dostaw 
ców jak Sp. Akc. Barańskich. Benniclia, 
Schweikerta, Leonhardta i innych, fir­
ma utraciła źródło swoich kredvtów, z 
diugiej zaś strony kryzys uniemożliwia 
realizację w należytym stopniu składu 
towarów bez większych strat. 

Suma bilansowa wynosi 650.000 zł., 
w tem kapitału 1/3 cześć około 260.090 
zl., reszta 450.000 zl. stanowią należno­
ści krótkoterminowe przeważnie z otwar 
tego rachunku. Nadto przedsiębiorstwo 
posiada aktywów płynnych 120.000 zł., 
aktywa półpłynne wynoszą całą resztę 
bilansu okoto 420.000 zl. 

KRYNICA m ord. jak corocznie 
Willa „ROMANÓWKA" . 
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Największy dźwiękowy film „Fosa". Reżyser: RAOUL WALSH. twórca „Złodzieja z Bagdadu" i ..Świata w Płomieniach-

I L O S T E K " 
w rolach głównych: ubóstwiana L1LY DAMITA oraz niezapomniana para „rywali" WIKTOR Mc. LAGLEN EDMUND LOWE 
n ł . i J i i . x s i d 0 S / f S 1 a i ? .Ł i n i e ,2 1 a l l i e . S z > PubH«ności o pierwszorzędnej wartości naszych aparatów dźwiękowych, 
n n r a c r » ™ L c C T L I E CHAPLIN: ..Naiwspanialszy film. jaki kiedykolwiek widziałem- Byłem wzruszony, byłem rozbawiony"... 

pvrpry - /P m F n c i £ £ l / • j e s z . c z e żaden film mnie do tego stopnia nie zemocjonowal. jak ..RYCERZE MIŁOSTEK". MAKS RE1NHARDT: 
ł ii. M , I ł : -OSIEK .to narwiększy fiłm amerykański Aparatura: Western Electric Ponadto: NIESPODZIANKA dla Szan. bywał :ów 

łM r ?i d ? a , - C d y ż z o b i , c

l . z

1

£ , światowej sławy artystę filmowego IWANA MOZZUCHINA w towarzystwie przepięknej ZOFJI BATYCKIEJ 
(Miss Polonji) oraz: u ublomcy całej Polski JADWIGI SMOSARSK1EJ. Nad program: HAWAJSKIE MELODJE wyk. przez Chór Murzynów 

-zątek o godz. 4-ej po poł w sr,b.. niedz. i święta o «. 12-e. Ceny mieisc na I seans od 1 zł. Passe-partout oraz bilety ulgowe nieważne 

PobjaiDice. 
(Telefonem od własnego korespondenta) 

—o— 
ODRZUCONY PROTEST. 

Najwyższy Trybunał Administracyjny 
odrzucił protest przedstawicieli listy ko 
munistycznej przeciw unieważnieniu tej 
listy przez główną komisję wyborczą w 
czasie wyborów do rady miejskiej w ro­
ku 1928. Krok swój Trybunał motywuje 
tem, ie protest został nadesłany bez za­
chowania obowiązujących formalności. 

SPRAWA MAJEWSKIEGO. 
Sąd Apelacyjny w Warszawie za­

twierdził wyrok sądu okręgowego w Ło­
dzi przeciwko Zenonowi Majewskiemu, 
który zastrzelił żonę swą Teklę, za co 
sąd skazał go na 6 lat ciężkiego więzie­
nia i pieniężne odszkodowanie. 

STROJĄ SIĘ W CUDZE PIÓRKA. 

Plofrhów-Trybunalshl. 
(Telefonem od własnego korespondenta). 

—o— 
Z KURSU OBRONY PRZECIWGAZO­

WEJ. 
W sali straży pożarnej nastąpiło za­

kończenie wieczornych kursów obrony 
przeciwgazowej. Egzamin zdało 18 słu­
chaczy. Wykładów udzielał dr. Galler 
(ratownictwo ogólne) i instruktor obrony 
przeciwgazowej p. Maciejewski. 

OBNIŻENIE CENY CHLEBA. 
Magistrat m. Piotrkowa na wczoraj-

szem pos :edzeniu ustalił cenę chleba żyt 
niego na 33 gr. za kg., chleba razowego 
na 28 gr. i bułek na 1 zł. 

Kampania ^mifffSSi^S^Si 
n ^ * 2 * S ^ * * * * * 

JILV OZON MOTOR 
$yla prawd^utuyt} 

I F M * A l k i ł u m. " IDEALNA K Ą P I E L 
KOSODRZEWINOWA. 

Mimo lansowanych ostatnio pogło. 
sek, kadencja obecnego magistratu i ra­
dy miejskiej w Łodzi nie będzie przedlu 
żona. N k t o tych sprawach w sferach 
miarodajnych nie mówił i niewiadomo 
dlaczego sprawę dalszego istnienia obec 
nego samorządu łódzkiego połączono z 
losem samorządu stołecznego, którego 
kadencja ma być podobno, ze względów 
finansowych, przedłużona o kilka mie­
sięcy, do jesieni bieżącego roku. 

Magistrat łódzki doskonale zdaje so­
bie z tego sprawę i liczy się bardzo po­
ważnie z wyborami, A dowodem tego 
rozpoczęcie przez władze miejskie oży*. 
wionej kampanji przedwyborczej. 

Akcja przedwyborcza magistratu, o 
której mówimy, polega na częstych wy­
jazdach członków zarządu miasta do 
Warszawy, rzekomo celem starania się 
u rządu o kredyty i zapomogi dla bez­
robotnych. Każdorazowo po takich wy­
jazdach, magistrat ogłasza w swych ko. 
munikatach, że 
dzięki jego interwencji 1 zawdzięczając 
jego staraniom bezrobotni otrzymają 

pomoc, 
gdyż właśnie zdołał on uzyskać od rzą­
du większe sumy. 

obliczona jedynie na łatwowierność sze­
rokich mas. W rzeczywistości bowiem 
sprawa pomocy dla bezrobotnych przed­
stawia się zgoła inaczej. Jak dotych­
czas, wszelkie kredyty i wszelkie sumy, 
które otrzymało nasze miasto dla bez­
robotnych pod wszelkiemi postaciami 
nie spowodowane zostały bynajmniej za 
biegami magistratu. We wszystkich bez 
wyjątku sprawach ingerował urząd wo­
jewódzki w Łodzi, który w dalszym cią­
gu czyni strania celem umożliwienia jak 
największej ilości bezrobotnym znalczie 7 

nie zatrudnienia na robotach sezoncw 
wych. 

Dotychczas, pod wszelkiemi posta­
ciami, w roku bieżącym miasto nasze 
otrzymało 1.680.000 zł. na pomoc dla 
bezrobotnych. Z sumy tej 1 miljon zło­
tych przeznaczył rząd na pomoc dla naj 
biedniejszych, nie otrzymujących żad­
nych zapomóg. Stało się to na skutek 
interwencji p. wojewody Jaszczołta w 
Warszawie, który przedstawił władzom 
centralnym istotne położenie bezrobot­
nych w Łodzi. Następnie władze woje­
wódzkie wszczęły starania celem przy­
wrócenia zapomóg doraźnych dla bezro 
botnych, pozbawionych prawa do zasił 

Polityka ta jest bardzo przejrzysta i ków. Dotychczas na ten. cel wojewódz-

W porządeczku, panie doktorze! 

ale... czy zawsze można 
tak postępować? 

ReCal fortepianowy 
Tamary Bay. 

W ubiegły czwartek zadebiutowała 
w sali Filharmonji pianistka D. Tamara 
Bay, łodzianka, absolwentka konserwa­
torium w Zurychu. 1 tym razem ..muzy­
kalna Łódź" zawiodła. Ciekawe, gdzie 
jest ów lokalny patriotyzm, którym ło­
dzianie chętnie lubią się szczvcić? Łódź ' p r a c o w a l a w j e d n c j z f j r m łódzkich i u 
dała światu muzycznemu tak wielkie ta-1 trzymywała cały dom. Po pewnym cza-
lenty, że rodzime nasze siłv winny ze ' s j e p a n n a H. straciła jednak posadę, wo-
znaczniejszego kredytu u publiczności D e c czego nie mogła uiścić w terminie ko 
korzystać. Niestety, brak stemnla zagra- ( mornego. Współwłaiciciel domu, dr. J., 
nicznego odbił się na frekwencii w spo- j czekał na załatwienie rachunku tylko o-
sób jaskrawy. 

Zato garstka muzykalnych, która 
przybyła w czwartek do Filharmonii, do­
znała istotnie niezwykle miłych wrażeń. 
P . Tamarze Bay rokować można z całą 
pewnością wielką karjerę artystyczną. 
Niepospolita muzykalność. 

Prawu stało się zadość, 
i należy 

two łódzkie otrzymało sumę 1.524.00 zł. 
z czego na Łódź przypadło 380 tysięcy 
zł. Dzięki staraniom wojewody Jasz-
czojta akcja pomocy doraźnej dla bez­
robotnych będzie w dalszym ciągu utrzy 
mana. 

W dalszym ciągu, jeśli chodzi o robo 
ty sezonowe, uruchomione w kwietniu 
b. r., na skutek starań urzędu wojewódz 
kiego, władze centralne wyasygnowały 
dla naszego województwa 615 tysięcy 
zł., z czego znów na Łódź przypadło 
300 tysięcy zł. 

Jak widać z powyższego, całą sumę, 
jaką dotąd Łódź otrzymywała dla swych 
bezrobotnych, przeznaczyły z własnej 
inicjatywy władze rządowe. Magistrat 
nie przyczynił się do tego absolutnie ni­
czem, czego najlepszym dowodem, że 
z własnego budżetu nie'przeznaczył do­

tąd nic na zatrudnienie bezrobotnych. 
Atutem magistratu, który wygrywa on w 
swej akcji przedwyborczej, jest fakt, że 
samorządy są ustawowo pośrednikami 
pomiędzy rządem a robotnikami, jeśli 
chodzi o zasiłki o prace. Pieniądze, które 
przeznacza rząd na roboty sezonowe są 
przekazywane magistratowi, celem usku 
tecznienia wypłaty i tę okoliczność wy­
korzystuje się do twierdzenia, że 
„zasługą magistratu jest, iż bezrobotni 

otrzymują zasiłki i pracę". 
Wyjazdy członków magistratu dq 

Warszawy są zupełnie niecelowe. P, mi­
nister Prystor już zaznaczył, że „inter­
wencje" te są zupełnie zbyteczne i że pie 
niądze będą przydzielone Łodzi w miarę 

i możności, bez zabiegów samorządu, al-
I bowiem władze państwowe zdają sobie 

sprawę z sytuacji- w naszem mieściej?). 

W domu przy ul. Piotrkowskiej 6 2 
wzniesiono przed kilku miesiącami nadbu 
dówkę, składającą się z szeregu pojedyn­
czych pokoi. Jeden z takich pokoików 

j zajmowała panna , H. wraz z matką. H. 

instrumentu, daleko posunięta biegłość 
techniczna, czystość uderzenia oraz du­
ża kultura muzyczna (widoczna także z 
doboru programu) — stanowią fundamen 
talne cechy jej gry. Niektóre usterki, w 
postaci niedostatecznej jeszcze iedrności 
tonu oraz pewnego nieopanowania peda­
łu, przy dalszym doskonaleniu dadzą się 
z łatwością usunąć. 

Przyjmowana serdecznie, dodała ar­
tystka nad program trzy Dreludy Cho­
pina. i Zast. 

ISTOTNIE NAJSZCZĘŚLIWSZA KO­
LEKTURA. 

Ogłoszony został bilans wygranych ja 
kie padły w ostatnich ciągnieniach w ko 
lekturze S. Jatka Piotrkowska 2 2 i 66. 
Daje się zauważyć imponujący szereg wy 
granych, sięgających sumy miljonów zło­
tych. Niema się przeto czemu dziwić, że 
kolektura powyższa uznana została pow 
szechnie jako najszczęśliwsza. 

siem dni, poczem skierował skargę ÓP 

MUZYKA Z POwTUSTRZA, 
Sensacyjna zapowiedź dyrekcji Filharmonji 

o zademonstrowaniu najnowszego wynalazku pro­
fesora Theremina, który bez Użycia jakkhkol-

OPanOWąme , wiek instrumentów daje słuchaczom możność roz­
koszowania lię najczystcseimi dźwiękami jakiejś 
niebiańs kej muzyki, wywołahw naszem mieście 
zrozumiałe zainteresowanie. Cresztą wszędzie, 
gdzie tylko odbywają się koncerty aa aparatach 
prof. Theremina, impreza ęta stanowi najwięk­
sza atrakcję. Tak było w Londynie, Paryżu, 
Berlhre, Wiedniu i wielu Innych miastach zagra, 
nioznych. Tym razem miasto nasze nic zostało 
pokrzywdzone, gdyż natychmiast po sukcesach 
zagranicznych aparaty prol Theremina przyby­
wają wraz z wykonawcami do Lodzi, Po raz 
pierwszy publiczność będzie miała możność bliż­
szego zetknięcia się z epokowym wynalazkiem, 
gdyż ka-/dy w miarę chęci będzie mógł brać 
udział w koncercie. 

Koncert prof. Theremin* to największy cud 
XX-go wieku, to szczyt doskonałości w dziedzi­
nie muzyki po wszc czasy. 

sądu, domagając się zasądzenia należno­
ści. Sąd wydał wyrok, skazujący pan:ą H. 
na zapłacenie komornego i dr. J., na za­
sadzie tego "wyroku, przeprowadził 
sprzedaż szafy drogą licytacji. 

Warto przy tem nadmienić, ze pani 
H. sama chciała sprzedać szafę, by o-
trzymać większą sumę i w ten sposób za 
mierzała uregulować komorne, lecz gos­
podarz nie chciał się na to zgodzić. 

Obecnie, ponieważ pani H. nadal za­
lega z opłatą komornego za 4 miesiące 
gospodarz ma zamiar we wtorek sprze­
dać resztę umeblowania, składającego 
się tylko ze stolika i kilku krzeseł — i 
następnie lokatorkę wyeksmitować. 

Wprawdzie, z punktu widzenia praw­
nego nic nie można zarzucić właścicielo­
wi domu, ale z humanitaryzmem postępo 
wanie jego nio ma w każdym razie nic 
wspólnego. Dr. J. mógłby na swoje u-
sprawiedliwienie zacytować znaną mak­
symę pruską: 

— „Menschlich łst es nich, aber ge-
setzlich ist es doch"...! 

POKAZY W Y R O B Ó W K R A J O W Y C H . 
Celowa i pożyteczna propaganda wyroków 

krajowych, zapoczątkowana z początkiem bie­
żącego miesiąca, uzewnętrzni *ię również i 
W dniu dzisiejszym w postaci pomysłowych p o -
kazów, jakie odbędą się: Godz, 12-ta w pohi-
dffe — Park Poniatowskiego, godz. 5-ta po potu. 
datu—jGTamd Cafe, godz. 10-ta wiecz.—„Casiao", 

CASINO 
Dziś poraź ostatni o g. 10 wiecz. 

W I E L K A R E W J A MODY 
pod egidą L ig i S a m o w y s t a r c z a l n o ś c i G o s p o d a r c z e j ) 

Zapowiada M. ZNICZ. 

Miljony dziennie używają 

Chlorodont 
P d s t ę d o z ę b ó w 

W o d e d o u s t 

Szczotki d o z ę b ó w 

n p f p l l f n p i f °d zł 7.50. Komplet z antena. UKISniUl J i s ł u c h a n a od ił. 2 5 . -

RADIOLA 
Piotrkowska 88!SMś 
\t*nnxxKxxn*xximx 

Radio­
aparaty 
1 c z ę ś c i 

J a . 
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S P O R T . 
D z i ś w a l c z ą polscy p i ł k a r z e 
z reprezentacją amatorską Węgier w Budapeszcie. 

natomiast trudno zrozumieć dlaczego w; leży, dlaczego kapitan związkowy zmu­
szony był szukać gracza na tę pozycję 
wśród łączników. 

Reasumując powyższe stwierdzić na-

ją ofiarnością nadrobić swe braki i godnie 
zaprezentują polski footbal na ziemi wę­
gierskiej. 

W dniu dzisiejszym polska reprezen­
tacyjna jedenastka piłkarska rozegra w reprezentacji nie widzimy Balcera, bez-
Budapeszcie swój pierwszy tegoroczny sprzecznie najlepszego piłkarza polskie 
mecz międzypaństwowy. j go na tej pozycji. 

Przeciwnikiem naszym jest amator- j Rusinek posiada bardzo dużo zalet ' leży, że skład reprezentacji Polski zo­
śki zespół Węgier, który został przez piłkarskich, lecz daleko mu jeszcze do ,s ta ł naogół niezbyt szczęśliwie zesta-
nas pokonany w roku ubiegłym w s to - . vrry Balcera. Błędem było również wsta- '• wiony. 
sunku 5:1 . wienie na pozycję prawego skrzydłowe-j Miejmy jednak nadzieję, że znani z 

Zarówno zeszłoroczny mecz. który go Czulaka, którego pozycja to — łącz-1 niezwykłej ambicji gracze polscy zdoła-
odbył się w Poznaniu, jak dzisiejszy w iilk. 
Budapeszcie, zalicza się do rozgrywek , Prawoskrzydłowych nie brak w na 
o puhar środkowo-europejski dla arna- 1 szych zespołach ligowych i dziwić się na 
torów, wśród których, według wszelkich ; 
obliczeń, pierwsze miejsce winna zająć 
Polska. 

Przynajmniej zanosiło się na to po 
pierwszej kolejce rozgrywek. Nasi repre­
zentanci pokonali, jak to już zaznaczy­
liśmy, Węgrów, odnieśli świetny sukces 
w Gracu z reprezentacją Atistrji, bijąc ją 
w stosunku 3:1 i jedynie z Czechami 
zmuszeni byli podzielić się punktami. 

Narazie więc Polska nie posiada ani 
jednej przegranej i kroczy na czele ta­
beli o puhar środkowo-europejski dla 
amatorów-

Od dzisiejszego meczu w Budapeszcie 
w dużej mierze zależne jest, czy utrzy­
mamy się na pierwszem miejscu i czy 
wogóle możemy marzyć o wyprzedzeniu 
reszty przeciwników. Jak już donosiliś­
my, nasza reprezentacja została w ostat­
niej chwili osłabiona Pychowskim i Ko-

i ł y ścigi automobilowe w Łodzi 
Mistrz Łodzi Szwarcstein bronić będzie 

swego tytułu. 
Od automobilowego wyścigu płaskie-• nagród, a mianowicie: 1) nagroda Auto-

go, który jest częścią integralną mi- mobilklubu Polski za najlepszą bezwzgię-
Izieli nas zaledwie ty- .dną szybkość dnia; 2) nagroda Łódzkie- S S S f a f l orzez Okrę 
zystkie przygotowania go Automobilklubu dla zwycięzcy w kia- ™™y z**B$xrs£l. P, 

strzostw Polski dzieli 
dzień czasu. W s 
do wyścigu, jak i do zjazdu gwiaździ- sie samochodów sportowych; 3) nagroda 

l-stego SP, w pęłnl. prezesa Łódzk. Automobilklubu p. Karo-
l W dniu wczorajszym odbyło się po- la Wilhelma Scheiblera; 4) nagroda wi-
' siedzcr.ie komisji sportowej Łódzkiego eeprezesa ŁAK. p. dr. Eugenjusza Schich-
1 Automobilklubu, na którem omawiano ta dla pani, która osiągnie największą 
sprawy związane z techniczna stroną szybkość dnia, a nie zdobyła żadnej z 
przeprowadzenia wyścigu i zostały rów- poprzednich nagród; 5) nagroda Komisji 

• nież podzielone funkcje; ; Sportowej ŁAK- dla członków za najlep-
Komandorem wyścigu został wybra- szy wynik dnia; 6 nagroda firmy olejo-

O O O C X X X X X X X 3 0 0 0 0 T X » C O C O O C O C O C X X 5 0 

Co dziś uirzą sportowcy 
. na boiskach łódzkich 

i nronoincionałnych. 
Dzisiejsza niedziela sportowa wolna 

będzie od spotkań mistrzowskich, nato­
miast w całej Polsce kluby piłkarskie od­
robią „pańszczyznę" na rzecz najwyż­
szej magistratury piłkarskiej. Szczegóło­
wy kalendarzyk sportowy w okręgu łódz 
kim przedstawia się następująco: 

BOKS: W ogrodzie KI. Sp. Zjedno­
czone międzyklubowe eliminacyjne za-

S ^ r l o n L 1 1 , k t Ó r Z V P O n ° ^ ' ny p. inż. Karol Kauczyński, wicekoman 
Zagranicą tego rodzaju rzeczy są wo-! f ^ t i t t f S S P u ^ s f a ^ L f ó t o S -

góle nie do pomyślenia. Żadna instytucja 1 L 5 o r y s ^neslnra. funkcje starterów or> 
społeczna, czy prywatna nie odmówiłaby JC11 PP'; Ą d o ' f Kebsch i Bertold Fude; 
urlopu swemu urzędnikowi, który wy- , clirometrazystam będą pp.: Ernest Pos-
stawiony został do reprezentacji pań- s e l t 1 ] , 6 z Q f Wacław Krauze. Gospoda-
stwowej. .rzern drogowym 

•Honor barw narodowych jest tam j C n , j i OOflcont. 
drogi jednakowo wszystkim i każdy oby-1 , Postanowiono wybudować spe 
watel raduje się, jeśli może przyczynić, trybunę dla widzów w ociemonem 
się do sukcesu barw narodowych. f f* z . widokiem prawie na cały 

P.Z.P.N-U zmu- : Ustawiona będzie r'~ 
Porządek szony był więc w ostatniej chwili wsta- ^ ' " w

v ijninnu" s t r a ż otrniowa 
wić do reprezentacji innych zawodników m 9 [ ° r

a

z y ś c l » U n i o n u - s t r a ż ogniowa 

wej; 7 nagroda Grand-Hotelu. 
W dniu wczorajszym wpłynęły już 

pierwsze zgłoszenia do wyścigu. Jako 
pierwszy figuruje na liście zapisanych 
do wyścigu p. Kazimierz Poznański, na­
stępnie pp.: Adam hr. Potocki, b. mistrz 

został mianowany p. polski, członek elity polskich kierowców 
samochodowych Henryk Liefeld, Maury-

yybudować specjalną Cy Potocki, Widawski, Ehrlich, dr. Szwej 
cer, mistrz Łodzi, członek elity polskich 
kierowców Stanisław Szwarcsteln, Ja-
nuszkowskl i pani Kożmianowa. ; > . y 

utrzymywać będą ] Oficjalne deklaracje wymienionych 

gowy z,w. uoksersKi. Początek zawodów 
0 godzinie 15-ej. 

KOLARSTWO: Inauguracja sezonu 
kolarstwa szosowego na szosie pod Zgie­
rzem (Krzywię). 

GRY SPORTOWE: Na boisku przy 
ul. Targowej Nr. 24 dalszy ciąg rozgry­
wek w piłkę koszykową i siatkową o mi­
strzostwo Łodzi- . 

PIŁKA NOŻNA: Spotkania na do­
chód P.Z.P.N-u: boisko W.K.S-u, godz. 
15-ta Turyści — Ł.T.S.G.; godz. 17-tea 
Ł.K.S, — Hakoah. Boisko TUR-u godz. 
11-ta TUR — Poznański. Boisko Geyera, 
godz. 11-ta Geyer— SSKM. Boisko Wi­
dzewa, godz. 9-ta Widzewska Manufak­
tura — Zjednoczone; godz. 11-ta Wi­
dzew —- Orkan. 

PROWINC1A: 
W Pabianicach w niedzielę, godz. 9-ta 

Makkąbj T - Sztern; godz, 11-ta Burza — 
1 P.T.Ć. 

G r . B . E D E L M A N 
ordynuje jak zwykle 

w Krynicy, Willa „URSZULA". 

, wpłyną w ciągu dnia dzisiejszego, jak 
i ostatecznie nasza reprezentacja przed- v°llw. również i dalsze zgłoszenia, 
stawia się następująco: Fontowicz, Mar-[. J - ^ urozmaicenia programu wciągnie-! j a k więc widzimy, wyścigi automo-
tyna, Bulanow, Nowakowski, Kotlar- \°J° konkurencji jeszcze i motorzystów, bilowe w dniu 18 maja będą nielada ewe-
czyk I, Mysiak, Rusinek, Kossok, Kałuża,' ktoTzy po raz pierwszy staną do wyści-, nementem w życiu sportowem naszego 
Pazurek, Czułak. Rezerwowi: Otfinow- I S O W J . ' , ! miasta. Będzie to największa impreza sa-
ski l Chróściński. I . D o 9 l l i a wczorajszego wpłynęło 15 niochodowa, jaka się dotychczas w Ło-

Czy skład ten jest rzeczywiście silny j p roszeń motorzystów „Unionu", przy- dzi odbyła-
1 czy potrafi godnie reprezentować nasze puszczalnie liczba ta do dnia wyścigów j MMMMM-WN 
barwy — oto pytanie, które ciśnie się się zwiększy. Motorzyści z koszykiem 
na usta sportowcom. Otóż stwierdzić na- l . D ? d a wypuszczeni pojedynczo, motory 
leży, że defenzywa drużyny polskiej ze- i b e z Przyczepki wypuszczane będą w gru, 
stawiona została jaknajlepiej i w obecnej j p a < $ ; 
chwili trudno doprawdy o lepszych za-1 Wspaniale się przedstawia sprawa na-
wodników. ! gród. Do dnia dzisiejszego wpłynęło 7 1 

Coprawda, Fontowicz na meczu z , * B B 

Legją wykazał skandaliczną formę, lecz j 
z drugiej strony wiadomo, że bramkarza -
tą miarą mierzyć nie wolno. i I 

Fontowicz to talent bramkarski, któ- (, 
ry mógł mieć słaby dzień, tak jak go j 
zresztą mają wszyscy piłkarze. 

Obrońcy Bułanow i Martyna repre- 1 

zentują dziś w Polsce najlepszą klasę I 
niewątpliwie podołają swemu zadaniu, j 

Pomoc została osłabiona nie z winy 
kapitana związkowego, tak że nolens vc~ 
lens trzeba się z nią pogodzić. Poważne 
zastrzeżenia budzi natomiast Unja ataku, 
która naszem zdaniem została jaknajgo-
rzej zestawiona. 

Na środku ataku widzimy Kałużę, 
bezwzględnie najlepszego gracza na tej 
pozycji, lecz nie w obecnej chwili, kiedy 
to gracz ten wycofał się z czynnego 
udziału w grze i zajmuje stanowisko in­
struktora. 

Z wystawieniem na pozycji łączników 
Kossoka 1 Pazurka można się zgodzić, 

USUWAJĄ UPORCZYWY 
BÓL G Ł O W Y 

JZYBKO WYWIERAJĄC SWOJE DZIAŁAWE 
PROSZKI 

OD BÓLU GŁOWY 
OLA DOROSŁYCH 

w T A B L E T K A C H 
A.BUKOWSKIEGO 

OPAKOWANIE W MAŁYCH DOGODNYCH 
PUDEŁKACH PO OWADZICŚCIA TABLETEK 

CENA Zł.l.SO-ZAJtóC w APTEKACH 

Bilans na dzień 31 grudnia 1929 r. 

Juliusza Kindermana Sp. Akc. w 
i. 
2. 
3. 
4. 
5. 

6. 
7, 
8. 

STAN CZYNNY: 
Nieruchomości . . . . . . . . 
Maszyny i urządzenia fabryczne . 
Samochody i zaprzęgi 
Ruchomości 
Gotówka, weksle i papiery warto­
ściowe . . . . . . . 
Zapasy 
Dłużnicy 1,421,575.29 

Złote er. 

2,492,998.82 
5,626,559.01 

111,846.— 
52,633.18 

439,182.92 
2,653,259.23 

Depozyty 57,000.— 

12,855,054.45 

1. 
2. 
3. 
4. 
5. 

6. 
7. 
8. 
9. 

10. 

STAN BIERNY: 
Kapitał zakładowy 

( „ zapasowy 
amortyzacyjny 

Wpłata na nową emisję . . . . 
Długoterminowe wkłady akcjonar-
juszów 
Długoterminowe inwestycje . . . 
Akcepty i rembursy 
Wierzyciele 
Depozytarjusze 
Zysk — przeniesienie z roku 1928 

Zł. 25,662.19 
„ z roku 1929 „ 655,274.20 

Złote zt. 

4,600,000.-
746,933.— 

2,804,597.56 
200,000.-

627,995.64 
396,036.30 

f,447,358.42 
1,294,197.14 

57,000.— 

680,936.39 

12,855,054.45 

mmm 
T E A T R Ś W I E T L N Y 

„Przedwiośnie 
Wzruszający dramat odgrywający 
się na tle ostatniej wojny świa­
towej. — = = ? 

Ż e r o m s k i e g o 7 4 / 7 6 . 

M i ł o ś ć ? w O g n i u 
W rolach głównych: Dnf C 7 2 i r f l R S t r t ł l O l m i l C C ' " r ° C Z a 

Bożyszcze Ameryki l % j f j f c C B I I I D C I I 11 I C H I I C ^ i J gwiazda ekranu 

Następny progi a m: B R O D A Ż Y C I A w rolach głównych: Wora iiey 1 Adam Brodzisz. 
D o j a z d tramwnjarrsi rjt 5 , 6 , j|! Orkiestra pod dyr. p, A.Czudnowskiego—Ceny mie|sc: I 1 zl. II 75 gr., Ul 50 gr., Na pierwszy scan? wszystkie miejsca 
8 , 9 I 16 d o r o g u .'."'ai-om- po 6 0 g r . — Początek seansów: o dodz. 4 pp, w soboty, niedzie'. i iwięta o godzinie 2-ej po pol. — Ostatni I senns 

s k i e g o l K o p e r n i k a . ||| Nad program P o c h ó d Z w i ą z k u M a j s t r ó w z okazji 40-lccia istnienia w dn. 4 maja r.b. o godz 10,-ej wieczór. 

Marion Nixon 
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© K i i O t W a r ć i l l C U U 1 E D M I i lv^l C f y * r a M I Codziennie koncert od 6 w. — Niedziele I świata poranki 

W X i » « i 2 ^ » • H D ? T muzyczne - Wyborowa kuchnia na miejscu. 

O G R O D Z I E 1 Weiście B E Z P Ł A T N E 1 

P I O T R K O W S K A 1 1 3 - p r z y S t o w . K u p c ó w - P I O T R K O W S K A 113 W W ^ a J i i f W I W I n Bm 1 ! • « I l l h i B 
OGŁOSZENIE. 

Sędzia Komisarz nadzorowanej frmy „Jalcób 
Fogcl" w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej Nr. 13, 
podaje do wiadomości, że zgodnie z art. 30 Rozp. 
Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 23 grudnia 
1927 r. (Dz. Ust. Nr. 3/28. poz. 20) termin ogóL. 
nego zgromadzenia wierzycieli powyiszej firmy 
wyznaczony został na dzień 20 maja 1930 roku 
o godzinie 13-ej w gmachu Sądu Okręgowego w 
Łodzi, ul Żeromskiego Nr. 115. 

Udział w ogólnem zgromadzeniu mogą wziąć 
wszyscy wierzyciele, wpisani na l:stę przez nad­
zorcę sądowego. 

Porządek dzienny obejmuje: 
1) sprawozdanie nadzorcy sądowego, 
2) odczytanie propozycji układowych i dys­

kusja, 
3) Glosowanie nad propozycjami układo-

wemi. 
Wierzyciele, klórzyby nie modli przybyć na 

ogólne zgromadzenie, mogą przesiać swe glosy 
na piśmie, jednakże podpis na takiem piśmie wi­
nien być poświadczony urzędowo. 

Sędzia Komisarz Wacław KAFFANKE. 
Sędzia Handlowy. 

O O O O O O O O O O O O O O E O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O C 

mm OGŁOSZENIE. 
Syndycy tymczasowi masy upadłości firmy 

„Jakób Goldberg i Pinkus Heiman" w Aleksan-
EmD drowie oraz jej właścicieli Jakóba Goldbcrga, 

Pinkusa Heimana i Łajba Handel?mana, nr mo­
cy art. 512 K. H. podają do wiadomości, że na 
mocy decyzji Sfdu wyznaczony został nowy 
2_tygodniowy ostateczny termin sprawdzenia 
wierzytelności. 

Sprawdzenie odbędzie się w dniu 28 maja 
r. b. o godzenie 12-ej y poł. w Kancelarji Wy­
działu Handlowego Sądu Okręgowego w Łodzi 

HHB (Żeromskiego Nr. 115) pokój 64. 
Wierzyciele , którzy do tego terminu nie 

•HM zgłoszą swych pretensji, ulegną skutkom, prze-
wid7ionym w art. 513 K. H. 

Syndycy tymczasowi 
Apl. adw. Mieczysław CZAMArłSKI 

Nowo.Cegiebrana Ig, tel. 1.82-7). 
Icek ROSENSTRAUCH 

Aleksandrów, 
OOnOtXXXXX»GOOcXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX3t 

W o j a ż e r 
Z dobreml referencjami, stały iwie- | 

szkaniec miasta Bydgoszczy, dobrze zaprowadzi- | 
ny u klijenteli prowincjonalnej Pozmańskiego, 
Porr.onza i Kaszub z branży galatiteryjno-poń-
czoszniczej i blawatnej. obecn :e na stanowisku | 
wojażera i inkasenta w jednej z Bydgoskich hur­
towni towarów galanteryjnych, przyjąłby od 
1-go czerwca r. b. zastępstwa lub stałą 

'Laboratorium Ch em.rarnk 

•••••••^^••••••••»>««s>e»sK»««s>i»»0a)«»o» • w ł 

- TEATR MIEJSKI. -

Po 
Obuwie! 
wszystkie 

drogi 
prowadzą do firmy 

ALFRED HEINE 
= = = = = = = PomorsKa 24, 
miejsca sprzedaży: PiotrKowsKa98i 160*m'ie'J Rozner 

PiotrKowsKa 53 w

m " e F. GrędzlfisKi 

pesadę lępstwa lub stalą 
w powy;':ei wymienionych branżach. — Adres: 
Markus Sobol Bydgoszcz, Długa Nr. 16. 

Zawiadomienie. 
N:'in'cjszym mam zaszczyt zawiadomić Sz. 

Kl.'jentelę, że po dłuższym pobycie 

w Paryżu i Berlinie 
gdzie ukończyłem nkademje krawieckie, powró. 
cilem 1 nadal przyjmuje zamówienia. Polecam 
najnowsze mody paryskie. 

ZAKŁAD KRAWIECKI 
M. CYNGLER, ul. GDAŃSKA Ni 95. r 6 w 1 dynamo-
l s ^ ^ > « » < l ! • q^•)^^^f«^^^l^ ^ ^ ^ ^ > ^ > ^ ^ ^ ^ ^ > o o t «• w ^ > t> maszyn w każdej 

Wody Mineralne w 1 , , k o " '-

GUSTAW MAUCH 
Biuro EleKtrotechniczne i Warsztaty Reperacyjne 

Ł Ó D Ź , ulica P i o l r k o w s k a Nr. 2 4 0 
T e l e f o n 2 1 3 - 6 2 . 

Przedstawicielstwo angielskiej wytwórni węglo­
wych szczotek Morgana w Londynie 

Reperacje 
Elektrycznych motorów, dynamomaszyn. trans­
formatorów chłodzących i ogrzewających apara­
tów, jak również podobne roboty lachowe 

Zakładanie 
I k o n s e r w a c j a p i o r u n o c h r o n ó w . 

Insfalacie 
oświetleniowe, prądu wysokonapięciowego, elek­
trycznych zegarów, przyrządów kontrolujących, 

telefonów i urządzeń sygnalizacyjnych, 

Składy materia­
łów elektrotech-
Inicznych, moto-

świeżego czerpania 

do Apteki 

St HAMBURGA i Ski 
w Łodzi , ul. Główna 50. 

Tel, 218-61. 

Z n a n y p i e r w s z o r z ę d n y p e n s j o n a t 

„ZDROWIE" 
w l . A- J a k u b o w i c e 

został przeniesiony ze wsi WIEWIORCZYN 

HO MIASTA-LASU KOLUMNA 
Pokoje duże. słoneczne znana ze swei dobroci kuchnia 

Od 16 maja przystanek kolejowy. 

7a**«OMs>«»*»»aMis)a««s)s)»ss)OSMis>(j««easjo»aC 
„ R a d j o - P o g o t o w i e " wl. Nachumow, ul. Pomorska 20. 

Apteka D-ra F i l . R. RemblslińsKIego 
w Łodzi , ul. Andrzeja 28, tel. 149-91 

pcle:a zatwierdzone przez M. S. W. 

Zioła żołądkowe D-ra Grelota 
w cierpieniach związanych z zaburzeniami trawienia Nr, rej. 1350 

Zioła przeciwko chorobom nerwowym, 
nerwicy serca i bezsenności. Znak tow. „ N e r w o t a n " , Nr. rei. 1348 

Zioła przeciwko chorobom płucnym, błędnicy 
i kaszlowi 

Znak tow, „ P o l a n a " , Nr. re). 1349. 
UWAGA: Laboratorium apteki przyjmuje mocz, plwociny i t. p. do analizy. 

Łóżka polowe 
Leżaki Krzcsc k. 
dziecinne firm. 
„ O n t t t f i a " 
z wieloletnią gwa­
rancją Żądać we 
wszystkich składach 
mebii. 
F a b r y k a L ó d * , 

J u l j u s z a 4 
Hurt — Detal. 

5 - c l o 

D n i a 1 8 - g o m a j a o g o d z . 
1 1 - 3 0 p r z e d p o l . 

ODBĘDZIE SIĘ 

Popis szKoły gimnast. 
i tańca artystycznego 

Ireny PrusicKiej 
Bilety do nabycia w s«kretar'acie 
Piolrkowska 57 codz. od g. 11—1 

i od 6 - 7 . 

Wytwórnia RcSOROW Samochodowych 
1 r e p e r a c j a t a k o w y c h 

PO CENACH KONKURENCYJNYCH 

JAN MOSZCZYŃSKI 
PO^OJOWe Ł ó d ź , K o p e r n i k a Na 4 9 (Milsza) 

Ślh
P!!!ie Wszystkie 

wskiei . . • • • 
do odstąpienia absolwentki 

odD9W— * i i 1 *ł° 3 5 6 ' m n - A- Skrzypkowsk ej proszone 
0 . * c | r a n o są o niezwłoczne złożenie swych 
M A R M O N A — ,adresów u kol. S. Ostrowskiej, 
— C h i r o m a n t k a Piramowicza 7. 

7e!epa'Wa Członki­ni Towarzystwa Hsy [ j 0 a kt Nr. 228. 1930 r. 
chofizycznego War-i OGLOSZtNIE. 
szawsk.eio i wielu! Komornik Sądu Grodzkiego, w Ło-
innych. Przcpowla- dzi. STANISŁAW DULKOWSKI. zamie 
da przeszłość, teraz szkały w Łodzi przy ul. Gdańskiej 
niejszość i przysz- Nr. 6. na zasadzie art. 1030 U. P . C. 
łosć Pora.ly i wska ogłasza, że w dn^u 23 maia 1930 r. od 
zówki od 12 maja godz. 10 rano w Łodzi przy ul. 6-go 
ul. 6Sierpn a 18 m. 3 Sierpnia Nr. 33. odbędzie się sprzedaż 
od g, 11 do 7 wiecz. z przetargu publicznego ruchomości, na 

leżących do Kopela Kutnera I składa­
jących sic z mebli, oszacowanych na 
sume Zl. 435-

Łódź. dnia 8 maja 1930 r. 
Komornik: S. DULKOWSKI. 

frontowy ładnie 
meblowany, telefon 
od zaraz do wyna. 

Do akt Nr. 940. 1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Lo­
dzi. STANISŁAW DULKOWSKI. zamie 

Doktór 

jęcia. Wschodnia 74 s z k " a t y w L o d z i p r z y u l . Gdańskie! 
Nr- 6. na zasadzie art. 1030 U. P. C. 

loglasza, że w dniu 23 maja 1930 r. od 
|godz. 10 rano w Łodzi przy ul. Ceglel-
inianej Nr. 17. odbędzie się sprzedaż z 
przetargu publicznego ruchomości, na­
leżących do Izaaka Laulera i "składa-

!jących się z pianina czarnego firmy 
Suhroder, oszacowanego na sumc Zt. 
500.—. 

Łódź, dnia 8 maja 1930 r. 
Komornik: S. DULKOWSKI 

N a w r o t 7 
telei. 128-07 

choroby skórne 
i w c n . i v c r . n e . 

Przyjmuje od 10-12 
od i 5-7 

Doktór 

Do akt Nr. 1238. 1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi. ADAM ŁAGODZlNSKl. zamiesz­
kały w Łodzi przy ul. Kilińskiego 
Nr. 55. na zasadzie art- 1030 U. P . C. 
ogłasza, że w dniu 23 maja 1930 r. od 
godz. 10 rano w Lodzi przy ul. Sicn-

Teleion 183-40, 
Lato. burze — zakładamy odgromni­
ki. Polecamy na letnisko detckti v;' 
na głośnik oraz zwykłe dctektoiy 
od 8 zł.. Najnowszy typ. ekradyny 
czwórki oraz Inne okazyjne wyre­
gulowane aparaty. 

Modernizacja, naprawa aparatów 
Gwarancja wyeliminowania Łodzi, poszukuje kilka 
Szybka budowa anten, 
r/ypożyczanic, naprawa 

PENSJONAT 

K. Bryszowel 
Wiśniowa Góra 

( W i l l a K r e n l c e r a ) . 
Otwarty dnia 20 maja. Zgłoszenia 
na miejscu lub w Łodzi: Nowotar-
gowa 5. godz. 2—5. tel. 156-47. 

II 

~ P E N S Z g M f t t 
V I L L A „ R Ó Ż A N A " 

w W l o d z l m l r z o w s k i m l e s i e n a d 
P l l l c q , d u ż e s ł o n e c z n e p o k o j e , 
wykwintna smaczna i obfita kuchnia, 
kąpiel, plaża, radjo codzienna poczta. p 0 1 0 , 3 0 rano. od 1 
komunikacja bardzo dogodna. O k o l i c a do 2.30 pp., od 6 
n a d z w y c z a j z d r o w a , m a l o w n i c z e 8 , 3 0 w „ w nie 

11.1. »v ioi iu w i . u u i i vi t y ui. o i eu -
•kornych wenerycz1 k i C w i " a odbeWe sl« sprzedaż Z •Kornyco , wenerycz . . , . , , . . „ n , , k ! przetargu publicznego ruchomości, na-nych i moczopłcio- l c ż a c v c l l d o Z a | m y B i t c r r n a n a , s k I n d 

» j « » - i T « . « . i . . T n l , a c y c n s i « z m c b 1 1 , oszacowanych na P . o ł r k o w « l c a 7 0 s u m c z l 2 . m _ 
Łódź, dnia 29 kwietnia 1930 r. 

Komornik: A LAGODZINSKI. 

P o w a i n a k i n o 
Instytucja 

(róg Traugutta) 
tel. 181-83 

Przyimuie od 8.301 

Pensjonat dla dzieci 
flNKIELMANOWEJ 

położenie. Zamów.enia na poko> prłvi-!dzieTt""ł 7wię"taTd'w uroczym zakątku w Kałach został'.-
muie Ł u k o w s k a , N a w r o t 2 m . 1 7 , j o - l - e i . Oddzielna ? f> v o r , z ° 1

n v , d n ; a , 5

4

 m .^ a . - O P | e k a t r p - " 
ooczekalnia dla pań kliwa! Kuchnia rytualna" Dzieci prz.\ ;-
v ,muje sie od 6-ciu lat. 

Informacje telefon 127-98 lub w kan­
celarii szkoły p. Goldberga Al. 1-go 
Maja 16, codziennie między 6—8 w. 

Łódź 

#«»<».a»vg,.̂ s><,assste«M»s>«»«Ma«»oosss>osH»o«)ea..̂  *., 
inteligentnych I wi - -

Ładowaiiic, mownych pań I panów za wysoką pro-
akumulato-wizją. Zdolnym stała pensja I awans, 

rów. Świeże baterje. Wizyty na mieście oraz wszelkie g ł o s z e n i a z dokumentami w ponie-
zleccnla radjowc.również w święta od 9 - 2 1 - działek 2 5 od godz 9-e] do godz. 6 

Ipo południu, tiul/., Kilmsk.igo 46, 11 
.piętro, front. 

w Zawierc iu z p o w o d u w y azdu d o 
Isprzedan a. Of. >ub. . . d o . h c d o w e " , 
b r o s z ę skł. dać r>o „ReDubhki* . 
- ^ • • • • ^ • • • • • • • • • E E E E E E E L W I E C Z N E S Z K I E Ł K A 

O «». 3 H do zegarków 

S t e n o l y p i s t K a s l nw* me tłukące . 1 , 
" ~ <a mk w«tuwia tylko zegarmistrz 

pobko-nicm ecka pohukiwana. Ofer- # | P II f i l I C f. P i o t r k o w s k a N r . 1 0 0 
ty sub. W. T. 6 do adm.n. „II Republ." • ^ Jl i i Łl II l'i i C U a n B O B S ••((•••••••••••••••••eeeii 

http://wcn.ivcr.ne
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J E D W A B I E SiSSSMia K U P U J E S I E 
W HURTOWO-DETAL1CZNYM SKŁADZIE TOWARÓW JEDWABNYCH 

A. RABINOWICZ i W. KRONENBERG 
B E R N A R D DOBRZYŃSKI) Ł ó d ź , Piotrkowska 10. 

Polecamy w wielkim wyborze świeżo otrzymane 
31 L I • ISM1 O \R& j™ Fulary, crepe de chiny oraz różne modne jedwabie na palta, suknie, 

m m m y m ^ mmm^ • W W E n garsonki i bielizną damską i maską 
W y ł ą c z n a s p r z e d a ć a s i e r w s z o r z ę d n y c h f a b r y k J e d w a b n y c h ł ó d z k i c h : 

FABRYKA WYROBÓW JEDWABNYCH ^ • • • p a i r a n o m . ŁÓDZKA FABRYKA WYROBÓW JEDWABNYCH 

KAROL REISFELD 
ł 6 d £ 

C E N Y T A N I E 
i PRZYSTĘPNE „SETALANA"& 

W ŁODZL 

7-KL. SZKOŁA DLA MOWSKLEIIDTELWJI 
( Z A K Ł A D F R E B L O W S K I ) 

Kacenelson-Nachumow 
u l . P o m o r s k a Ml 2 0 (tel. 183-40). 

Zapisy w i. od 4—7 pop. 

Kancelaria przyimuie zap :»y chłopców 
i dziewcząt 

w wieku szkolnym. 
Do klasy przygotowawczej (A°) dzieci 

od 0>|, lat. 
Do przedszkola dzieci od 3—7 lat. 

PRAWIDŁOWA DROGA 
do przywrócenia zdrowych nerwów. 

Przyjmuie sc 
prace zarobkową (Lohn) na 72 calowe 
krosna angielskie oraz na 80 c/m. sze­
rokie krosna żakardowe. 

Al- Kościuszki Nr. 90/92. 

Język wykładowy w szkole i przed­
szkolu — p o l s k i . 

D ' a c h ł o p c ó w powiększany krr< be-
braiikiego i przedm'otów religii łyd. 
pod kierownictwem J. B, Kaceoel-
sona. 

D l a d z i e w c z ą t rytmika, lance, plas­
tyka w zakresie szkót tanecznych 
pod kier. sil fachowych. 

Dla dzieci s ł a b y c h fizyczni* oraz 
n i e z a m o ż n y c h 

TIKILA 
poDolodnlota 

lniliwki 

Chore, wyczerpane nerwy, czynią żyoie 
gorzkiem, powodują duto cierpień, jak naprzy. 
kład bóle klujące, przeszywające, zawroty gło­
wy, uczucie obawy, azum w uszach, zaburzenia 
w trawieniu, bezsenność, niechęć do pracy, 
oraz inne przykre objawy. 

Moja niedawno wydana pouczająca broszu­
ra wskaże Wam drogę właściwą do pozbycia 
•lę tych wszystkich dolegliwości. W pomie-
nionej broszurce wskazane są przyczyny po­
wstawania oraz leczenie cierpień nerwowych 
na podstawie długoletnich doświadczeń. Wy­
syłam tę ewangelię zdrowia 

ZUPG&iiie TFANNO 
wszystlkim zwracającym się listownie pod ni­
żej wskazanym adresem. Tysiące podziękowali 
stwierdzają ten jedyny skuteczny sposób, opra­
cowany na podstawie naukowych badań, dla 
dobra cierpiącej ludzkości. Ci wszyscy, którzy 
należą do niezliczonego szeregu chorych ner_ 
wowych i cierpią na te dolegliwości, niechaj 
zażądają mojej dającej ukojenie broszurki, 

4 - r o p o k o j o w e 
M I E S Z K A N I E 

z wszelkleml wygodami do oddania na 
I tyclimlast, Tel. 142-54. 

POSZUKUIS s i s 
Garażu i staini 

I ewent. z lokalem na skład Robert 
I Thomas 1 S-ka. Piotrkowska 85. Tam­

że do odstąpienia: 
1 pokól z umcbl. blurow. I 1 wspól-

I ny gabinet z teleloncra. 

Posady 
n i e c l t a se^J k a l d y p r z e l f f o m i c i 

lż nie obiecu ę nikomu nic nieprawdziwego, gdyż wysyłam w ciągu najbliższych dni 
Z U P E Ł N I E G R A T I S 

lę uświadamiającą broszurkę ka'd:mu. kto do mnie napisze. Wystarczy karta. 

ERNST l»AS¥Ei$NACIC, Berlin, S. O. 
M l c h a l k l r c h p l a t z 1 3 . O d d z i a ł 8 4 4 . 

CHCESZ otrzymać posjder - Mu^i 
ukończyć kursy fachowe: koresponden 
cyjne profesora Sekulowlcza. War­
szawa, Zórawla 42-3. Kursy wyuczała 
listownie: budialterU "chunkowoiw 
kupieckiej, korespondencji handlowej, 
stenografii, nauki handlu, prawa, kali­
grafii, pisania na maszynach. t o w " o -

RUTYNOWANY buchalter - bilans sta f o „ 1 6 2 . 2 5 . D z w o n , ć od 9-ej do 11-e p w y r . g ̂  | ^ ^ ^ ^ ^ 2 _ 4 p q B i U 
z wlełotnlą praktyka b a n k o w a . w a ł • rwo^ , " \\ d o b r y m kontakcie z w ł a ś c i c i e - -
mle jakąkolwiek posadę w godzinach S K 0 Ń C Z Y Ł A M kurs manikur. Poszuku sie v 
wieczornych. Pierwszorzędne releren- f. L»\,nrv, »irtai»i« h**nt atnie. l. 

LOKAL 
Oddam polowe lokalu frontowego 

przy ul. Piotrkowskiej pomiędzy ul. 
i Moniuszki i Przejazd. 

Oferty do biura ogłoszeń Fuchsa, 
Piotrkowska 50. sub „Lokal 100". 

Iwonicz 
Pensjonat „ZDROWIE" 

dla dzieci, młodzieży i dorosłych po­
koje duże i słoneczne, elektryczność. 
Wikt pierwszorzędny, freblanka inf. 
Uoldwcrt, Skwerowa 8, l-sze piętro, 
front od godziny 2-ej do _4.30. 

Dr. m e d . 

IGN. MARG0LIS 
o k u l i s t a . Przyimuje obecnie 

Al. nościuszKi 21, tel. 165-17. 
od 1 - 2 i 5 - 7 . 

wieczorny 
cje. Warunki 
„Kierownik". 

s manikur. Poszuku sio w aoorym Konwitcie * A U I - > STUDENT wyższego semestru udziela 
r»łPrłv ™h- ie Praktyki w zakładzie bezpłatnie, laml nieruchomości. Oferty pod ..M.L- l e k c j j , k o r e p e t y c j l . Zapóźnionyrn me-

obojętne. Ulerty S U D . 0 f e r t y d o a d m , „Republiki" ..W. M.' 
6-cla PANÓW i pań inteligentnych 

MŁODZIENIEC energiczny, pracowity, p r z y j m i c poważna firma wydawnicza Effauka i Wychowanie 

władający jeżykiem polskim J nicmiec- d o p r z y j m o w a n l a zamówień. Zgłaszać • 

todą skróconą. Przygotowuie do egv> 
minów. Specjalność: matematyka, pol 
skl. Gdańska 23. m; 2. front- 1 P. 30 

kim. ajigielskim. obeznany z księgowo- s ) e w p o n jedz laIek 12 b. m. od 4—5 po 
śclą. były urzędnik banku amerykan- p o i Cegielniana 6 front 2 p. m. 5 dzwu 
skiego w Shanghaiu przyjmie jakąkol- nić do biura. 'UDZIELAM lekcil angielskiego, franca 
wiek posadę^na^ bardzo przystępny^ WYCHOWAWCZYNI z długoletnią jskiego, niemieckiego. Ceny przystępnc.;7-8.p,p. 
warnnkacli. Oferty sub: „Loco' 

NIEMIECKI gruntowny: gramatyka. 11-1 wago osobową 
teratura. konwersacja, przysposobienie [pię >.M, Z.", 
do egzaminów. Pomorska 22. front, m. 
4, 1 piętro, lewa strona od 2—3 i od 

Proszę dzwonić. 11 

K A S Ę 
K o n t r o l u j ą c ą 

mało używaną ku-

praktyką, dobrem! świadectwami pu-piotrkowska 85. prawa oficyna. I we] - QQ EGZAMINÓW I repetycyi można 
ładnym charakte- s z u k u j e kondycji. Oferty do „Repubit- śdc , II piętro drzwi 

laiomością buchał- ki" sub: ..Anna'. 11 io—2 i 5—8. 
na lewo. Miedzy 

11 
MATURZYSTKA Z 
rem pisma oraz ze znaj 
terjl podwójnej, poszukuje bezpłatnej WYUCZAM damskiego fryzJerstwa.iBUCHALTER.il pojedynczej i podwój-
praktyki biurowej. Oferty do ..Repu- f a r 0 0 w a i i l a oraz manicur, skróconym nej (włoskiej i amerykańskiej) oraz p'-
blikl" pod „Zdolna' rwtriPiPr ,.r>ri»tri^».lłł. n n <rr*h ' s y

t

s t e 2 l c » m ; i S p e c J a , , * t a z . W l e d » > a , Sla-sanla na maszynie gruntownie naucza 
n y ^ n n ^ i k t TwJfi^ u ̂  S k , a d o w a 2 5 ' 3 " P r 6 b a b e * l f e za 30 zł. Pisanie na maszynie 10 zl. 
ny na pos > lkl. Traugutta 5. m. 1. 11 R 0 P Z ł C E i B a r d z o k o c l l a r n d z , e c K J Ccgieln^na_55. m- 15 . 11 
PANIENKA zdolna, obeznana z haftem m | e m zastąpić matkę. Przyjmę pos-, '" 
zgłosić się może. Żeromskiego 9, Szat- dę. Świadectwa dobre. Oferty do ,,R 
tan. n publiki" pod „Sumienna"'. 13 
NOWOŚĆ w Polsce. Panowie, zdolni |OSOBA w starszym wieku umiejąca 
akwizytorzy poszukiwani. Zgłoszenia dobrze gotować I zna się na gosp.,. 
osobiste. Zawadzka 25, m. 5. 11 darstwie poszukuje miejsca. Ulica R\h 

11 

MAG. MAT. udziela lekcyj matematy­
ki i iizykl, ul. Cegielniana Nr. 25, m. 1 
iront, i piętro przyjmuje g. 2—4. 18 

POTRZEBNE zdolne 
do pracowni sukien. 
wcj. Odańska 42. 

panny od zaraz ,"a 5 - o t i c y " a m - f3" 
M- Majerczyko- POSZUKUJE Intel;genne 

U czyni. Zielona 17, front, 

SYMPATYCZNA osoba w średn'm wie 
ku (izr.) z dobremi świadectwami po­
szukuje posady towarzyszki do star­
szej osoby. Oferty „K. P.". U 
WYKWALIFIKOWANA panienka po­
szukuje posady do 1 lub 2 dzieci, do­
bre świadectwo, wymagania skromne.' 
Oferty sub: ..Świadectwo". 11 
POTRZEBNA fryzjerka-manlkurzystka. 
Targowa 37, przy Wodnym Rynku. 

11 

wychowaw-
m. 7. od 5—7. 

II 

DOŚWIADCZONA nauczycielka udzie-
la lekcji niemieckiego I francuskiego, 
Gdańska L. 35. m. 4, I p. front. 11 
DR. FIL. Uniwersytetu Paryskiego 
udziela- francuskiego, ul. Cegielniana 
Nr. 25, m. 1. front, I piętro, przyjmuie 
eodz. 2—4, U 
7-KLAS- SZKOLĄ Przygotowawcza 
Przedszkole A. Gajst, Kamienna 2 
przyjmuje zapisy dzieci na 1930/31 rok 
szkolny. _ j .11 
PROMOCJA! Absolwent Gimnazjum 
Państwowego Kopernika udziela lekcyj 
z wszystkch przedmiotów z trancus. 
kim i angielskim i przygotawia do 

^egzaminów. Nowo - Cegielniana 2H 
|m. czwarte. 11 

najskuteczniej być przygotowanym'f^ 8 "! " a ł y S h m

1 ! a 5 t n a c z y ^ ą ' 
bez pomocy korepetytora, u ż y w a j ą c , 1 ^ ^ . o m u dochodowego. Oferty suo: 
pomocy szkolnych Wajnera. Kat ? Io* '}5SS? d n e w a r u n k l do admin. „Repu-
na żądanie wysyła gratis Wydawnict--D"-
wo .Pomoc Szkolna" Wajnera, War-J 
szawa. Bielańska 5-54. 20| 
FRANCUSKIEGO udziela absolwent 
Uniwersytetu Paryskiego. Gramatyka i 
konwersacja. Ceny przystępne. Oferty 
sub: ..Francuski". It 

mało używany 

0al»im$} 
Nawrot 38a w sklepie ANGIELSKIEGO, konwersacji 1 litera- Wiadomość 

tury udzielam. Korespondencie I tlu- kolonialnym 
maczenia w angielskim, niemieckim, 
francuskim, polskim 1 rosyjskim zala- Z n a n y pensjonat dla dzieci w 
twlam. Markowicz, Cegielniana 66. 30 i a n p n ( s t Andrzejów) 

Hu-

DO WVNAT«CLA |H Hitdebrandowej 

mieszkania: zostaje otwarty 1-go czerwca. 
Zgłoszenia przyjmuie Hlldebrandowa. 

ul. Skwerowa 3, m. 8. 
1. 2, 3, 4, pokojowe z kuchnia l wy-j Willa „Słoneczna" 
godami przy ul. Al. 1-go Maja 73 Zle- w Włodzimierskim lesie obok Przy-
lonej 63. PI. Dąbrowskiego 1. Magi- g | o w a wynajmuje pokoje z całodzlen-
strackiej 16 i Senatorskiej 2 róg Kiliń nem utrzymaniem. Wiad-: Piotrkow-
s k l e 8 ° - ska 121. m. 44. Adres na mejscu Wie-

Wiadomość: Przedsiębiorstwo Budo- sław Budzyński, Włodzimierzów. pc-
wlane I. TYLLER. Trębacka 18. Iczta Sulejów. 

http://fryzJerstwa.iBUCHALTER.il
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Nev-Jork London 
W S Z E C H Ś W I A T O W E J S Ł A W Y P R E P A ­

R A T Y „Yenetlan" D O P I E L Ę ­

G N O W A N I A i U D E L I K A T N I A N I A C E R Y 

P O L E C A ; 

A G E N T U R A N A Ł Ó D Ź 

Perfumerja 

VIOLET u 
P i o t r k o w s k a 8 3 . T e ! . 1 5 8 - 5 9 . 
Sprzedaż wyłącznie detaliczna 

po cenach fabrycznych. . 

na kredyt doskonały kamień budowla- c u » L V * M A i F m ± T j o ' " " " dozorcy. - ~ - Li administracji. II 
ny. osiem razy tańszy od cegły. Wla-SFKZtDAM dom z placem. Chojny ul. 2—3 POKOJOWE mieszkanie, w c z y - f f : . F m n w . M V • . , . „„ ,„ , , 
domość sklep Barochowskiego Piotr-Kościuszki róg Wodnej. Wiadomość: w s t y m d o m u , poszukiwane. Zglosz.: biu ̂ ^^l^J^ C S N ia^n 

kowska 292. \\ miejscu. H'ro ..Polruch". Traugutta 4- Tel. 141-01. "I0** fi T I n Cegielniana 
• " ™ ~ mi^rfcanle. lokal, sklep. p o - , _ ' ż 1 TANIO sprzedani taksówkę od 

ul. Katna 6/8 w g. 5—6 pp. 

11 miejscu. __*______-———-—--———-——-• * w u*-" 1 * ^ I » . N I . u. * I < . I 
" MASZYNĘ Singera gabinetowa sprz^- KTO szuka mieszkanie, lokal, sklep, po- P O K Ó . I frontowy, duży umeblowany 

z a r 7 i d a m . Konstantynowska 3, poprzeczna kój umeblowany, zgłasza sie do mura d | a d w u c h o s ó b i mnieiszy dla poje-
i ln ł lcyna. 111 p.etro. ui. 42. U ..Polruch". Traugutta 4. Tel. 141-01. . - ' i y f r ^ . } o s o b y (izraelity) do wynaję-

iz ra- . „ » , . Ł , j _ _ _ . _ „ J „ ~ „^„„r h m i a s t do oddania ookój ume rią, Ceslelniana 47. m. 7. PIWIARNIA do sprzedania zaraz ra- OK AZY INIE sprzedam rower marki NATYCHMIAST do oddania pokój ume c j 
zem z mieszkaniem w dobrym P u n k - s i e r r j i l l s k i e c o z cynglami. Wiad.: Szcr, blowany lub bez mebli. Lipowa 5. M . o , 
de . Wiadomość: Tomaszów - Maz. K o g 0 X E | ° LL front 1 P . _ -ii ,n 
lejowa 30. 1 1 ., • n " -. ..«.«v,in- ., 

*n Pomorską 5. U fr , * EUB 2 pokoje umeblowane z wygoda 

OKAZJA Gabinet oitalHT MODEL soli- TOREBKI z tweedu I filców najroz- 0 D ZARAZ oddam elegancko u m e b l o - m _ 'plofrkowsk!, TA^m™*!0 W y M , f ? 
dnej ROBOTY DO sprzedania u stolarza, maitszych pomysłów poleca. Piotrków- w a r , v pokój, Żeromskiego 13, P r " " " " ' RIOIRKOWSKA i a i . m. 23. l l 
•Inkuba 13, doiazd 14. n ska 199, ll-gie wej. 1 -sze p, m. 15. 11 SAMOTNA Pani przyjmie do \vzpf>\~ 0 0 ODSTĄPIENIA pokój sklepowy na-
OKAZY.INIE DO sprzedania kredens dęM.ASZVNI; „Singera" DO szycia r ę k a - K 0 pokoju Panienkę (Irz.). Konstanty- dający SIĘ na sprzedaż wyrób, cukicr-
bowy. para łóżek, i nocne stoliki. o r a z w i c z c f sprzedam. Żytnia 20, m. 20, nowska 49, Bezbroda, II p. front. 11 n i c z v c n I u b krawca. Wólczańska 112, 
k r ° ^ H Y - H L , A P C - a n y - J 6 * 3 ^ 1 , materace. R^Lutoni iereklcJ U POKÓ.I umeblowany do wynajeca 1%?CC2 M&ltezlk ^ n 
krzesła, TANIO i na dogodnych warun- D O M do sprzedania nowy murowany. p r Z y rodzinie dla solidnego pana ul 8 mcczor. MIKOŁAJCZYK, U 
KACH u tapicera A. Brzezińskiego, Zie-Dwa razy po 2 pokoje z kuchnia cały Piramowicza 7 godz- 12—2 I 7—9 w'DUŻY frontowy pokój umeblowany dla 

dojazd tramwajem 17. 11 wolny z ogródkieni.BLSKO tramwaju w p 0 K Q i f r o n t m w od jarał J O ' w y n , ' s n l i d n e t r " Inteligentnego pana. może 
• " < T » . . N > U LI POWÓZ parokonny i jednokonny na gu 

mach i dwukołowiec do iirzedan'" 
Piotrkowska 156. Wiad.: u dozorcy 

U wolny z ogródkiem, bl sko tramwaju w prjKÓ.1 frontowy od zaraz do wy na- b ć ] e k a r z a , z używalnością wspólnel 
— Radogoszczu (Langówek). Wiado- j Ę C | a _ Wiadomość 6-go Sierpnia 36. n o c z e k a I n i . Telefon na miejscu. Piotr-
? a m o ś ć Ogrodowa 28. 10 sień, m. 13 II P . m . 4 miedzy 1—4 P P . .kowska 85, m. 5, front. Obejrzeć moż-

- • = = ' "wi POKÓJ z wszelkiemi wygodami ła-na 3—5 pp. ! ii 
A SYPIALNIA dębowa stylowa, gardc 
roby. szafy, łóżka, kredensy, biblioteki 
sprzedaje, zamienia, odświeża tanio 
stolarnia, ulica Warszawska 16, przy 

Lokale 
| r U K U J Z W 5 z c i K i c i i u » ) NWUOIWK » » - n a a — o W- — 

t zienka. niekrepującem wejściem D O P O K Ó I pojedynczej osobie odnajmę, 
wynajęcia, pożądane utrzymanie. Złe- M o w o _ T a r B O w a s r m. 10, godz. 2—5. 11 
r o« i . n H , Tl n n . 1 1 11 — • — • ——' :—: : . , łona 8a. front II p. m. 13 

Napiórkowskiego^ j j ^ T j j d o w v n a i ę c i a 2 pokoje z kuch-
DUŻY wybór mebli oraz okazymle do * , * R

P f l . a r s b ł i r s k a i i . Dozorca wskaże 
11 — -

n • argowa 
• POKÓJ 1 lub 2 absolutnie niekrępują-

POKÓJ dwuoklenny, frontowy umeblo- c c w y g o c i y ewentualnie kuchnia od-
wany odnajmę solidnemu panu. Naiii- d a ' m Sienkiewicza 29-8. front. 11 
towicza 4 7 , m. 33. front I I p. 2 LUB 3 pokoje frontowe z oddzielnem 
POKÓJ frontowy umeblowany z wy- w e j ś d e m dla doktora lub adwokata, 
godami I niekrepującem wejściem od- c w e n t u a l n i e d i a małżeństwa, odnajmę 
najmę. Oglądać 2—4. Wólczańska 29. z a r a z p r z y Konstantynowskiej w okoli­

cy Pl. Wolności. Wygody, telefon. O-

,s: L.". Li 

nltr»7vinl(> Ho t&AKAZ. " O w y n a j ę c i a M i /unv , ,v « . . — • - | t u w n . Ł d - i i . u i . <7o, 
s"prz-edania"salonik. para łóżek \ mate" "i^ Po'crsburska 11. Dozorca wskaże Q J { f o n t ( w y u m e b l ( n ; , 
racami, otomana, skład mebli B-cl Ga- POKÓJ nmeblowany do wynajęcia,!-
balów. Nawrot 8. U P r z c ! a z d 8 ' m - 7 o d 1 0 r - d " 3 p n " — 
DO SPRZEDANIA wózek dziecinny ELEO. UAtEBL. dwuoklenny front. VjĄ$LŁ c y r i . w 
większy, firmy „Opel" może bvć dla kój z telef. dla solid, pana zaraz do Ł A D N I E umeblowany pokój do wyna- j c r t v S l l b ; 

dwojga dzieci, wiadomość u p. Szyje- wy-naiecla, Piotrkowska 55, m. 8 ad 9 k c i a , Piotrkowska 99, II p. fr. m. 2 P O S Ź U K U J E 1 albo 2 pokoje' umeblo-
wlcza. Zakatna 30, fr. I p- U d o 10 I p 6 ł i od . - a po poi. U| -U-wane z używalnością kuchni i la^ien-
O T O M A N Ę skrzynkową w mokiet, le- 2 L U B 1 slrmcęzne Irontowe poKoje J \ H E S Z K A N I E duże o 2 oknach do wy-k i . Oferty sub: „Małżeństwo Z. P.". 11 

NŃARIMNM «iri»l«R|P R. NZVWANIEM l a Z l e n - • ' I OTOMANL skrzynKową w m o K i e i , i e - - • ^TTr{; Z „iywaniem azlen 

I P L A C ogrodzony 10.000 ł. kw. do 

nalecia. Lipowa 58, m. 105 parter. 11 POSZUKUJĘ mieszkania: 2 albo 3 po-
JEDEN lub dwa pokoje od zaraz do koie, łazienka, wygody. Oferty subj 

MOTORY elektryczne nowe, używane 
okazyjnie. Naitańsze źródło. Naprawa, 
przewijanie motorów, toczenie pane- Mikołajczyk. 

J d a m , K I L I Ń S K I E G O i w , i j r z e z o z i c c M . • i u" • - • l i ! IEDEN lub dwa pokoje od zaraz do koie, Ł A Z I E N K A , wygoay. 
• " P L A C ogrodzony 10.000 kw. d o „ m e b l o w a n y pokój!wynajęcia, nadające S I Ę na biuro, na „Słoneczne W. J.". 

sklep do wy-
dozorca M 

wek. wyrób rozruszników, kolektorów D 0 SPRZEDANIA 3300 m. kw. lasu 30- fc* 
I N * . Keicher, | e t n i c s ; o 3 0 m o d tramwaju mic i sk iego 1 ^ 

eodami. blisko 
eg'einianą a Instalacje elektryczne, Inż. 

P, udniowa 28. tel. 21-000. w kierunku Łagiewnik c. 250. M. G<» 0 f e r t y d o > ,R LP U D"ki 
SPKZLDAM plac wraz z budulcem I workiewicz. Rzgowska 49. M 
planem, Wysockiego 10. Wiadomość: SKLEP szewckl do sprzedania. Brz«> 
Bazarna 1, Handel win i wódek. 11 z I ń s k a 4 3 i poitój Tomasz. V 
DETEKTORY najlepsze poleca firma SPRZEDAM tanio otomanę 

6 pokoi z kuchnią, z w y ^ ™ . " ' . n t n w w l < ł . . . „ s c h o . POKÓJ z wygodami odstąpię przy ul. 
Piotrkowskiej miedzy-,* POKOJE frontowe wejście ze> scho- S i c n k i e w i c z a 6 7 . m . 21. od 6 - 8 wiecz. 
Nawrot poszukiwane.Jdów tanio wynajmie zaraz. P l c ™ ; , MIESZKANIA do wynajęcia I pokój 

epubliki" „J. P. ' . 13 s k a 7 1 m - '»• • z kuchnia, Dworska 59, Paradowski. 

Natawis. Piotrkowska 152. i n i « « O1 i i m x» » w . . . . . . . V • ^ W * ^ 

10. ? pokojowy, stół rozsuwany i s z a a ^ r u j 
BUDKA z węglem, wodą sodową i cu-cza 4. m,_18. — . . _ 

kuchnia, Dworska 59. Paradowski. 
ELEGANCKI pokój do wynajęcia. Wia-
domość: Skwerowa 15. 1 p. front. 11 
ŁADNY pokój z wygodami, elektrycz­
nością, niekrępulącem weiś;icm do 
wynajęcia 6-go Sierpnia 29. front m^? 

klerkami do sprzedania, Leśna 47. Ce- DO SPRZEDANIA jjjenichomośc NSTUO 
na przystępna. U sie zgierskiej, może zastąpić piękne 
Ml BL.E do sprzedania: syplalka dębo- letnsko, ogród owocowy 120 drzew, 
wa w stylu Ludwika XVI. gabinet rc- budynek 2 pokoje z kuchnią wolne.I 
nalssance. pokój stołowy norymbcrir,- W I A D O M O Ś Ć : Anny .31_._m._6. __U 
skl. Wiadomość: Gdańska Nr. 42, frorit RADJOAPARAT 4-Iampowy eliminują" 
1 piętro, prawe drzwi. .. II cat,.Łódż. okazyjnie do sprzedania. No-
WAŻNE dla budujących z powodu l i -wd - Cejrfelniana 18. m.vl'3 od 8—10-eij 
kwldacji wysprzedaję po cenach NAJNL* wieczór. l i i 
szych wszelkie gatunki drzewa budo-PIANINA, patefony, rowery najtaniej! 
wlanego I stolarskiego. Skład desek, na raty sprzedaje Chodkowskl. Slcn-| 
Łagiewnicka Nr. 44. U kiewicza 25. 25 
KUPIĘ używany kocioł parów, w do- DOM nowy 5-pokojowy natychmiast 
brym stanie do 6 atm. o powierzchni sprzedam z powodu wyjazdu. Chojny,' 
ogrzew. do 25 m 3 . Adres: M. Kopczyń-Tuszyńska 138a. Stasiak. U 
ski, Langówek, telef. 186-30. M PŁYTY gramofonowe koncertowe, du-
OWOCARNIA z pokojem i kuchnia do że. niate. prawie nowe, sprzedam za 
sprzedania z powodu wyjazdu, ul. Mai bezcen. Senatorska 3, I p'ętro, na lewo, 
czewskiego 2. U z POWODU wyjazdu do sprzedania 
DOMlK^sprzTdTm nowowybudowany zakład ^ ^ . ^ ^ S J ^ J J 
7 pomieszczeń. Światło elektryczne. 5 przedpoko em. Wiadomość: Brzezińska 
pokoi, w tym sklep nadający sie dla •?!>• Borzykowska. 
POKOI, w a u i c y i i d u u j a ^ j J I V • ~ • ... • 

rzeźnłka lub t. p. dla nabywcy wolne. R O W E R Y nowe od 180 zł. gunjy kom-
Inlormacje na miejscu u gospodarza, piet od 19 zł., patefony walizkowe OD 
Leśna 8 przy Drewnowskiej obok szpi 65 zł. polecała w dużym wyborze 
l a l a in B-cia Krzemińscy, Piotrkowska 178, 
C U D Z O Z I E M I E C kupuie zbiory marek oddział 11-go Listopada 70. Własna la-
pocztowych oraz stara koresponden- kiern,'^. DOCZTOWYCN URN*, S W M n u i H ^ i m t i r ^ — „ 
cie z lat 1850—1870. Narutowicza 74 SPRZEDAM dwa place przy Mi.Jono-
m. 9 od 17—19. wej 1 morg I pól morgi informacje 
OKAZIAt Sprzedam z dużego objektu kiosk, stacja benzynowa róg Anny 1 
cześć w centrum z dochodem. I 4 po- Kościuszki w dni parzyste. 

NIEBYWAŁA 
DOTĄD OKAZJA! 

SALON SztuHi Fotograficzne) 

„TYRASPOLSKI" 
ul. Piotrkowska 76, teł. 112-33. 

Po raz pierwszy obniżył ceny, aby dać 
możność f o f o g r a i o w a n i a s ię o g ó ł o w i 

6 pocztówek g n . -.i 10 

POKÓJ ładnie umeblowany do wyhaje 
cła. Telefon na miejscu. Cegielniana 6. 
m. 7 . ii 
POKÓJ urn oblewany do wymoecla. 

i}'' adomo^i: Zawadzka :5. m 2c <-d 
Y.M-9 W : O Z . H _ 
WILLA z ogródkiem 4 p >k''v w.''.rie'dii 
sprzedania, Napiórkowskiego 106. do-
jazd 3. rl\ 
POKÓJ umeblowany ewentualnie 2 do 
wynajęcia od zaraz, Sienkiewicza 37, 
m. 9. 
POKÓJ frontowy, umeblowany na 1-em 
piętrze, z niekrepującem wejściem 11 
Listopada 7 7 . m. 4. 

I P O K Ó J umeblowany oddani, Cegielnia­
na 19. m. 11. pr. of.. II P- od 2—5 pp.. 
OD ZARAZ do oddania pokój umeblo­
wany z osobnem wejściem, słoneczny 
z wygodami! woda. gaz, łazienka, 
Główna 31, II wejście, prawo 11 pię-
tro, m. 47. 

P O R T R E T Y 91 _od 10 
POKÓJ umeblowany dla solidnej osoby 
IZnwadzka 4, Epsztajn. 

CZCSC W CCIILlUin *. U U U U J U V I I I . 1 T pw- —: i 
koje z kuchnia i dwa garaże. Oferty OKAZYJNIE do sprzedania taksówka 
pod ,3500 dolarów". _12 „Ford" nowoczesny model ,.A" na 
SPWKEDAM pokój pojedynczy unie-chodzie. W a d j ^ S c : ^ 

,ODDAM lokal w śródmieściu i dobrze 
naprowadzony na biuro próśb. Oferty 
pod „Złoto". 
[UMEBLOWANY pokój z oddzielnem 
[wejściem od zaraz do wynaięcla. Wia 
domość: 11-go Listopada 75., m. 12. 
Zastać 3—5 no poł-
JODDAM 1-2 niekrepuiące pokole una--
Iblowane łub nleumeblowane. £erom-
skiego 4. m. 8. 

Whllr«7MURIIN_^HV a^ , e ,_ , ,i ^ ' » W T Y B T Y L I A H W R TOTCI ze SIOUCZK, 
Obeirzcć można od godz. 4 - 6 pp. ł l tanio sprzedam. Główna 4 7 . front m. 1 1 osobowy weiscle niekrępujące. Zielona D ^ 5 P R A Z I E P A I N A M a m ° , c w l 6 d karetka SPRZEDAM białe ł i n ^ n . ^ P , i «» J U. m. 22. 1 1 
iii,Prq , ^Sii.JJi?.,S\?i^MJP- , ,.„ angorą, kołn'erzem 1 takową suknie POKÓJ umebl«vany do wynajęcia. Ce 
ROWER używany „Sierpińskiego" w dobrym stanie. Wiadomość: Andrz t : glelnlana 8 , m. 1 8 . pnp. ofic. | | p, N 
sprzedam. Kilińskiego 4 1 , m. 8. 1 1 i__g,3 m. 5. od 3 - e j do 5-eł. U SŁONECZNY umoblowany pokój dia 
KUPIĘ mało używany motocykl siły SPRZEDAM działkę w Kolumnie 2 8 0 0 Inteligentnego patii Łd zaraz. Ceglel-
3 5 0 k- Oferty składać do administracji • mtr. za 5 . 0 0 0 złotych. Oferty sub- niana 7 . m. 7 . 
,,Rcpnbliki" pod , . J . P i ' U . . 1 5 4 " . H DWA pojedyncze u~" 
DO SPRZEDANIA samochód marka SPRZEDAM dom murowany 1 0 m l e s z - w " e l k i e r n i *TK°da 

>-*^_- dla izr. Zawadzka i 

l i 

f r t i i i « samochód . w » . n : . , * — 
Chevrolet. landoletka w dobrym sta-kań światło, ogródek nadający sie N A G _ I O wlecz 
nie. Wiadomość: w sklepie. Wólczań-założenie fabryczki, całość lub p o ł o w a . d o s o b n e 2 0 D O k o 
sita 7 7 7 7 przy rcmiz !e tramw. Nowa - Podgór- P«*XJMC / panów uo^osooncgo_ p o k o 

Ojje pokoje z 
wynajęci* 
od 2 - 5 1 

SPRZEDAM 3/4 posiadłości hlpotecz- na 10 przy Siedleckiej, 
nej w Konstantynowie, dom murowany przystanek 17-ka. 

przedostatniIł^Ząffilnikowa 59. m. 20. łront 2 p_ 
11 P R Z Y J M Ę na mieszkanie kawalerii 

N E ] w Konstantynowie, dom murowany U . — ^ r«J7i«i» «1 Odańska nr 64 Wud 
budynki gospodarskie, ogród owocowy MIASTO Las Kolumna sprzedam dział- g m rodzinie, ul. ucanska nr. 64 w 

3 morgi ziemi. Wiadomość: Łódź, Gdań ^ ^ ^ & S G 2 ^ OKAPIE'a Pokoje przedpokój , ku-

APARAT fotograficzny 6 X 9 m ^ W ? d ° odstąpienia z cnn.e z dużą werandą, 6-go Sierpnia 

, D O WYNAJĘCIA 2 pokoje z kuchnią 
il wygódką od zaraz Wiad. u rządcy 

O D S T Ą P I Ę Pokó) z kuchnią. Aleja 1-go Zielona 39. parter 
Maia 41. m, 59. prawa oficyna. I I . P O K Ó J lub dwa do wynajęcia dla Inte 

" ' r - ' i i " -n .* .* . | I U U u w u u u w y najv*-»« m i v -
ŁADNY pokój umeblowany z wygoda-^IGENTNEJ OSOBY z U Ż Y W A N I E M TELEFONU. 
mi dla 1 OSOBY do oddania ALEJA 1-ROIŻEROMSKICGO 41. M . 5, FRONT. 11 
Maia 15. m. 13. front. 11 W\ IOOO ZL. PŁATNYCH zgóry ODNAJMĘ NA 
APLIKANT adwokackiposzukujc 2—3| P6J R O K U 3 POKOJOWE UMEBLOWANE MLC-
pokojowego mieszkania w nowym lub szkanle, słoneczne FRONTOWE z ELCKTRY-
STARYM domu, mniej wiece) w śród- cznośclą. Oferty S U B : ,.S. N.". 11 
mlcśclu. Oferty: Sienkiewicza 34, m. 25 2 P O K O J E z kuclin'ą do WYNAJĘCIA Na-
Leeuckl U w r o t 26, Tel. 111-19. i 1 ' " i wroi EN, i ei. ii i i 
ŁADNIE umębl. pokój wynajmę s o l i - D O WYNAJĘCIA pokój słoneczny ume 
dnej. kultura nej osobie (izr.). Niekre- b ] o w a n y centralne ogrzewanie, telefon 
pujące wejście. 1 pleł/o. Wszelkie w> w l n d a z ws^lklemł wygodami 
gody. Południowa 18, Gimnazjum godz .̂ w r n t 7 m 2 2 

Na-
11 

- DWA ładne obszerne, słoneczne, fron-
2 FRONTOWE pojedyncze pokoje u - , k o j .korytarzem i telefo-
meblowarte z oddzielnem wejściem do n e m < A n d r z e j a u > n l p , c t r 0 i 

wynajęcia. Skwerowa 7 . dozorca n a d n J a c e s i c d i a adwokata, lekarza itp. 
, , . o d zaraz do wynajęcia. Zgłoszeni sub: 

niekrępuia- „Wygodne 1' do adm-
wskaże. 

neraflcznv 6'X'9 wzzi. SKLEP spożywczy do odstąpienia z r""?. ",:R CTa"dkowska IV DUŻY słoneczny pokój z niekrępuia- „Wygodne" do adm. 11 
5 * 8 • Rollfllm ffl! okazyjnie 9 Oferty m.eszkaniem. W.nd , ul. Kirńsklcg;o 28 gtJŁJgg^ *£<™^ka" cem wejściem dla ma żeństwa do wy D 0 WYNAJĘCIA 2 duże pokoje fron-
. ł marka nod ..Fotograf". 13 ^ . ^ T ^ u w^az?NIEDS ? m e b f f l WDLSS "AO. _?.'£& ,LI TGL?J A . . . " o d d z i e , n J e ! » > . » « « , _ Wiadomość 
MASZYNĘ do Piania „Mercedes" odstao enla z noweou wyjazdu niedro-
sprzedam okazyjnie. Przejazd 19. m. 7, «»• Wlsnera 7. 13 M O T O C Y K L z przyczepką 500 cmm. ^ ) pntowggo ir• fe:sz ° t e r t V P < K l - U - 5 7 a f l m ' " -

używany w dobrym stanie £'N?RD1,,v R S ^ P O S Z U K U J E natychmiast nleumehlc 
do.snrzedanla, ewent, tylko ^ n ^ d ^ L p o k , 6 j S E J T , I NCRo. onkojii. Oferty sub ...Pokój R. 

o d 3—4 po Pol- .. 
WÓ7EK dziecięcy modny, prawie n o - o k z v ] n i e fl 

wy sprzedam. Gutman. Pomorska 24. p r z v c z c n k a . Wiadomość 6-GO Sierpni* u

£ ™ : ™
y

, 
( R N N T l i n * ™ T H Ł T A R S Z E N U J . i 

n m

-
 ?

- małżeństwo 
PARLOFON szafkowy, stolikowy TANIO sprzedsni komnletne meble sv- tro. Oferty 
szwajcarski, luksusowy, nowy tanio p | a l n i . stołowego, kuchni, Gdańska 38, pisma 

".'.'•f-yii i''"'""i rrr i i y i t h HI r ... 
*?". m"6s""ROBAIŚK 'R"ZA«tać można" 5—9" WL MŁODE MAŁŻEŃSTWO POSZUKUJE ŁADNIE M. Szattan. Cegielniana 43. 

- K T Ó R A IIR.;rodzina CHCIAŁABY odnająć X}JZ^.tt>> t I Ł O T T ™H«™™>i™** 
cn.ni tmin. w uksze iro frontowcen m esz •••• <.?. :—:—:—:— ~ z wygodami, welScle 

s z w a j c a r s K i , m n s u ^ w j . u u « j , m m u piami. stoioweso, K i i ' . n iu , u u a n ^ n e o a , m s i i i a . 

s p r z e d a m . Andrzej 47. II P- ni. 6. 11 m 3 , dzwonek elektryczny. Godziny ODSTĄPIĘ mieszkanie 1 pokój 
DETEKTORY, nalepsze odbiory, naj- 2—5. 

7 KNRH- z utrzymaniem. W nda. telefon, w y g o - 2 . 3 . 4 . 5. 6 7 8. w centrum miasta z 
- - v . J L > O T # \ . I Ł . ł l l i v ~ ^ n a i i , v T | /w,\wj Z !VULII- , _ . , , r \ t , A b ' 1 1 W T I I I U T I , 11,1.13,,, 

N F T F K T O R Y nalensze odbiory, na!- < - a - 1 1 nia, elektryczne oświetlenie. Tamże dy. Zawadzka l. Dobrzyński. JJ, wszelkiemi wygodami i lokale handlo-
tańsze źródło! ..Watt"'. Narutowicza 16 2 SAMOCHODY marki Tatra do sprze- sprzedaje sie meble z powodu wyjazdu 3 POKOJE z kuchnią, wygodami do we. Pośrednik: ul. And-eja Nr. 13. m 
tel 190-38 U dania, ul. Zachodnia 64. t ldolazd trójką ul. Włodzimierska nr. 59.lwynajęc!a, Senatorska 30 .1 piętro. 1114, telefon 201-86. 11 

• 

http://31_._m._6
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a s p a c e r y 

Zl . 29.90 

Ładny pantofelek z przyszwą z plecio­
nej skóry, ozdrbiony skórą wężową 
lub innemi wzorami. Pantofelek ten 
fest ostatnią nowością i wzbudza za­
chwyt w najelegantszych uzdrowiskach 
świata, Jest również bardzo wygodny, 
ponieważ plecionka umożliwia prze­

wiew. Obcas niski, 

27.30 z ł . 19.90 
31.35 „ 24.90 
36.38 „ 29.90 

Elegancki półbucik dla chłopców z 
bronzowego cielęcego boksu na skó­
rzanej podeszwie z gumowym obcasem. 

17.22 
23.^6 
27.30 
31.35 

zł. 9.90 
12.90 
16.90 
19.90 

Pantofelek dla Waszej córeczki posia­
da szerokie noski, dlatego odpowiedni 
w okresie rozwoju nóżki Elegancki, 
wygodny, na niskim obcasie. 

Zł. 39.90 
Szeroki fason męskich póibucików jest 
najelegantszy i najwygodniejszy. Wy­
rabiamy z delikatnego cielęcego boksu 
w kolorze ciemno - bronzowym lub 

czarnym 

Zł. 34.90 
Połączenie pięknego z wygo-lncm iest 
zaletą tego spacerowego pantofelka. 
Wykonany z delikatnej welurowej skó­

ry, ozdobiony cielęcem boksem. 

Zł. 34.90 
Eleganckie czółenko do wiązania na 
podbiciu ozdobną kokardą, zamiast 
którei można je ozdobić skózaną lub 
celluloidową klamerką. Ozdobne kla­
merki stale na składzie we wszystkich 

naszych iiljach. 

Zł. 29.90 
Ładny pantofelek z przyszwa z plecio­
ne! skóry, ozdobiony skórą wężową 
lub innemi wzorami. Pantofelek ten 
jest ostatnią nowością i wzbudza za­
chwyt w naie'eganlszych uzdrów iskacb 
świata. Jest również bardzo wygodny, 
ponieważ plecionka umożliwia prze­

wiew. Obcas niski. 

Zł. 39.90 
Męski półbucik z bronzowego cielę­
cego boksu dla eleganckich panów' 
Szeroki, a przytem bardzo ładny fason 
noska, jako też fason derby jest wy­
różniany ze względu na wygodę, ga­

tunek i ładny wygląd, 

Polska Spółka Obuwia 

Spółka Akcyjna 

Poznań 
Łódź 
Warszawa 

Pl. Wolności 8 
Piotrkowska 87 
Marszałkowska 138 

r 
u l 

Lokale. I 
DWA pokoje razem lub oddzielnie, na 
dające się dla doktora, lub adwokata 
odnajme zaraz z utrzymaniem lub bez 
Przejazd 19, m. 14, 1 p. U 

ODDAM pokój umeblowany z pościelą 
solidnemu panu. E. Rogozińska, Połu­
dniowa 42. f 11 

ODDAM pokój frontowy Sienkiewicza 
6. m. 11. telefon w pokoju, łazienka 
do dyspozycji, zupełnie niekrepujące 

wejście. • II 

[ 
DWA pokoje razem lub oddzielnie e.e-
gancko umeblowane do wynajęcia. 
Przelazd 36. m. 4. U 
3 POKOJE, kuchnia, przedpokój, wan 
na. dwa wejścia do wynajęcia wprost 
od gospodarza przy ul. Zawadzkiej 9. 
dozorca wskaże. 11 
DO WYNAJĘCIA sklep i pokój z ku 
chnią, tamże dwa warsztaty stolarskie 
1 szafki patefonowe. tanio do sptzeda-
nia. Wiadomość Zakątna 66. 
3 POKOJE z kuchnią do oddania sio 
neczne w centrum z wszelkiemi, wy­
godami. Oferty do adm. sub ,.800'' 
2 FRONTOWE łączne pokoje umeblo­
wane z oddzielnem wejściem dla dok­
tora lub adwokata do wynajęcia- Za­
wadzka N r J . m. S. U 
SKLEP duży z mieszkaniem w okolicy 
Narutowicza do wynajęcia. Wiadomość) 
Kilińskiego Nr. 60 w sklepie spożyw-
czym czym. 
NATYCHMIAST tanio do wynajęcia 
słoneczny umebl. pokój. Wlad. od tu 
do 12, 2—4, 8—10 w, Pomorska 23, 
m. 21. 1 1 

MIESZKANIA do odstąpienia w starych 
domach pojedyncze pokoie z kuchnią, 
2, 3. 4, 5, 6 1 więcej w centrum miasta 
z wszelkleml wygodami. Wiadomość: 
Żeromskiego 69/17- 11 
POKÓJ dla jednej osoby (izr-) do w y 

DO WSPÓLNEGO pokoju przyjmę 2 
panie, ulica 6-go Sierpnia 76, II p. p. E. 
Siedlecka. 11 

Rozmaite 1 
POSZUKUJEMY wspólnika z kapita­
łem około 20.000.— dolarów w gotów 
ce do rozszerzenia dobrze prosperu­
jącego przedsiębiorstwa bawełnianego. 
Pożądany kupiec, lecz nie koniecznie. 
Oferty prosimy składać do admiu. 
gazety pod ..Pewny zysk". 
KAMIENIE żółciowe usuwa pod tfwa 
rancją radykalnie, bezboleśnie w prze 
ciągu 24 godzin, H. Hołd, Przemyśl, 
skrzynka pocztowa 73. Znaczek na od 
powiedź. 11 
NA LATO willa dzlewlęclopokojowa 
skanalizowana, elektryczne oświetle­
nie, umeblowana do wynajęcia. Zglo-
szenla do „Republiki" dla ,.J. E." 11 
LETNISKO 2 pokoje na Leśniczówce 
z całodzlennem utrzymaniem. Miejscu 
wość wysoko położona, lasy Iglaste. 
Codzienna komunikacja autobusowa. 
Poczta Żarnów, Leśniczówka. 10 
WSPÓLNIK do hodowli zwierząt futer-
kowych poszukiwany. Wymagana pra­
ca 1 odpowiedzialność za nadzór. Po 
żądany wktad: działka ziemi i klatki. 
Oferty sub: ,.203962 

Najlepszym towarzyszem w podróży 
i na wycieczce jest 

I 
utrwala bowiem pięknie spędzone chwile 

J . MORGENSTERN 
Wdkfk P I O T R K O W S K A jjŁffc 
• W T e l . 1 2 0 - 6 3 l I U 

Proszę zwrócić uwagę na nowy adres. 

WSZYSTKIE absolwentki glmn. A 
Skrzypkowsklej proszone są o nie­
zwłoczne zlożneie swych adresów u 
kol. S. Ostrowskiej. Piramowicza 7. J l 

NA LETNISKO, w suchej lesistej mlei 
scowości przyjmuję jedną lub dwie o-
soby z całodziennym utrzymaniem 

_ przy inteligentnej Izr. rodzinie pokój 
nn 7rvPPrvr wyjeżdżam, moee zabrać oddzielny. Oferty pod „P. K. 5" 11 

POMOCY materialnej udzielę młodej, 
przystojnej I Inteligentnej kobiecie 
(chrzęść), która zechce spędzać kilka 
godzin tygodniowo z dystyngowanym 
panem. Oferty z fotografią, za zwrot 

2—3 panienki. Wiadomość: Narutowi- WYPOŻYCZAM smokingi, suknie I cy s u b l ^ K ^ K 4320"!° H ° " ° R U D ° 

cza 2 m. 6. ŁlHndry, Zawadzka 1, drugie podwórze. „SILENCE" Uważa! P JMZZTT 
NOWOŚCI Wzmocnienie nerwów, od-Kunce, krawiec. 11 VIm" ma list. główna i c ^ t a . P o s l t 
mlodzenle ciała, osiągniecie cienkich i MANICURE dla reklamy robie tylko za restante" odebrać łaskawie dziś w go 

dżinach jedenasta — pierwsza (Poczta 
czynna). Pozdrawiam „Silcnce". 

KRAWCOWA z kilkuletnią praktyką 
pracuje prywatnie po 5 zł. dziennie. 
Wiadomość: Pomorska 25, Sznycer- 11 

MŁODY sympatyczny wdowiec pozna 
panią do lat 40 inteligentną material­
nie niezależna prasowaczkę lub kraw­
cową do wspólnego Interesu. Zgłosze­
nia proszę składać do „Republiki" pod 
aŁ-J'"' U. 
MŁODA, przystojną I Inteligentną pa­
nią (chrzęść.) dobrze władającą Języ­
kiem polskim poszukuje pan na po­
ważnym stanowisku do konwersacji i 
towarzystwa. Oferty z fotograją i wy­
magania składać do adm. sub: ..Nie­
miec 1930", U 
PRZYJACIÓŁCE dostarczę trochę lu­
ksusu. Warunki młodość, uroda. Ofer­
ty nieanonimowe do „Republiki" sub: 
..Dyskrecja 22". 11 

zgrabnych nóg przez nowoczesny śra-70 g r . Żeromskiego 13. m. 37;. 11 
"? Bocianie ceny Rezultat po krótkim terminie, 

czańska 63. m. 19. II przystępne. Wiadomość: Tomaszów-
Maz. ul. Karpaty 105 u. p. Makarewl-

SPÓLNICŻKA z kapitałem 12—15.000 czowel. —11 
zl 1 spólpracą poszukiwana do pierw- E IjgeNJUSZ Pużycki lat 15. wyszedł 
szorzednej dobrze wprowadzonej, wy -

w marcu b. r. z domu I nie powrócił. ., " nlpożyczalni książek w Łodzi (centruni B l o n d y n i o c z y niebieskie, szrama na 
— TTT, 'miasta) Oferty sub: .,A. Z 14 d o _ r a w v m policzku. Ktoby wiedział o 

FABRYKA mebli poszukuje spóln.ka , z

t X u b h k i " LI n i m T o s z o n y Jest zawiadomić rodzi-
kapltałem do wyrobu 1 w z e d a i y "frjrYnl n^ei.n.t ..Szałas" . , w „1. Towarowa 21. 11 
^ S U V ^ A d m o b d m m 0 ' " ^ P u g r T o d 15 maia, wynajmuje Pokoje j = Z D N Y < m t o d v , p r z y s t ] n y p : , 
„Sjpńlmk ^ojazer _ i u t r z y m a n l e m b e z pościeli. Przyjmuje " v J przyjaciela celem spę-

również panienki zapewniając trosk.i- r> 
PRZERABIAM i farbuję kapelusze 
słomkowe, filcowe tanio Lidzbarska 
Zielona 6 w podw. 1-sze p. 

..WIOSNA - MAJ'' „Belia". „Zocha" 

..Nawrot i". Proszę listownie nazna­
czyć spotkanie. List złożyć do ,Rep> 
bliki" sub: „Silence". Odpowiadać li­
stownie, la — niestety n'e mam czasu 
P. ..NEUM". Dziękuje za list. Brawo! 
Myli się Pani rtochę. Chętnie będę. 
Dziś odpisałem! Serdecznie pozdra­
wiam „Silence". H 

GŁOWNO. Pensjonat „Zacisze" iest Rymanów - Zdrój 

fi\wą opiekę. Zgłoszenia do 15 maja. Kradzenia wolnych wieczorów. Oferty do 
r^ .ków, Nowowiejska 9, Tlntzowa, po IS-Republiki dla ..Paryżanlna'. 11 

J J BOGATY młodzieniec zapozna przystoj 
najęcia. Narutowicza 21. m. 16 od 2--4 .JUŻ czynny. Infonnacyj zasięgać " ™ ż - Z L A M A N Y finansowo i duchowo szu-ną niewiastę, celem spędzenia' wolne: 
po pol. U na: Orla 23. m. 22 tel. 181-78. l l k a m s w c ] K w | a z d k l towarzyszki życia KO czasu. Oferty do „Republiki" sub: 
NARUTOWICZA 38, m 12 gmach Po-PRZYJMUJE do haftowania do szyaa|z pewną gotówką I bogatem w uczu- ,.P"sadą \ — 
lonll winda Drywatne mieszkanie 3-5 na okrętce 1 do ażurkowania bielizny.cia sercem — kawaler lat 28 — w KAWALER. 

11 
lat 36 pragnie poznać pa-

o^k%owe d a s loneczne! e tTzy"ValkonV| i konfekcji. Ceny konkurencyjne. M.jcelu matrymonialnym. Rzecz traktuje nią do lat 30 w celu matrymonialnym, 
wszelkie 'wygody, odstąpię. Zgłoszenia Redlich, 
w dale powszednie (tel. 149-85). II dwórzii. 

Łódź. Ńowomlejska 4, w po-'poważnie. Anonimy do kosza. Listy do Posag pożądany. Oferty do 
11 adm. pod ..Carpe diem". 11 dla ..Oospndarzn''. 

Republiki' 
11 

Zagubione dokum. 

WERONIKA Ogińska, zam. Wróbla 8. 
zagubiła bilet wolnej Jazdy tramwa-
lem. n 
M. SZPONDER. Grabowa Nr. 3l. m. 2S 
zagubił książeczkę z kasy chorych 1! 

Redakcja 1 Administracja, Piotrkowska 49. Godziny przyjęć Redakcji 6—7 po pol. Telefon Administracji 1.22-14. Tel. Redakcji: 1.27-24. 1.36-43, 1.36-44} 
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;«wą w kraju zl. 6.50. lagraaką zl. 10. „Express" K«ROLOQI: do 150 wierszy 30 gr.. wyżej 40 gr. u wiem TM% <MT itr- 4-szp.) ZaręczTi z a-l 
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aajrramczne o 100 proc. drożej. U terminowy druk oztoweB administracja nie odpowiada Onlo 
azenla specjalne o 50 proc. drożej. Drobne 15 gr - Najmniejsze z l 1.50, poszuk. prący 10 groszi 

Prenumerata 
gm t̂rowflaeJ Republiki" 

najmniejsze zl. 1.20. Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zŁ 
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